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przedpłaty na dzieło Henryka 
Sienkiewicza 


Quo Vadis. 


Obecnie drukuje się w Tygodniku Powieściowo-Nau- 
kowym Quo Vadis—wysławiane we wszystkich językach dzie- 
ło H. Sienkiewicza, które postanowiliśmy także i osobno w 


formie książek wydrukować. 


Quo Vadis w angielskim języku doznaje wielkiej, popu- 
larności i jest drukowane w trzech edycyach w New Yor 
ku, Bostonie i Chicago—drukowane w 80, 100 i 120 tysię- 
cy egzemplarzy. W polskim języku tu na ziemi amerykań- 
skiej nie można na ryzyko drukować w dziesiątkach tysięcy 
egzemplarzy, tylko polegać na przedpłacicieli. Dla tego, że 
dla Tygodnika Powieściowo- Naukowego jest ustawiane, od- 
drukowanie także i w książki może być bardzo tanie. 


sełany 


pocztą, 


bierze Szósty w podarunku. 


Każdy ukończony tom zostanie przedpłacicielom roz 


Kto przyśle pięciu przedpłacicieli na Quo Vadis, od- 


Dalej do pomocy Bracia Rodacy! Jeżeli Amerykanie 


szczycą 
wicza, d] 
osobliwie 


się dziełami naszego ziomka Henryka Sienkie- 
a czego i my nie możemy pracy jego umiłować, 
» gdy jest sposobność za bezcen do nabywania, bo 


© za 75 centów całe dzieło Quo Vadis w trzech tomach. 


Wasz ziomek i sługa 


Władysław Dyniewicz. 


w. a SNOW. 


SO centów 


t tarzy Towa- 
owad Polskich za Gazetę Polską 
rete po ghCZa8 wysełaliśmy bezpłatnie Ga. 
Polskich a Ar. sekretarzy Towarzystw 
mywaliśmy spisu Sekre © 
nadużywaji naszej wspaniałomyśln. 


Chociaż na dłużej nie zostawali obierani 


ekretarzami, nie zawiadomili nas aby 
łazetę wstrzymać. Nowo zaś obrani 
ye retarze Towarzystw domagali się aby 
ucz ezpłatnie Gazetę posełać — co też i 
krem liśmy. Chcąc więc książkę dla Se- 
mywąc” Towarzystw w porządku utrzy- 
Polsk a ostanowiliśmy posełać Gazetę 
508 a Towarzystw Polskich za opła- 
“G B na rok. 
zeta Polska” dla Towarzystw Pol- 


ski 
je 50 7a na ręce Sekretarza kosztu- 
centów na rok, 


IB" Kto 
telem Sta 


chce zostać obywa- 
sg Zjednoczonych 
odpowiedzi przy 

e 
dana owaniu, które były po- 
ź dy Nr. 19 Gazety Polskiej 
a 9go Marca. Powyższy 


się każdemu któ 
ry Przyśle 8 


~ste 5 r 
Czytajcie o 

bremiach na 5 

stronnicy. 


Premie w ksi 
iążkach 
do Nabożeństwa będą 


wydawane tylko do 1 
Lipca. M 


aa  WRNRSORENIONREAĄ 
my 1 ar Gazetę na 
wo do zr góry ma pra- 


wyzn nl w wartości 75c, 
cy za gael NA 5 tej stronni- 


książki te wydaję Prawie za 
to samo co mnie k X 


Osztują, 
Co się poprzednio liczyło e 


dolarze teraz się liczy zą 
książkę tylko 40c. Naprzykład: 
Aniot Stróż poprzednio 1.00 teraz tylko 40 
Wyborek « 60 * « 25 


Dziecię do Boga * 25 « « 10 
Poprzednio wynosiło $1.55 * « 75 


W. DYNIEWICZ. 


bezinteresownie nie utrzy- 


PRZEGLAD 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNYCH 
Z OSTATNIEGO TYGODNIA. 


Nowi kardynałowie. 


łach watykańskich powiadają, 


że papież uwiadomił arcybi- 
skupa Richelmy w Turynie i 
arcybiskupa Mathieu w Tou- 
louse (Francyi), iż zostaną za- 
mianowani kardynałami na 
najbliższem _ "consistorium,” 
Prawdopodobnem jest także, 
iż arcybiskupowie Tizzani i 
Bonnetti, patryarchowie rytu 
łacińskiego w  Antyochii i 
Konstantynopolu, zostaną za- 
mianowani kardynałami. Mo- 
że być, iż jeszcze jeden lub 
drugi z 18 włoskich kandy- 
datów zostanie wybrany, lecz 
wyjąwszy arcybiskupa w Tou- 
louse żaden inny cudzozie- 
miec (nie-Włoch) nie zostanie 
uwzględniony aż dopiero w 
listopadzie. Jeżeli wiadomość 
ta jest prawdziwą, to i arcy- 
biskup Ireland nie zostanie 
obecnie kardynałem. 

* * * 
Odnalezienie mumii dawniejszych 
królów egipskich. 

LONDYN, ro maja. — Z 
Kairo donoszą do “Daily 
Mail,” że dyrektor egipskie- 
go muzeum odnalazł mumię 
króla Thotmesa pierwszego z 
18 dynastyi, który umarł w 
r. 1635 przed Chrystusem i 
jeszcze trzy inne mumie spo- 
czywające w pozłacanych tru- 
mnach. | 

* 
* * 
Caryca przeznacza 50,000 rubli dla 
Rosyan cierpiących głód. 

PETERSBURG, 1o maja. 
— Za rozporządzeniem cary- 
cy wyjechało dwóch komisa- 
rzy do głodem nawiedzonych 
okręgów Rosyi, aby poznać 
prawdziwe położenie i przed- 
sięwziąść środki dla ulgi. Ca- 
ryca wyznaczyła 50,000 rubli 
dla głodem dotkniętych ludzi. 


* = * 


Wielki pożar na Bukowinie, 
WIEDEŃ, 11 maja. —Wiel- 


ki pożar znisz j 
ż czył dzisiaj w 
kaj Komorze na Baksil: 


200 budynków włącznie 


głównego kościoła, ratusza, 
biór publicznych i wszystkich 
szkół. 
* $ * 
Powstanie przeciw Turkom. 


ADEN, 11 maja.—Pow- 
stanie w Yemen szerzy się 
coraz bardziej. Wódz turecki 
Abdullah Pasza został zmu- 
szony cofnąć się do Sana, 
stolicy prowincyi Yemen, u- 
traciwszy wskutek: nocnych 
napadów ze strony Arabów i 
przez dezercyę i głód bardzo 
wiele ludzi. Wojsko jego jest 
zupełnie zdemoralizowane. 

* * 


* 
Wyjechali po Dreyfus'a. 


PARYŻ, 12 maja. — ''Pe- 
tit Bleu” powiada, że w prze- 
szły wtorek wypłynęło dzie- 
sięciu członków gwardyi re- 
publikańskiej i czterech żan- 
darmów na parowcu ''Lafay- 
ette” z St. Nazaire, aby przy- 
wieść Dreyfusa do Francyi. 
Prawdopodobnie powrócą na 
początku czerwca, 

* * 

Papież mówi o Chicago i spodziewa 
się widzieć arcybiskupa 
Feehana. 

RZYM, 12 maja. —Papież 
udzielił dzisiaj na południe 
długiej prywatnej audyencyi 
Ni na ah English z Chi- 
cago. Jego Swiątobliwość mó- 
wiąc o Chicago, wyrzekł, że 
spodziewa się widzieć wnet z 
arcybiskupem Feehanem i że 
podczas jubileuszu spodziewa 
się poznać wielu z jego ko- 


I Uau wW. 
T a |;4. 
nolis) 


Sutro) różaniec i mówił, że 
spodziewa się widzieć ją ka- 
toliczką. Pan English powia- 
da, że po Ojcu św. widać 
skutki ciężkiej jego choroby. 
Jednakowoż, chociaż jest sła- 
bym i trzęsącym się, w swem 
obchodzeniu się z ludźmi i w 
swej mowie jest tak energi 


cznym, jak zawsze. 


* 
* * 


Pogrzeb kardynała Krementza, 


KOLONIA (w Niemczech), 
12 maja.—Pogrzeb kardyna- 
ła Filipa Krementz'a, arcybi- 
skupa Kolonii, który umarł 
w przeszłą sobotę, odbył się 
dzisiaj. Obecnymi byli repre- 
zentanci 117 różnych kościo- 
łów i wszyscy niemieccy dy- 
gnitarze kościelni. Msgr. Lo- 
renzelli, nuncyusz papiezki w 
Bawaryi, zastępował Ojca św. 
a gen. Caron v. Lee cesarza 
niemieckiego. 


* * 
* 


Nowy skandal francuzki, 


PARYŻ, 12 maja. —Na se- 
syi Rady ministeryalnej w 
pałacu elizejskim prezydent 
Loubet, za radą ministra woj- 
ny, Camille'a Krantz, podpi- 
sał dekret, wykluczający z 
wojska majora Cuignet, po- 
nieważ tenże objawił czasopi- 
smu ''Petit Journal” pewne 
listy. 

W izbie deputowanych Re- 
ne Viviani, radykalny socya- 
lista iaterpelował rząd pod 
względem listów ogłoszonych 
w Petit Journal. Minister woj- 
ny, Krantz, odpowiedział, że 
major Cuignet przybył do nie- 
go dobrowolnie i wyznał, że 
dał listy pewnemu przyjacie- 
lowi, który je zakomunikował 
gazecie "Petit Journal.” 

a Pa sat * 

Bunt w Chinach Zachodnich. Wojna 
święta podjęta przez muzuł- 
manów i trzydziestu ka- 


płanów buddhyskich 
zabitych. 


MOSKWĄ, 12 maja, —Z 


Aa- 


kszy bunt znany przeciw wła- 
dzy chińskiej od r, 1865 wy- 
buchł w Turkestanie. Guber- 
nator zażądał wojska od rzą- 
du w Pekinie, í 
ruch muzułmański, pz cesa- 
rzowa-wdowa obawiając się o 
własne bezpieczeństwo i bez- 
pieczeństwo stolicy, odmówiła. 

Muzułmanie rozpoczęli woj- 
nę świętą i mają powodzenie. 
Fanatycy z Kaszgaru otoczyli 
pałac gubzrnatora w Ourum- 
zi i całe zachodnie Chiny się 
zbuntowały. Mahometanie za- 
bili 30 kapłanów buddhys- 
kichi =z ; 


* * 
* 


Rosya żąda dalszych nstępstw od 
Chin. 


PEKIN, 12 maja. — Rząd 
chiński odbierając uwiadomie- 
nie o ugodzie anglo-rosyj- 
skiej co do sfer interesów w 
Chinach wyraźnie oświadczył, 
że odebranie komunikacyi by- 
najmniej nie oznacza, że Chi- 
ny zgadzają się na ugodę. 

Natychmiast po uwiadomie- 
niu o ugodzie rosyjski mini- 
ster, Giers, zażądał, aby rząd 
chiński zezwolił na budowa- 
nie kolei łączącej system Man- 
dżuryi z Pekinem, Rząd chiń- 
ski nie chce dać pozwolenia. 

* * 
x 
I znowu kwestya języków w Austryi 


WIEDEŃ, 12 maja. — 
Kwestya językowa ponownie 
zajęła pierwszorzędne miejsce; 
tym razem w Karnioli (Ka- 


z 


ntyi). Słoweńcy którzy two- 
m FAY | ais ŻĘ UG 


sSzość udno. 7 o- 


wincyi, żądają uznania swego 


języka i nie chcą aby język 
niemiecki był wykładany w 
szkołach Karyntyi. 


* * 
* 


Ugoda francuzko: angielska. 


PARYŻ, 12 maja. — Izba 
deputowanych podpisała dzi- 
siaj francuzko-angielską ugo- 
dę, zwaną “Niger-Nil Kon- 
wencyą.” 

Ugoda ta pomiędzy Wiel- 
ką Brytanią i Francyą rozpo- 
rządza setkami-tysięcy mil 
kwadratowych afrykańskiego 
terytoryum i pozostawia tylko 
cztery uznane niezawisłe pań 
stwa na całym kontynencie, 
mianowicie Marokko, Abissy- 
nię, Liberyę i wolny kraj O- 
range. 


* 
* * 


Koniec strajku w Belgii, 


ANTWERPIA, 12 maja,—- 
Na różnych zgromadzeniach 
strajkujących węglarzy posta- 
nowiono przyjąć podwyższenie 
myta o pięć procent. Praca roz- 
pocznie się prawdopodobnie w 
poniedziałek. Strajk wybuchł 
16 kwietnia a wynikiem było, 
że liczne fabryki w Belgii dla 
braku węgla zostały zamknię- 
te. Wskutek strajku świętowa- 
ło około 50,000 robotników. 


* 
z * 


Powódź w Niemczech, 


"BERLIN, 13 maja. — W 
ostatnich dniach panowały nie- 
zmierne ulewy po całych 
Niemczech. Chociaż obecnie 
deszcz przestał padać, powódź 
trwa jeszcze i woda w rzekach 
Elbie, Odrze, Saale i Bode 
rośnie wciąż. Wielkie okręgi 
stoją pod wodą i wiele mo- 
stów zostało zabranych. W 
Dreźnie, Pyrnie i Lipsku u- 
tonęło kilkanaście osób. W 
Wrocławiu zostało trzech ro- 
botników zabitych przez za- 
walenie się ziemi nad brze- 
giem rzeki. Wszystkie rzeki 


Pekinu donoszą, że najwię- | w Szlązku wystąpiły z koryt. 


aby zgnieść 


Wynalazca bajki o zamachu na życie 
cesarza niemieckiego surowo 
ukarany. 

ANCONA, 13 maja. — Ba- 
zani, wynalazca bajki o spisku, 
którego celem miało być za- 
mordowanie cesarza Wilhel- 
ma podczas jego odwiedzin 
w Egipcie, został skazany na 
774 roku samotnego więzie- 
nia i na trzyletni późniejszy 
dozór przez policyę, ponie- 
waż zgłupił policyę przez swój 
wymysł. Bazani twierdził, że 
planem spiskowcow było bom- 
bę napełnioną bawełną strzel- 
niczą i wybuchowem żywem 
srebrem rzucić w wązkich u- 
licach miasta Kairo do powo- 
zu cesarza, Jak wiadomo Wil- 
helm wyrzekł się podróży do 
Egiptu po odkryciu pozorne- 
go tego spisku. 


* 
* * 


Konferencya pokojowa. 

HAGA, 13 maja.—Baron 
de Staal i inni rosyjscy de- 
legaci do międzynarodowego 
kongresu rozbrojenia przyby- 
li dzisiaj wieczorem jako pier- 
wsi urzędowni reprezentanci. 
Pierwszy z delegatów amery- 
kańskich przybędzie w środę, 
Tak rząd jak i mieszkańcy 
miasta poczynili wielkie przy 
gotowania, aby w stósowny 
sposób umieścić delegatów i 
innych gości. Przybyło już 
wielu cudzoziemców i trudno 
dostać umieszczenie po hote- 
lach. Mieszkania dla delega- 
tów zostały najęte na sześć 
tygodni, co okazuje, że we- 

ug-og ego zdania kongres 
będzie trwał dosyć długo. O- 
koło 120 delegatów będzie 
miało prawo do głosowania, 
Przedsięwzięto nadzwyczajne 
przygotowania, aby zapobiedz 
przystępowi niepotrzebnych 
osób do “Huis Ten Bosch,” 
gdzie się sesye konferencyi 
będą odbywały. 


* * 
* 


Kubańczycy nie mogą uzyskać miej- 
sca na wystawie światowej. 

PARYŻ, 13 maja. — Ku- 
bańczyk Juan Fernandez pro- 
sił dzisiaj u tutejszych władz 
wystawowych o miejsce dla 
wystawy kubańskiej. Dyre- 
ktor Pickard odmówił oświad- 
czając, że petycya byłaby po- 
winna być stawioną za pośre- 
dnictwem rządu w Washing- 
tonie. 

* 
* * 
Niebieska róża. 

WIEDEŃ, 14 maja.—Jan 
Steparacki z okręgu Kesen- 
lik, znanego pod nazwą *''do- 
liny róż” oświadcza, że mu 
się udało produkować różę 
barwy czysto błękitnej. Od 
wielu lat zajmował się próba- 
mi zmiany barw różnych kwia- 
tów i to z znacznem powo- 
dzeniem, a obecnie doprowa- 
dził do tego, iż może produ- 
kować różę błękitną, dosko- 
nałą co do barwy i kształtu. 
Steparacki nie chce wyjawić 
swej tajemnicy. 


* * 
* 


Rosya wygania żydów. 

LONDYN, 14 maja.—Rząd 
rosyjski postanowił przedsię - 
wziąść wyjątkowe prawa prze- 
ciw żydom, Pierwszy ukaz 
pod tym względem został o- 
głoszony onegdaj. Z/adnemu 
żydowi, nawet zagranicznemu 
nie wolno przebywać w Pe- 
tersburgu; nawet żydzi fran- 
cuzcy nie będą stanowili wy- 
jątku. 

W Mikołajewie wydarzyły 
się podczas Wielkanocy pra- 
wosławnej poważne wybryki 


przeciw żydom. Żydzi liczą 
tam 30,000 dusz, z ogólnej 
ludności 100,000. Zebrało się 
około 5000 Moskali, po wię- 
kszej części robotnicy, którzy 
spustoszyli setki mieszkań i 
składów żydowskich, zniewa- 
żyli groby żydowskie i zabili 
znaczną liczbę żydów. 

Około 400 buntowników a- 
resztowano po zaciętej walce 
z kozakami, z których nie- 
którzy zostali ukamieniowani 
lub zabici niezmiernie ciężkie- 
mi pałkami. 

* A * 
Przedostatnie wiadomości o konferen- 
cyi pokojowej. 

HAGA, 16 maja. — Pier- 
wsza sesya konferencyi poko- 
jowej rozpocznie się w czwar- 
tek o 2 godzinie po południu. 

Powiadają, że starania A- 
merykanów i Anglików, któ- 
rych celem jest, aby kwestya 
międzynarodowych sądów ar- 
bitracyjnych, która obecnie 
zajmuje ósme miejsce na pro- 
gramie, została posuniętą na 
pierwsze miejsce, ma dosyć 
powodzenia. 

Internuncyusz papiezki o: 
puścił dzisiaj za rozkazem pa- 
piezkiego sekretarza stanu, 
kardynała Rampolla Hagę. 
Ma to być protestem przeciw 
temu, iż rząd Holandyi za 
staraniem  Rosyi  omieszkał 
prosić Watykan o przysłanie 
zastępcy na konferencyę, 

* * 


* 
Były prezes ministeryum włoskiego o 


konfereneyi. 
„LONDYN, 16 maja, — 
Rzymski korespondent do 


“Times” donosi: Signor Cri- 
spi pisze do “Nuova Antolo- 
gia,” że argumenta Watykanu 
dla zastępstwa na konferencyi 
pokojowej w Hadze nie mają 
podstawy, gdyż papież nie po- 
siada ani wojska ani floty. 
Zaproszenie Stanów Zjedno- 
czonych na konferencyę uwa- 
ża za ważne, zwłaszcza dla te- 
go, że rządy państw połu- 
dniowo amerykańskich nie zo- 
stały zaproszone. Mniema, że 
okazanie się Stanów Zjedno- 
czonych na obradach europej- 
skich przyczyni się do tego, 
iż będą się mięszały do wszy- 
stkich kwestyi europejskich. 

Konferencya, powłada, za- 
pobiegnie przyczynom do spo- 
rów, lecz nie zniesie ich, o- 
słabi zarodki wojen, lecz nie 
zniszczy ich. 


Wiadomości z Wysp 
Filipińskich. 
Aguinaldo mniemał, że Amerykanom 
sprzykrzyła się walka, lecz iż 
byli za dumnymi, aby u: 

stąpić. 

SAN FERNANDO, 1o 
maja.—Higgins, gen. mana- 
żer kolei pomiędzy Manilą i 
Panjassinan „powrócił z linii 
powstańczych. Mówi, że ko- 
misya pokojowa, której na- 
czelnikiem był major Arguel- 
les został wysłany przez A- 
guinalda, ponieważ tenże 
mniemał, że Amerykanom 
sprzykrzyła się walka, lecz iż 
oni (Amerykanie) byli za du- 
mnymi, aby prosić o zaprze- 
stanie walki. i 

Higgins znajdował się w li- 
niach powstańczych od czasu 
wybuchu kroków nieprzyjaz- 
nych. Udał się do powstań- 
ców w celu wstrzymania ich 
od niszczenia własności kom- 
panii kolejowej, co mu się 
częściowo udało. 

Higgins donosi, że gen. 
Luna został raniony pod San 


Rok 237. 


Isidoro, lecz pomimo rany, 
jaką otrzymał w rękę, pozo- 
stał na czele 5000 Filipińczy- 
ków, którym się jeszcze nie 
sprzykrzyła wojna z Amery- 
kanami. 

Gen. Luna, jak Higgins 
powłada, ma być najwięcej 
wpływu mającym krajowcem 
na wyspie Luzon. Aguinaldo 
jest tylko figurą. 

Powstańcy uderzająna San Fernando, 

MANILA, 1o maja. — Ar- 
mia generała Filipińczyków, 
Mascardo, uderzyła na Ame- 
rykanów w San Fernando, 
lecz nie zdołała nic wykonać. 
Pułk z Montany, z którego 
jeden szeregowiec został ra- 
niony, stawił im opór. 

Gen. Luna koncentruje swą 
armię na wschód od kolei i 
wyseła powstańców aż pod li- 
nie amerykańskie. 

(Godzina 4:10 po południu). 
Kanonierki *Laguna de Bay” 
i **Cavedonga"” udały się dzi- 
siaj po rzece Rio Grande aż 
do Calumpit i oczyściły całą 
okolicę z powstańców. 

Gdy statki przybyły do Ma- 
cabele zgromadziło się nad 
wybrzeżem około 1000 Fili- 
pińczyków, którzy przyjęli A- 
merykanów okrzykami rado- 
ści. Wielu ż nich oświadczy- 
ło, iż chcą służyć w flocie a- 
merykańskiej, aby walczyć 
przeciw Tagalom. 

Około 8006 Filipińczyków 
okopało się po trzech stro- 
nach miasta Bacalor. 


Konstytucya dla mieszkańców wyspy 
Negros. : 


, MANILA, ro maja. — A- 
merykańskim dowódzcom 
przedłożono konstytucyę pro- 
wincyonalną dla wyspy Ne- 
gros. Konstytucya ta jest po- 
dobną do tej, która posiada 
stan California. Komisya je- 
dnakże poleci zaprowadzenie 
jednakowego zarządu dla 
wszystkich prowincyi. 


Powstańcy utrzymują jeszcze, że uzy- 
skają niepodległość. 

MANILA, 11 maja. —Pow- 
stańcy posiadają podburzają- 
ce czasopismo zwane “Inde- 
pendencia.” Główna kwatera 
tego pisma znajduje się na po- 
ciągu kolejowym, tak aby mo- 
gło zostać wydawane podczas 
cofania się powstańców. Ma- 
bini ostatni prezydent kongre- 
su powstańców oświadczył 
dzisiaj, że powstańcy wciąż je- 
szcze się spodziewają wygrać 
walkę o niepodległość, 

Powstańcy w prowincyi Ca- 
vite przygotowują się na sil- 
ny opór, aby Amerykanie nie 
mogli zająć tego terytoryum. 

Filipińczycy postarali się o 
dziesięć armat maszynowych 
i wylądowali takowe w Ca- 
paz na wyspie Panay. Zdaje 
się, że armaty te zostały za- 
brane z kanonierek hiszpań- 
skich, gdy się te znajdowały 
w Zamboanga. 


Admirał Dewey powraca. 

MANILA, 13 maja. —Ad- 
mirał Jerzy [Dewey opuści 
Manilę w przyszłym ty odniu; 
niewiadomo w tej chwili w 
którym dniu. Przybędzie do 
Stanów Zjednoczonych na o- 
kręcie flagowym Olympia. 
Opuszczając Manilę uda się 
Dewey do Hongkong, gdzie 
się zatrzyma, gdyż “Olympia” 
zostanie oczyszczoną i malo- 
waną na nowo, poczem po- 
wróci do Ameryki przez ka- 
nał Suez. 


ZŻŚĄŚĄŚŚCCCCCccDDDD 
(Ciąg dalszy na str. 4ej) 
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GAZETA POLSKA. 
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Za zezwoleniem Rządu Stanów Zjednoczonych Północnej 


Ameryki. 


Interes Bankowy. 


KURS PIENIĘDZY, KTÓRE WYSEŁAM DO EUROPY 
JEST NASTĘPUJĄCYM. 


Kara. Perturym 
Marka do Cerarstwa Niemieckiego, W 
s. P., Prus W. i Z. i Szlązka. 24% 15 
Gulden czyli złr. do Cesarstwa Austrya- 
ckiego (Galicyi, Czech, Morawii i 
k mz” 41,0 25 
Rubel do Carstwa Ruskiego, Litwy i 
Polski pod Moskalem. 52,0 25 
Frank do Francyi, Szwajcaryi i Belgii 18% 15 
Gulden do Holandyi. 414 25 
Kroner do Danii, R i Norwegii 27% 25 
Lira do Włoch. 18560 25 


W. DYNIEWICZ. 


Z przyczyny licznych nadużyć, nie wolno nikomu pośre- 
dniczyć w przesyłce pieniędzy pod karą za pierwszy raz $75, 
kto nie posiada zezwolenia rządowego Stanów Zjedn. 


KALENDARZ TYGODNIOWY. 


Maj. 
18 ©. Feliksa p., Eryka kr. 
19 P. Piotra i Celestyna, Prudence. 
20 S. Bernardyna z Sen. 
21 N. Zielone Świątki, Sekund. 
22 P. Poniedz. Ziel. Świątek. 
23 W. Dezyderyusza b. i m. 
24 Śr. Joanny wdowy. 


POLSKA 


ZIEMIE POLSKIE 
POD MOSKALEM. 


— Z Warszawy tele- 
grafują, że w domach redak- 
torów pism polskich i innych 
osób w Warszawie i na pro- 
wincyi odbywają się bez- 
ustanne rewizye. 


POD PRUSAKIEM 


W. ES. POZNAŃSKIE. 


W tych dniach 
udała się do Berlina depu- 
tacya obywateli z Poznanła 
i Jeżyc, aby wręczyć mini- 
strowi oświaty Dr. Bossemu 
znaną petycyą w sprawie 
prywatnej nauki języka pol- 
skiego, za której to udzie- 
lanie policya nakłada kary. 
Deputacyą tworzyli pp: Walery 
Łebiński, Fr. Łyczyński, Mar- 
celi Trawczyński, Nikodem 
Wolniewicz z Poznania i p. 
Budzisz z jeżyc. 

Deputacya, przedstawiona 
ministrowi przez posła i pre- 
zesa Koła polskiego p. radzcę 
Mottego, miała posłuchanie. 

Minister Dr. Bosse oświad- 
czył, iż wręczoną mu petycyą 
weźmie pod rozwagę i zażąda 
opinii naczelnego prezesa. 

Wynik posłuchania był 
względnie dość pomyślny. 
Minister nie odpowiedział 
bowiem  deputacyi wprost 
odmownie, jak to w obec 
systemu antypolskiego nie 
było niemożliwem lecz przy- 
rzekł rzecz dokładnie zbadać. 
Pragnąć tylko należy, aby 
zabrano się do rzeczy szczerze 
a owe czynniki, które wydać 
mają sąd o sprawie, wywią- 
zały się ze swego zadania 
jak należy, to jest przyznały 
słuszność żądaniom polskim. 
Karać za szlachetność i po- 
święcenie celem przyswojenia 
biednej dziatwie nauki języka 
ojczystego, czego szkoła rzą- 
dowa pomimo moralnego do 
tego obowiązku nie czyni, 
to wprost coś strasznego. 


Gniezno. W odpust 
św.; Wojciecha zgromadziły się 
w prastarej Świeżo restauro- 
wanej archikatedrze liczne 
zastępy pątników. Sumę ponty - 
fikalną odprawił X. Arcy- 
biskup a kazanie wygłosił X. 
kan. Dr. Dziedziński, Przed 
sumą X. kan. Kwiatkowski 
w  procesyi zaniósł głowę 
św. Wojciecha, zamkniętą 
w relikwiarzu, do konfesyi, 
która szczątki jego święte 
w sobie mieści. Przez wiele 
miesięcy nie widzieli miesz- 
kańcy Gniezna tej swojej 
świętości, na czas odnowienia 
tumu wyniesionej i z radością 
ją teraz powitali. X. prob. 
Jastrzębski przyprowadził kom- 
panią aż z Liszkowa. 

Dnia 24go b. m. umarł 
po długich cierpieniach w za- 
kładzie Sióstr Miłosierdzia 
w Poznaniu X. Stanisław 
Górecki, proboszcz w Rosku 
w dekanacie Czarnkowskim, 


licząc 62 lat życia a 38 lat 
kapłaństwa. 

Poznań. Dalszy krok! 
Polskim od dawnych czasów 
rodzinom jak zegarmistrza 
tutejszego p. Walerego Szulca 
i p. Teodora Szulca prezes 
policyi nakazał pis ć się odtąd 
“Schultz” i nazwisko na go- 
dłach swoich odnośnie zmie- 
nić. Panowie ci jednak roz- 
porządzeniem tem widocznie 
nie zadowoleni, wnieśli zaża- 
lenie, a ciekawa rzecz, jak 
sąd w sprawie tej rozstrzy- 
gnie. Nazwisko to zresztą 
pochodzi z nazwy łacińskiej 
tak jak wyraz sołtys (Scul- 
tetus, ) 

Straszną zbrodnię 
popełniono w tych dniach 
w Wodku pod Gniewkowem. 
Do mieszkającego tamże wy- 
miernika Gehrta zapukał ktoś 
w czwartek późnym wieczo- 
rem.  Nocujący u niego ro- 
botnik Renz uchylił drzwi 
— gdy w tem z po za nich 
ktoś strzelił. Nabój śrutowy, 
wystrzelony z bliska, ugodził 
nieszczęśliwego robotnika 
w samą twarz, tak że została 
formalnie zmiażdżoną. Oczy 
wypłynęły a zdaje się, że kilka 
ziarnek dostało się do mózgu. 
I stojący za nim wymiernik 
Gehrt został raniony, ale nie 
tak ciężko. Obu odwieziono 
do lazaretu w Inowrocławiu. 
Stan Renza jest podobno 
beznadziejnym. Z innej strony 
donoszą, że zbrodniarz strzelił 
dwukrotnie. Na miejsce zbrodni 
udała się nazajutrz komisya 
sądowa. Jako domniemanych 
sprawców zamachu tego are- 
sztowano krewnych Gehrta 
— Stoecka i Jahnza, 

Ostrowo nad Gopłem. 
21 z. m. obchodził X. Pasz- 
talski, proboszcz i zarazem 
misyonarz, 25 rocznicę kapłań- 
stwa, na którą zjechał też 
X. kan. Krępeć z Poznania 
i wręczył powinszowanie arcy- 
pasterskie. 


PRUSY WSCHODNIE 
i ZACHODNIE. 


Pielgrzym pisze: 
Sprawa napisów polskich 
w Świeciu. Wiadomo, iż 
w Świeciu pp. Grabiszew- 
skiemu, Jasiewiczowi i Micha- 
łowskiemu zakazano, żeby 
na godłach swych napisy 
niemieckie zamieścili na pierw- 
szem miejscu, 

Na protest założony przeciw 
zagrożonej karze pieniężnej 
zniósł landrat świecki p. Gras- 
hoff odnośne rozporządzenie 
policyjne. 

Wyrok p. landrata brzmi: 
«Świecie, d. 15 kwietnia 1899. 

Królewski landrat. 
J--N. 2173. P, L. 

«Rozstrzygnięto a pod- 
stawie $127 prawa o admini- 
stracyi krajowej. 

©Fryzyer p. J. Grabiszew- 
ski, malarz p. Jasiewicz i 
stolarz p. Michałowski w 
Świeciu nad lokalami swemi, 
położonemi przy ulicy Karola, 
przytwierdzili godła, na któ 
rych od strony ulicy patrząc, 
n. p. u Grabiszewskiego okre- 
ślenie "Haarschneidesalon" 
("Salon do postrzygania wło- 
sów”) umieszczony jest po 
prawej stronie odnośnie dołem 
w językuniemieckim. Tutejszy 
zarząd policyjny rozkazem 
z d. 19 z. m., doręczonym 
d. 24 z. m., wezwał ich do 


zmienienia godeł tak, żeby 
napis niemiecki otrzymał 
pierwsze miejsce, ponieważ 


językowi niemieckiemu jako 
krajowemu należy się pierw- 
szeństwo. 

«Na skutek zażalenia, w wła- 
ściwym czasie doręczonego 
ze strony pomienionych prze- 
mysłowców, znosi się niniej- 
szem rozkaz policyjny. 

«Skoro się weźmie na 
uwagę stósunki niemieckiego 
miasta Swiecia, jego rozwój 
i stan obecny, a dalej natrę- 
tny (I!) sposób umieszczania 
polskiego napisu na godłach 
odnośnych, dochodzi się do 
wniosku, że zażalenie nie jest 
spowodowane względami za 
robkowości, lecz : wyłącznie 
politycznym interesem w myśl 
popierania polskości przez 
wystawianie języka polskiego 
na pierwszy plan stósunków 
życia publicznego. 

Z tego punktu widzenia 
postępek  zażalających się 
panów uważać należy za po- 
żałowania godny i niewła- 
ściwy. Jednakże spraw taktu 
nie można w życiu publicz- 
nem załatwiać policyjnym 
przymusem. W każdym razie, 
póki zasady języka urzędo- 
wego nie są rozciągnione na 
życie publiczne w ogóle i 
na dalsze gałęzie jego, brak 
dla wydanego nakazu poli- 
cyjnego prawej podstawy (|!) 
Dla tego nakaz ten się znosi. 

Grashoff,” 


Jakkolwiek z powyższego 
rozporządzenia przebija nie- 
jako życzenie, aby jak naj- 
prędzej prawa o języku urzę- 
dowym rozciągnięto na wszy- 
stkie stósunki życia publicz- 
nego, to przecież stwierdza 
ono i to, że władze niższe, 
podrzędne, pozwalają sobie 
wydawać rozkazy, nie mające 
prawnej podstawy. Na to 
mamy znów nowy i bardzo 
wyraźny dowód. 


Pielgrzym donosi: 
Wiec parafialny w sprawie 
nabożeństw polskich w Gru- 
dziądzu zagaił 23go b. m. 
o godzinie stej p. Kulerski, 
którego też zebranie obrało 
przewodniczącym. Do bióra 
powołał przewodniczący p. 
Jana Marchlewskiego, a na 
ławników pp. Majerskiego, 
Piątka, Reissa,  Turskiego 
i Gołębiewskiego. 

Następnie omawiał p. Ku- 
lerski sprawę nabożeństw pol- 


skich. Przemawiali też jeszcze 
pp. Wiktor i Jan March- 
lewscy, Kowalski, Turski, 


Jordan i inni. Następnie przy- 
jęto jednogłośnie następującą 
rezolucyę: 

Grudziądz, dnia 23. 4. 99 
Prześwietna Władzo 
Duchowna! 

My, zebrani w dniu dzisiej- 
szym, polscy parafianie gru- 
dziądzcy zanosimy do Prze- 
świetnej Władzy Duchownej 
pokorne prośby aby raczyła 
łaskawie jeszcze raz zbadać 
prośbę naszą z dnia 5go 
marca r. 1898 (pokrytą 1,200 
podpisami) i rozporządzić, aby 
główne nabożeństwo dla pol- 
skich parafian odbywało się 
w niedziele i święta o godz. 
1otej, 

aby nabożeństwa majowe 
odbywały się dla Polaków 
osobno albo też oprócz w nie- 
dzielę, jeszcze trzy dni w ty- 
godniu. 

Następnie wybrano depu- 
tacyą, która pojedzie do Pel- 
plina, aby Władzy Duchow- 
nej podpisaną przez wiecow- 
ników rezólucyę doręczyć i 
ustnie Ją objaśnić co do stó- 
sunków panujących w parafii 
grudziądzkiej. W sklad tejże 
deputacyi wchodzą pp. Piątek, 
Cholewicz, Jan i Wiktor Mar- 
chlewski i Kulerski. Po wy- 
braniu deputacyi zamknął 
przewodniczący zebranie. Wie- 
cowników zebrało się przeszło 
200. 


Powiększenie koś- 
cioła katolickiego w Sztumie 
ma niezwłocznie się rozpocząć. 
Otrzyma kształt krzyża. Na 
czas budowy wystawiono na 
prędce tymczasowy kościołek, 
20 metrów długi, 12 metrów 
szeroki i 7 metrów wysoki 
w ogrodzie X. prob. Staliń- 
skiego. 

Miasto Tczew stało się 
właścicielką katarynki. Ubogi 
miejski Jakób M., na którego 
utrzymanie miasto już przeszło 
1500 m. wydało, wpadł na 
dowcipny pomysł, iż może 
sobie zarabiać na życie wy- 


.o zakupnie katarynki, 


grywaniem walców na kata- 
rynce. -Lecz w tem sęk, że 
w jego kieszeni było tylko 
płótno, jak tu więc myśleć 
Tym- 
czasem zdarzyła się okazya, 
że pewien Włoch chciał swoją 
katarynkę sprzedać, ale tylko 
za gotówkę. M. udał się więc 
z prośbą do magistratu, aby 
gmina katarynkę nabyła dla 
niego, co się też stało. Po- 
przednio naturalnie zrobiono 
próbę, czy katarynka jest 
tyle warta, ile jej właściciel 
za nią żądał, 


Lidzbark. W ciborskim 
lesie został 24go z. m. po 
poł. robotnik  Kurzkowski 
przy śŚcinaniu drzewa zabity. 
Pozostawia żonę i 6 dzieci. 


SZLĄZK. 


— List Górnoszlązaczki. 
Na dowód, jakie błogie 
skutki dzisiejszy system 
szkólny przynosi młodzieży, 
przytaczamy początek listu 
Górnoszlązaczki, która co do- 
piero ze szkoły wyszła: 

«Ich seze in mein Tisch 
und schreibe ich zur Der 
mit disen Worten Gelobtzeij 
Jesus Chrestus liebe schwester 
ih Winsche mier Das dier 
die Par Zeilen worten am 
besten Gesondcheit an Trefen 
mechten so wi fonmier apgen.” 

Czy nie piękne owoce? 


Bytom. Podług spisu 
ludności z 1895 roku liczyło 
miasto Bytom włącznie z Czar- 
nym lasem 42,343 dusz. 
Z tego przypadało na kato- 
lików 35.385, na protestan- 
tów 4612, na żydów 2342 
i na inne wyznania 4 osoby. 
Podług spisu ludności w tym 
roku liczy Bytom 47.531, 
z których przypada na Czaroy 
las 8331 osób. W' ostatnich 
czterech latach wzrosła zatem 
liczba mieszkańców o 5188. 
Ilu wzrosło katolików, ilu 
protestantów, a ilu żydów, 
nie wiadomo, bo w tym roku 
nie liczono mieszkańców 
podług wyznań, tylko ogólnie. 


Gliwice. Przed tutejszą 
izbą karną toczyła się w tych 
dniach następująca sprawa. 
W początku tego roku wła- 
mywali się często złodzieje 
db kupca Pelikana i fabry- 
kanta kiełbas Langera. 


w żaden sposób. W końcu 
„olicya kryminalna ujęła zło- 
dziei. Są nimi Wiktor Sku- 
bacz, karany już raz cucht- 
hauzem, Wilhelm Konofol, 
Marta  Gritzmann, malarz 
Karól Biskup i niezamężna 
Anna Gałązka, wszyscy z Gli 
wic. Skubacz został skazany 
na 3 lata cuchthauzu. Kono 
fol na rok i miesiąc wię- 
zienia. Biskup i Gałązka otrzy- 
mali po miesiącu więzienia, 
a Gritzmann została uwol- 
niona od wszelkiej kary. 


Świętochłowice. W 
Sobotę 15 zm. przeszła na 
łono Kościoła katolickiego 
i otrzymała chrzest św. panna 
Joanna Badria, izraelitka. Na 
chrzcie św. dano jej imię 
Marya Magdalena. Liczy 22 
lata.  Chrzestnymi jej byli 
kupiec p. Głodek i posiedzi 
cielka domu pani Krischka. 
Kościół był przepełniony 
ludem. Panna B. za trzy 
tygodnie ma wyjść za mąż. 


Katowice 16 kwietnia. 
Liczba wychodźców galicyj- 
skich do różnych krajów 
w cesarstwie niemieckiem, 
którzy tędy od Dziedzic i 
Oświęcimia przejechali, wy- 
nosi według obliczenia ruchu 
kolejowego 20 do 25,000 
ludzi. We wszystkich kon- 
traktach zawiera się waru- 
nek, że z dniem I września 
br. mają opuścić granice ce- 
sarstwa niemieckiego. Poza 
ten termin wolno będzie praco- 
dawcom zatrzymać ich do 1 
grudnia br. ale za zezwo- 
leniem dotyczącego landrata. 
Poza 1 grudnia bezwarunkowo 
żadnemu z tych imigrantów 
nie wolno się znajdować 
w obrębie cesarstwa niemiec- 
kiego. Wrócą tedy wszyscy 
choćby przymusowo. 

nm, 


POD AUSTRYAKIEM 
GALICYA. 


— ł Kraków, 25 kwie- 
tnia. Anatol Lewicki, dr. 


Zło- 
dziei nie było można wykryć 


filozofii i 
austryackiej na  Uniwersy- 
tecie Jagiellońskim, były dzie- 
kan wydziału filozoficznego, 
członek - korespondent Aka- 
demii Umiejętności w Kra- 
kowie, umarł dzisiaj rano, 
przeżywszy lat 58, po dłu- 
giej i ciężkiej chorobie, 


Po złoto do Klondike. 


Różne wiadomości z Alaski i o 
Alasce. 


Nowe pola złota. 


San Francisco, Cal., 10 
maja. — "Examiner" podaje 
wieść o odkryciu nowych pól 
złota w Point Nome w Ala- 
sce, które mają być o wiele 
bogatszemi niż te które od- 
kryto w Klondike. Pola te 
leżą nad rzeką Snake River 
i vad pobocznemi jej rzekami 
20 mil od przylądku Cape 
Nome i 120 mil od miasta 
St. Michael w pobliżu rezer- 
wacyi Stanów Zjedaoczonych 
St. Michael. Kopalnie te znaj- 
dują się na terytoryum Sta- 
nów Zjednoczonych. 

Kopacze złota donoszą, że 
skała w której złoto się znaj- 
duje, leży sześć stóp pod po- 
wierzchnią ziemi i że nawet 
w samej ziemi znajdującej się 
nad skałą jest złoto w opła- 
cającej się ilości. Bogate po- 
la złota znaleziono także nad 
rzeką Koyukok, która wpada 
do Yukonu. I te kopalnie 
znajdują się na terytoryum a- 
merykańskiem. 


LISTY POLSKIE NA POCZCIE. 


666 Malłinowicz 

661 Mankowski Józef 
668 Marowich L. 

671 Mikolas John 

674 Morawa Karol 
676 Neja Frank 

679 Nicpon Antoni 
680 Nowak Bolestaw 
681 PADA BL 
686 Pazdon Wawrz. 
699 Piestasiewski J. 


552 Adamsky John 
553 Agliński John 

555 Ambrozowicz Józ. 
557 Bachczewski John 
558 Bartkowicz Stan. 
562 Biatecki Stefan 
572 Caszejewski Józef 
573 Caja Andrzej 

574 Centko And. 

575 Cieszyński Roman 
576 Chawojla Józef 


578 Cieśla Józef 691 Polanski Paweł 
580 Dembski Jan '692 Polowczyk Jan 
531 Długosek Józef 694 Pyzik Michał 


588 Dorwiak Jan 
584 Drwidz Franc. 
613 Helm Franz 
620 Horudek Martin 
21 Honek J. D. 
623 Jeak Józef 


709 Skrobour Jan 
710 Smid Celestin 
713 Smola Jozef 
715 Stinzas Stanisław 
624 Igelski Wład. 116 Stefka Krystyna 
626 Jaskółka Marya 719 Szczepański Frank 
627 Jarzinka Anna 72W Szymańska Marya 
X 721 Szczepaniak T. 
632 Kalneck: Józef 726 Urnak Józef 
Ó 136 Wengraitis Simon 
634 Kaszyński Martin 788 Weroneczka Marya 
638 Kerka Franz 741 Wiszlicka Karolina 


640 Kipa Jan 742 Wiklaw Józef 
64% Kobylecki Paweł 743 Wilczewski Mrs 
647 Krawerynski Wal. 747 Wipocki Marian 
648 Król Walenty 750 Wróblik Rudolf 
649 Kraty Juro 152 Zakradnik B 
650 Kraty H. 8 


753 Zalewski Jakób 
755 Zawad 


Wa! an 
756 Zawistowski Józef 
758 Zekuto Stefan 

656 Józef 759 Zel'nka Frank 

657 Kuzeja Kazimierz 760 Zielny Franciszek 
660 Lewandowski 164 Zurkowna Weron. 
662 Lojka Bolesław 


Listy te będą na Głównej Poczcie 
znajdowały się przez 2 tygodnie, 
poczem zostaną odesłane do Wa- 
shingtonu do “Dead Letter Ofisu”, 
zkąd, po rozpieczętowaniu, znów 
zostaną odesłane do tych którzy 
listy pisali. 


a 
Mająe na składzie je- 
mE szeze kilka tysięcy 
Dzieł 12-tomowych: “TYSIĄC 
NOCY I JEDNA”, sprzedawać 
będziemy 


Tysiac nocy i jedna. 
Powieści arabskie 


obejmujące przeszło dwa tysiące pięć» 
dziesiąt stronnie pięknego wyra- 
źnego druku. 


Wszystkie 12 tomów za 


51.00 


ZAWIERA NASTĘPUJĄCE OPOWIEŚCI: 
Osieł, wół i rólnik — Kupiec i Geniusz — Hi- 
storya © pierwszym starcu i łani — Historya o 
drugim starcu i o dwóch psach czarnych — Hi- 
storya o rybakn — Historya o królu greckim i o 
lekarzu Dubanie — Historya o mężu i papudze 
— Historya młodego króla wysp czarnych — Hi- 
storya o trzech derwiszach królewiczach 1 o pię- 
ciu damach bagdackich — Historya pierwszego 
derwisza królewłcza — Historya o zazdrosnym 
i jego sąsiedzie — Historya drugiego derwisza 
królewicza — Historya Zobeidy — Historya Ami- 
ny — Historyń Syndbada morskiego i jego sie- 
dmiu niebezpiecznych podróży — Trzy jabłka — 
Historya o damie zamordowanej i o młodzieńcu 
jej mężu — Historya o Nureddynie Ali i Bedre 
ddynie Hassan — Historya małego garbuska — 
Historya kupca chrześcianina — Historya opo- 
wiedziana przez szafarza sułtana kasgarskiego— 
Historya lekarza żyda — Historya opowiedziana 
przez krawca — Historya balwierza i jego braci 
— Historya Abulhassana Ali Ebu Bekar i Szem- 
szelnichary faworytki kalifa Haruna Alraszyda— 
Historya o miłości Kamaralzamana, królewicza 
wyspy dzieci Uhaledanu i Badory cesarzównej 
chińskiej — Historya królewicza Amdżyada i 
damy w mieście czarnoksiężników — Historya 
Nureddyna i pięknej Persanki — List Kalifa Ha- 
runa Alraszyda do króla Balsory — Historya Be- 
dera książęcia perskiego i Dżóhary królewny 
Samandalu — Historya Ganema, syna Abu Eba, 
niewolnika miłości — Historya o książęciu Ala- 


651 Kubrah Stanisław 
652 og Marya 


= kalifa Haruna Alraszyda — 
bdalla — His 


ta przez j istorya o 

Kolżyi kupcu tą h EER EA o koniu 
istorya o książęciu Ahmedzie 

rya o dwóch sio- 


Te 12 tomów sda przeszło 2.050 stronnic 
druku. Kto nam przyśle zaraz $1.00, otrzyma 
wszystkie 12 tomów, zawierających wszystkie wy- 
żej wymienione powieści, niech zaraz przyśle 
81.00 a wyślemy natychmiast wszystkie 12 tomów 
ekspresem. Upraszamy donosić jaki ekspres ofis 
jest najbliższy. 

Książki te do tej pory sprzedawano 2 33.50. 
My teraz każdemu dajemy sposobność nabycia 
wszystkich powieści arabskich za $1 00. Kto pła- 
ci teraz 1 dolara to go Tom kosztuje tylko 8%4c. 
Taka oferta nigdy s.ę nie powtórzy, korzystójcie 
więc z niej py i czas, 

siążki są blizko 5 cali szerokie i 7 cali dłu- 
gie; dwanaście tomów razem mają 5 cali grubości. 


W. DYNIEWICZ, 
532 Noble Str., Chicago. 


profesor. historyi | wgg-Dziewiąty Rocznik Tygodnika Powieściowo-Nau- 
kowego w mocnej oprawie, sprzedaje się obecnie 


tylko za JEDNEGO DOLARA. 


Dziewiąty Rocznik Tygodnika Powieściowo-Naukowego,. obejmujący 882 stronnice 
wyraźnego druku na pięknym papierze, ozdobiony rycinami, w mocnej oprawie, 


który zawiera następujące powieści: 


1. Blada Hrabina, powieść przez Jerze- 
go F. Borna, w trzech tomach, ozdo- 
biona kilkudziesięciu rycinami. 

2. Wierna Rózia czyli zwycięztwo Wia- 
ry Katolickiej. Powieść z obecnego 
czasu. 

8. Surdut i Siermięga. Obraz ludowy w 
8 aktach ze śpiewami. 

4. Heród Baba. Krotochwila w 2 aktach 

rzez A. 8. Zdziebłowskiego. 

5. Nowelki Amerykańskie. Tłómaczył 
z angielskiego C. W. Dyniewicz. 


6. Nieszczęśliwe Żony. Komedya w 8 
aktach ze śpiewami i tańcami, napi- 
sał z prawdziwego zdarzenia A. $ 
Zdziebłowski. 

7, Ulicznik Paryzki. Komedya w 4 a- 
ktach z francuzkiego tłómaczył Ma- 
OKA, 

8. Piękne przykłady z historyi polskiej 
Zbiór wzorów dzielności, pracy, nau- 
ki i poświęcenia dla kraju jakiemi 
się nasi przodkowie odznaczyli. 

9. Skarbczyk poezyi polskiej. 


Posiadając do druku tak bogatą treść a osobliwie powieść “Blada Hrabina” z 
licznemi pięknemi obrazkami, które to samo dzieło sprowadzone z Europy koszto- 
wało kilka dolarów, aa o cały rocznik w 12 tysięcy egzemplarzy. Ponie- 

a 


waż zostało kilka tysięcy egzemp 


rzy Dziewiątego Rocznika w mocnej. oprawie, 


postanowiłem rozsprzedać niżej wartości papieru i oprawy, bo tylko za Jednego 


Dolara. 


Kto posiada ten Dziewiąty Rocznik Tygodnika lub go już czytał, niech będzie- 
łaskaw oznajmić treść tego Tygodnika swoim znajomym—lepiej,.że to piękne dzieło 
z tylu powieściami i ozdobione tylu rycinami rozejdzie się za bezcen pomiędzy 
mymi ziomkami aniżeliby miało być zniszczone. 

Przysełający Jednego Dolara na Dziewiąty Rocznik Tygodnika Pow.- Nauk. 
może sam przesyłkę opłacić na Expressie, lub też dołączyć 40c. na opłacenie prze- 
syłki, a my wyślemy Expressem, jeżeli dotąd dochodzi lub też pocztą. 


W. DYNIEWICZ, 532 Noble Str., Chicago.. 


. W. DYNIEWICZ 8 C 


805 MILWAUKEE AVENUE, 

Pomiędzy West Division i Cleaver ulicami. 
CHICAGO, ILLS. - 

KANTOR PIENIĘŻNY, REALNY I ASEKURACYJNY. 


E lub zakupno Realności, Zmiana pieniędzy Zagranicznych, Notarynsze Publiczni. S 
EEEE 
re omme sean m me e A a e a M a e e a a a a e m R m” M -a e a 


NA MIESIAC MAJ 


PIERWSZA 
Księgarnia Polska w Ameryce 
Wi. Dyniewicza w Chicago, 

poleca następujące dziełko: 


MIESIĄC MAJ 


Bogarodzicy i Niepokalanej Dziewicy 
MARYI. 


W tej książeczce zawierają się: 
Rosana ra każd dzień, ME 
siąca o życiu ziemskiem i Opiece 
Niebieskiej Najsw. Panny, porząd- 
kiem czasu ułożone i do jej świąt 
zastósowane 

PRZEZ 
iX. JAKOBA NOWAKOWSKIEGO. 


W mocnej oprawie. 
Cena 30 centów. 


Nowe książki. 


Z pod prasy “Gazety Polskiej” 
wyszły w tych dniach następujące 
nowe książki: 


SIEROTA, m 
br. Hoffman, przełożył Bolesław 
Dunin. 


Cena 20e. 


NEMEZIS. 


Napisał Fr. Hoffman. Przełożył 
Stanisław Kunasiewicz. 


Cena 15e. 


AGAY-HAN, 


powieść historyczna oryginalnie na- 
pisana przez A 


Cena 30c. 


Pszczoły i Pszczelnictwo 
(Najnowszy sposób kodowania 
utrzymania pszozół i pasieki.) 


Cena 50c. 


Historya Stanów Zjed- 
noczonych. 


Obowiązkiem naszym jest poznać 
nie tylko -dzieje naszej nieszczęśli- 
wej Ojczyzny, ale i kraju, w któ- 
rym znaleźiiśmy przytułek i któ 
stał się drugą naszą, przybraną Oj. 
czyzną. Aby ułatwić pozaanie dzie- 
jów Stanów Zjednoczonych opra- 
cowaliśmy od dawniejszych już lat 
historyę ich treściwie 1 doprowa- 
dziliśmy ję w ostatnich czasach aż 
do początku bieżącego roku. Po 
większych miastach, gdzie istnieją 
biblioteki publiczne, do których 
przystęp jest wolnym, powinni Ro- 
dacy się postarać u zarządu tychże 
bibliotek, aby Historya Stanów 
Zjednoczonych w polskim języku 
została zaprowadzoną chociaż w 
kilku tylko egzemplarzach. Istotnie 
uczyniono już tak w niektórych 
miastach. Zresztą istnieją biblioteki 
i biblioteczki polskie po innych 
mniejszych miastach i miastecz: 
kach; i w tych powinna się znajdo- 
wać Historya Stanów Zjednoczo- 
nych. — Niektórzy Rodzice życzą 
sobie, aby ich synowie później nie 
byli tylko prostymi robotnikami, 
farmerami, i w dalszym wieku do- 
stali się na jakiś urząd. Starając 
się obecnie o urząd trzeba beawy- 
jątkowo prawie składać egzamin, a 
przy egzaminach prawie zawsze jest 
potrzebną znajomość dziejów tego 
kraju, a łatwo można osiągnąć 
czytając Historyę Stanów Zjedno- 
czonych w polskim języku a każdy 
prawie jest w stanie takową nabyć, 
gdyż cena jej jest stosunkowo nizką 

Cena pojedyńczego egzemplarza 
wynosi tylko 756. ' 

W lepszej oprawie i ze złoco- 
nym tytulikiem $1.00. 


Premie w książkach 
do Nabożeństwa będą 
wydawane tylko do 1 
Lipca. 


7, 

I 
73 
tO! 


Wysełka pieniędzy do Europy, Sprzedaż 
Realności, Karty Podróżne, Okrętowe i 
Kolejowe do i z Europy, Wyrabianie Pa- 
pierów Legalnych, Ściąganie Sched, Ase- 
kuracya Domów, Grunta Kolejowe na Far- 
Ymy, Wypożyczanie pieniędzy na Budo- 


Dobra nowina dla cier. 
piących. 


wybryki, nadmiar pracy, 
lub nadmierne uży iR 
nków, które są Pozzo przyczyną t- 
ólu w członkach, 


5 mą z radoscią to 
ogłoszenie. Zakład lekarski składający mę z 
najwybitniejszych i najlepszych europejskach 1 
amerykańskich lekarzy, za aplikacyą zupełnie 
nowego systemu leczenia, który jest własnym 
ich tajemnym wynalazkiem, wsieony, zu) 
wszystkie choroby, które były niezmiernym cię- 
żarem przez całe wasze życie. prome, bladzi 
chudzi i złamani wetczzśni staną się znów 
BASE E E ASO 
rześkimi i zdolnym. o ne 
1 prowadzić szczęśliwe życie. 

iszcie teraz. — Jeżeli załączycie zuaczki 
pocztowe za 25c., pn wam na pró dla 
was przyrządzone lekarstwo pocztą. agaa 
czeie wasze symptomy. Pacyentów miejskich 
egzaminnjemy bezpłatnie w naszem  biórze, 
mę raf obie płcie. 

Adres: 


CONTINENTAL 
MEDICAL INSTITUTE 


914 SCHILLER BUILDING, 


Chicago, Ills, 
(June 1—189%9). 


Nie chcesz eierpieć użyj 

LINIMENTU ŚW. JANA. 
Paz w. gą predzej zn pe = 
SZ: earigk, Zosia = ask, ezówia. sta- 
wów, Strz u, Bólom i szumieniu w usz: 
Bólowi zębow i Wywichnieniu. Usuwa wsze. 
ból w krzyżach w 5 minutach. Weź cokolwiek na 


sce bolące, rano i na 


REESE arero zając wła dorosłych 
ena “branda,” wodą, herbatą lub kawa. Regular- 


na cena 50e. Krople żołądkowe 25e. Maść na ra= 


ny 25e. Krople maciczne 25c. 
Dr. 6. Wochyński & Co., 


281 N. Center Ave., Chicago, Ills. 
13—39 


TRINER'A 
Gorzkie 
nę< Wino. 


Jest najwyborniejszem lekarstwem 
dla orzeźwienia i wzmocnienia sy- 
stemu i dla wszystkiuk nieregular- 
ności nerwowego systemu. Nadaje 
nowej żywotności i usuwa bezsen- 
aż ły że GTRINER”I i niewiast 
znalazły że 
WINO” PRA ŁA GORZKIE 
niestrawności i chronicznych chorób 
i tacy dobrze znani lekar 
jak doktorowie W, Strzyżewski, T 
Fo NE J. D. Nowak, F. For- 
manek polecają TRINER'A G0- 

IKIE WINO, nie tylko jako 
ekarstwo, leóz także, jako jedną 
z najlepszych znanych medecyn. 


Na sprzedaż u wszystkich apteka- 
rzy i u fabrykanta n 4 


J. TRINER, 


487 W. 18th Str., Chicago, Ills, 
July 18—99 
Najtańsza maszynka 


$ | 00 do drukowania Li- 


stów na świecie tylko $1.00. 


Na tej nowo wymyślonej druka- 
jącej maszynce można z trojakimi 
literami drukować. 


Liter ani nume: 
dnej składać ani TE żywy polowe przy- 
same odbijają się automatycznym sposobem. Ca- 
nauki drukować 


Pieniądze pros £ 
dl ze zę wysłać wraz z obstalun 


S. KELTONIK, 


Punxsutawney, Jefferson Co. Pa, 
July 5—99 


ZWIĄZEK MŁODZIEŻY POLSKIEJ 
w Ameryce. 


Po informacye zgłosić się należy do sekr. 
bądź listownie, bądź ustnie. WB rawie orgio 


Piace, Ouian ES lub do stanowych Bun 


m 


” 


Mile, Birch Creek į 
Bo amerykańskiej iw 


P 


GAZETA POLSKA. 


Odezwa do Braci Polaków w Ameryce. 


Od kilku lat noszę się z myślą do wypracowania 
o ac || _ bardzo nam potrzebnego dzieła a tem jest: Listo- 

©  wnik Polsko-Angielski i Angielsko-Polski. Li- 

teratura nasza polska jest wprawdzie bogato uposażona w Listowniki polskie, do 
których możraby dodać tylko tłómaczenia w angielskim, lecz stosunki tutejsze wy- 
magają koniecznie nowego Listownika. Możnaby wprawdzie skleić jako tako Li- 
stownik polsko-angielski i angielsko-polski, mając pod ręką rozmaite Listowniki 
polskie i Listowniki angielskie, lecz dzieło to nie byłoby dostateczne a przyznacie 
sami Szanowni Rodacy, że dla mnie samego jest niepodobieństwem coś nowego a 
pożytecznego utworzyć. Odzywam się przeto do Was, Szanowni Rodacy, pasiada- 
jący cenne listy lub kopie swych listów, któreby za wzór w Listowniku służyć mo- 
gły, o przysełanie tychże, czem przysłużycie się razem ze mną tutejszej Polonii 


iść pieszo 


m się otworz 


a i literatura polska zostanie wzbogacona o jedno cenne dzieło więcej.—Będzie to 


praca nietylko moja ale i Wasza. 
tytułem: 


Dzieło to będzie w objętości 820 stronnic pod 


LISTOWNIK POLSKO-ANGIELSKI I AN GIELSKO0-POLSKI 


z zebranych listów od Polaków w Ameryce, ułożył 


5 W. DYNIEWICZ. 


Wydanie tego dziełe pociąga 


przedpłatę po 750. Lo re. sig sobą znaczne koszta, więc postanowiłem zbierać 


złoconym tytulikiem, rozesłany 
I przyśle przedpłatę. Cena jest 
DE, druku i oprawy, 
cuję całe życie, bó pri e 
buję Waszej I gean 


egz. Listownika, który będzie w mocnej oprawie s 
z opłatą przesyłki każdemu, kto sobie go zapiszę 
tuk nizko ustanowiona, że zaledwie pokryje ko- 
nie licząc pracy autorskiej. 

mą zabawą, lecz do wydania tego dzieła potrze- 
pomocy, Szanowni Rodacy. 


Wasz ziomek i sługa, 


"en AE 


ZZA e r KEP E PRAW 


Rozwój Alaski. 

W Skagway, w Alasce, 
obchodzono niedawno temu 
dzień uroczysty. “White Pass 
i Yukon kompania kolei żela- 
znej wysłała pierwszy pociąg 
z tego miasta do szczytu 
wysokiego i niebez iecznego 
"białego wąwozu.” Około 100 
pasażerów dostalo się tym 
pociągiem do szczytu w dwóch 
godzinach. Kilka miesięcy 
przedtem potrzebowali wytrzy- 
mali ludzie dwóch miesięcy, 
aby przebyć tę przestrzeń, 
payde Pass i Yukon” jest 
sę: zą i jedyną koleją 
„ „MASCE, ą przy budowaniu 
Jej chodziło o to, aby dotrzeć 

O wysokości 2883 stóp. 
Jezeli zważymy na to, że tam 
Rak panują śnieżyce i że 
Zana oPnie pod zerem są uwa- 
je, za temperaturę przy- 
szy to możemy sobie wyo- 
koce ile usiłowań i trudów 

ztowała budowa kolei. Inży- 


e prawi - 
ności, Kolej Świ oil 
pola lodowate i przez grzbi 

gór pokryte i miere 
r pokry odwiecznym śnie 
giem. To trzeba było budo 
wać mosty przez głębokie 
Przepaście, to znów stawiać 
©chreny  przeciw_ lawinom, 

m do r5 maja rb. a 
olej zostać skończoną aż do 
górnego końca jeziora Ben- 
3% tak iż natenczas podróż 
xi Yukonu nie przedstawia- 

Y Już żądnych trudności. 
Benz uż Yukonu, od jeziora 
żyje ad aż do St. Michael 
ludzi genie około 25,000 
. ukon ma w ogóle 


PI 
od A pobocznych, które są 

*00 do 800 mil długie. 
Rak: górnej części . jeziora 


ett można w statku pły- 
Ww Wzdłuż Yukonu 2700 mil. 
dnich AWson City i w sąsie- 
obozach jest obecnie 
żywności, aby zaspo- 
"szc ludności przez 
Yy. Miasto posiada 
(ei ada 
łączy z wa cfonowy, ye 
obozami ystkimi większymi 


dosyć 
koi A 


nea Alasce jest bardzo wiele 
Wynosi gg” z których dochód 
ecz dzisia; do $10 dziennie, 
żywności ju Jeszcze są ceny 
kie w innych przedmiotów 
be że korzystna 

TA takich “claims” 
Się lepiej, wą, Człowiek stoi 
ani” pracuje jako 

; eli, gdy sę stara 
eksploatować taki «tani claim.” 


dike „ja SSPOrtacya do Klon- 
iż tias Stanie tańszą, tak 
do po żywności spadnie 
się o natenczas będzie 
"claim'ach» Praca w takich 
znajdą zą. tysiące ludzi 
dzie wydob nienie, Wpraw- 
w Als  yto już dużo zł 
sce, | złota 


kopalń jest doty ` 
małem. Dotya a fora > 
prospektorzy w trei TOWA 

okręgach, mianowicie w Fana 


unook 


nanza į w kilku trręgu 


w anych 
Y uj tu Dawson w c 


È Ju 
granicy, PO kanadzkiej stronie 


į Przed dwo 
udanie się do pól” 
ey- i, jako i ` 
aa Powrót z 
;:,7 Ogromnemi 3 
AMI i try mi. Wies 
„E Sym do wąwozu 
mile. Obecni 
yi kolei, Skoro 
żegluga będą 


nich, 


zaś można 


miała | 


raty ciężarowe z Skagway 
aż do jeziora Bennett wyno- 
siły około 2 centy za funt, 
podczas gdy ołecnie na tej 


samej przestrzeni wynoszą 
6% centów za funt. Przed 


rokiem płacono aż do 50 
centów za funt. Gdzie dawniej 
szukający złota, gdy już prze- 
szedł szczyt góry, wydobywał 
swą piłę i rznął drzewo, aby 
zrobić łódź, wchodzi obecnie 
na parowiec i płynie sobie 
wygodnie do Klondike. 

Plon złota w okręgu Bonanza 
będzie tego lata dwa razy 
tak wielkim jak w zeszłem 
lecie, tj. będzie wynosił od 
$20,000,000 do $25,000,000. 
Dawson City jest obecnie 
przepełnione robotnikami, 
Gdyby się udali tylko © go 
mil dalej na terytoryum ame- 
rykańskie, to mogliby tam 
znaleźć dobre kopalnie złota, 
w których już pracowano, 
lecz które opuszczono, gdy 
się dowiedziano o bogatych 
pokładach złota w Klondike. 

Przy ujściu potoku "Ame- 
rican Creek” założono prze- 
szłego lata Eagle City. Miasto 
to liczy obecnie 2000 miesz- 
kańców. Eksploatacya złota 
w rzece jest zadowalniającą 
i Eagle Cit stanie się nieza- 
amerykańskiego w Alasce. 
Dwieście mil bardziej na po 
łudnie leży Circle City, zkąd 
okręg Birch Creek pobiera 
swą żywność. Jest to dzisiaj 
najbogatszy okręg nad Yuko- 
nem, Nad strumieniem Munook 
znaleziono bogate pokłady 
złota, a wielu szukaczy złota 
udało się do rzek Tanana, 
Porcupine i Kukukok, z któ- 
rych każda jest przeszło 600 
mil długą. A 

Alaska niezawodnie będzie 
w przyszłości krajem tury- 
stów. W 15 dniach można 
przejechać z Nowego Yorku 
do Dawson City. Pomiędzy 
Dawson i St. Michael płynie 
przeszło 50 parowców rzecz- 
nych, z których niektóre są 
urządzone tak pięknie i wy- 
godnie jak  parowce pasa- 
żerskie na rzece Mississippi 
i prawie wszystkie mają oświe- 
tlenie elektryczne, Od 1 
czerwca rb. będzie pięć pa- 
rowców  pływało pomiędzy 
jeziorem Bennett i White 
Horse Rapids i ustanowi 
komunikacyę z  parowcami 
na górnym Yukonie. 

a WE 


Jak się załatwiają prezydyalne wy- 
bory w rzeczypospolitej Bolivia. 


Wysoko w górach Andes 
republikanie i demokraci w 
Bolivii *'*walczyli o koronę” 
przez ostatnie dwa lata. W o- 
statnich czasach nadeszła wia- 
domość, że gen. Pando, pow- 
staniec, pobił gen. Alonzo, 
który wobec wyniku wyborów 
został słusznie wybrany pre- 
zydentem rzeczybospolitej Bo- 
livia w r. 1896. Alonzo ubiegł 
dla bezpieczeństwa do Chile, 
sąsiadki Bolivii, i jeszcze nie 
tak dawno temu nieprzyjaciół- 
ki tej rzeczypospolitej nad o- 
ceanem Spokojnym. 

Rewolucya taka, jak ta, 
którą w tych dniach Pando 
pomyślnie przeprowadził, na- 
stępuje zwyczajnie po wybo- 
rach prezydyalrnych w Boli- 
wii. Kandydat pobity podnosi 
okrzyk oszukaństwa i nastę- 
puje bunt, który zwyczajnie 
trwa póty, dopóki jeden lub 
drugi z pretendentów nie zo- 
staje zabitym lub wygnanym 
z kraju. 

Ten, który zna charakter 


Boliwii i jej ludu, zrozumie, 
że rewolucye są tam nieodzo 
wnemi. 


Nasamprzód Boliwianie są 
jednym z tej małej liczby na 
rodów, który jest zupełnie o- 
toczony lądem, terytoryum ich 
leżące nad oceanem Spokoj- 
nym zostawszy zabrane przez 
Chile podczas wojny tego kra- 
ju z Peru w r. 1880. Jest to 
kraj niezmiernie wysokich gór 
i wielkich lasów. Areał obej- 
muje 567,000 mil kwadrato- 
wych, to jest dwa razy tyle 
co Texas. Ludność włącznie 
1,500,000 Indyan, nieucywi- 
lizowanych i na pół ucywili- 
zowanych, wynosi tylko 2,- 
000,000, O 250,000 dusz mniej, 
niż ich ma stan "samotnej 
gwiazdy.” (Texas ma nazwę 
«Lone Star” stanu). 

Prezydent jest wybierany 
co cztery lata. Każdy czło- 
wiek, który umie czytać i pi- 
sać, ma prawo do głosowa- 
nia. Kwalifikacya edukacyjna 
wyklucza więc większą część 
Indyan, wskutek czego par- 
tya znajdująca się u steru ła- 
two może kontrolować wybory. 


W r. 1896 Pando został za- 
nominowany kandydatem na 
prezydenta przez niezadowo 
lonych, a Fernandez Alonzo 
był kandydatem rządowym. 
Ogłoszono, że Alonzo został 
wybrany a Pando ze swej 
strony zarzucał rządowi, że 
sfałszował karteczki wyborcze. 

W r. 1896 Pando wzniecił 
rewolucyę w Scure, stolicy, 
mieście mającem 30,000 mie 
szkańców, lecz naczelnicy ar- 
mii, która się składa z 2000 
szeregowców i 1000 oficerów, 
wystąpili przeciw niemu, wsku- 
tek czego był zmuszony u- 
dać się w góry. Z nich pro- 
wadził wojnę partyzancką 
przeciw rządowi. 

Indyanie w Boliwii mają 
być wprost potomkami staro- 
żytnych Incas, a w wnętrzu 
kraju znajdują się niektóre z 
najstarszych ruin, jakie kiedy- 
kolwiek odkryto. A 


Ile kosztuje wyżywienie całej ludz- 


kości dziennie? 


3 p l IEA, 2 79 ” a.R 


wyjmujemy następujące zaj 
mujące uwiadomienie: “Pe- 
wien angielski statystyk zajął 
się kwestyą, czy jakikolwiek 
milioner jest dosyć bogatym, 
aby wyżywić wszystkich lu- 
dzi na świecie przez jeden 
dzień. Anglik ten wziął natu- 
ralnie za podstawę stosunki 
panujące w jego ojczyźnie i 
przyjął, że ten któryby zech 
ciał nakarmić całą ludzkość 
przez jednę dobę, zaprosi każ- 
dego na angielskie śniada 
nie, dobry obiad i wieczerzę. 
Liczy na człowieka 60c. i do 
daje, że to, co się oszczędza 
na dzieciach i niedorosłych 
osobach, zostaje spożywanem 
przez ludzi dorosłych i tych, 
którzy wiele jedzą. Jego ra- 
chunek okazuje, że wyżywie- 
nie całej ludzkości przez je- 
den dzień wynosi 900 milio 
nów dolarów. Nawet pomię 
dzy największymi milionera- 
mi amerykańskimi nie ma ta- 
kiego, któryby mógł zapłacić 
rachunek za to ugoszczenie. 


zn 
Wielkie rachunki — lecz 
żadnej korzyści. Sidney, Nebr., 


18 paźdź, 1898. Dr. Peter Fahrney, 
Chicago, Ills. Szanowny Pasiie: 
Czuję to być moim obowiązkiem 
donieść o dobrych skutkach pań 
skiego lekarstwa, Gomozo, jakich 
dokonało dla mojej matki. Zacho- 
rowała dwa lata temu na poważną 
dolegliwość żołądka. Doszła naresz- 
cie tak dalece, że już prawie nic 
nie mogła jeść. skutek tego 
osłabła bardzo. Miała kolki w lewym 
boku i w piersiach. Przywołaliśmy 
dwóch lekarzy, którzy jej dawali 
lekarstwa, lecz stan jej zdawał się 
stawać gorszym, niż polepszać. 
Jeden z nich nazwał chorobę neu- 
ralgią serca, Nie mogli nie dla niej 
uczynić, lecz nie zapomnieli pozo- 
stawić wielkie rachunki za ich 
usługi. W tym prawie czasie sły- 
szeliśmy ©  pańskiem  Gromozo; 
postanowiła je spróbować, chociaż 
już nie pokładała żadnej ufności 
w medycynach i utraciła nadzieję 
wyleczenia. 

Skoro wzięła pierwszą łyżkę 
stołową Gomozo, powiedziała: *'Mogę 
czuć to lekarstwo po całem mojem 
ciele.” - Dawaliśm 
regularnie z wynikiem, że poczęła 
mieć apetyt i była w stanie znów 
spać. Nie bawiło długo, gdy mogła 
już wstawać z łóżka i dopilnować 
jej pracy gospodarskiej. Potem 
daliśmy spokój lekarzom i używa- 
liśmy pańskie lekarstwa. Z każdem 
życzeniem dla pańskiego powo- 
dzenia, pozostajemy. 

Z wielkim szacunkiem, 


Anna Sukowata. 


jej Gomozo | 


Słynny na cały Świat 


Dr. BADGER, 


posiadający e 4 jra dy- 
Komy i praktykuj Ay me- 
at, — 


ycynę przeszło 25 


WYLEGZYŁ TYSIĄCE OSÓB 


2 NIEBEZPIECZNYCH CHORÓB. 


~ 


Ludzie, którzy zostali wyleczeni, z 
»wdzięczności rozgłaszają imię doktora 
Ę BADGERA i znajomym go polecają. 


żadnych pytań. Porady udzie- 
71a darmo osobiście i listownie, 


spazmy, 


erzb, ma Sy pi mózgu, otyłość, choroby pęcherza, raka, kolki, wysychanie 

meczu, osłabienia az e door wacka i nerek, mr Ne, glisty, 

robactwo, liszaje, kołtuny itd. LECZY NIEWIASTY, DZIECI I MĘŻCZYZN. 

Choroby zaraźliwe obojga płci (czy to nabyte, lub 

leony firana dł proika O 02) go w bada 

wanie sprowadza złe skatki na p rada © na pisać po pol- 
> sku, angielsku, niemiecku, francusku,s łowacku lub czesku. Adres: 


$Dr. E. A. Badger, 323 Valentine Bldg. Toledo, Ohio.? 
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SEVERY LEKARSTWA 


KASZEL nie musi być zaniedbany, jeżeli 
chcesz zapobiedz fatalnym następstwom. Za- 
palenie płuc, Bronchitis, dychawica i suchoty 
często powstają z zwyczajnego kaszlu. SE- 
| VERY BALSAM PŁUCNY leczy każdy ka- 
|= nn PCE Z M 0 
REUMATYZM, sztywne członki i musz- 
kuły, wyleczy na pewno SEVERY LEKAR- 
| STWO NA REUMATYZM, jedyne lekarstwo 
na dolegliwości reumatyczne. — $1.00. 
REA ZAPRAWY ee M 1 NINA WNN 
KOBIETY cierpiące nieregularność miesią- 
czki, znajdą najlepszą ulgę w SEVERY KO- 
BIECYM REGULATORZE. Oddala boleści, 
wstrzymuje wilgoć i wzmacnia cały system. 
$1.00. 


ae m A A EE > 
BÓL w KRZY ŻACH, jest bardzo często 
znakiem choroby nerek. Te choroby są naj- 
niebezpieczniejsze. SEVERY ŚRODEK NA 
NERKI i WĄTROBĘ jest najlepszym lekar- 
stwem na nerki i wątrobę. — g1.25 i 756 


BÓL w muszkułach i stawach, reumatyzm, 
neuralgię, sztywność, lumbago, puchnięcie le- 
czy prędko i skutecznie SEVERY OLEJ św. | 
GOTHARDA, najlepszy familijny Liniment, 
50 ct. 


ZATWARDZENIE, niestrawność, ból gło- 
wy, osłabienie, zwiększenie wątroby na pewno 
leczy SEVERY BALSAM ŻYCIA; jestto naj- 
większe rozwalniające lekarstwo. — 75 ct. 


KREW nicczysta pokazuje się sama na cho- 
robach skórnych, ranach, puchnięciach, sła- 
bościach, krostach, niestrawności, SEVERY 
CZYŚCICIEL KRWI robikrew czerwoną, ob- 
fitą i czystą; daje nowe siły ciału. — $1.00. 


BRAK APETYTU, niestrawność, doleg- 
liwości w żołądku, osłabienie muszkułów, le- 
czy skutecznie SEVERY BITTER ŻOŁĄD- 
KOWY najlepsze wzmacniające lekarstwo. 
Me T$L.0. 


BÓL GŁOWY, i neuralgię, bóle i febrę na- 
tychmiast złagodni iuleczy się przez SEVE- 
RY OPŁATKI NA BÓL GŁOWY.—Wct. 


ŻÓŁTACZKĘ i WZDĘCIE leczą skuto- 
cznie SEVERY PIGUŁKI NA WĄTROBĘ. 


W E.SEWVWERA, 


CEDAR RAPIDS. IOWA 


Detmer' a Dom Muzyczny. 
Su 261 WABASH AVENUE, 
CHICACO. 


i ENa P 


Fortepiany po 
wszystkich cenach! 
Łatwe wypłaty! 


Uniżenie podajemy jedno z zaświadczeń, jakie otrzymujemy prawie codziennie 


DO PANA HENRY DETMER, Chicago, Ill., 19 Lipca, 1896, 

Szan. Panie! — Wielebna Matka Przełożona i nasze stowarzyszenie 
jak również inni którzy słyszeli nasz prześliczny Upright Fortepian—Pań 
skiego wyrobu--są zadowoleni z jego tonu słodkiego i giędtkiego. Praca 
tego inętrumentu jest wyborną a akoya łatwą. Mamy ten instrument w 
użyciu niemal 12 lat i jesteśmy zadowolone z niego pod każdym względem. 

Mamy szczerą nadzieję, iż będzie Pan miał powodzenie w zaprowa- 
dzeniu Pańskich iustrumentów we wielu instytucyach i u familij prywat- 
nych. Z szacunkiem, 

MATKA SHERIDAN, R. S. C. J. 

«Sacred Heart Convent Szkoła,” Nar. Taylor i Lytle Ulio. 


Inne referencye: 


The Chi National Bank, A. J. Kwasi h, Chicago, 
Kollegium Św. Ignacego (ie; Biał ul.,) Chicago | Prof. Ant. Małłek, Chicago. 
Wlbne Siostry polskie Notre Dame, Chi Š St. Szwajka: Chicago. 

w ” “ 8. Fam. z Nazareth, Chicago | C. W. % E. M. Dyniewicz, Chicago. 
Wibny ks. Winc. Barzyński, Chicago Aid. John F. Śmulski, Chicago. 


J. Nawrocki, Chi Pani And. Kurr, Chicago. 


b « F. Wojtalewicz, cago. Jan Wojtalewicz, Orago; 
a “ Fr. Byrgier, Chicago. Szymon Wojtalewicz, Chicago. 
Kapitan Piotr Kiołbassa, Chicago. B. Klarkowski, Chicago, 


i setki innych Polaków w Chicago i po całych Stanach Zjednoczonych, 
Mamy Muzykę dla Kościołów, Szkół i Domów 


Importujemy i fabrykujemy wszelkie Instrumenta Muzyczne. 


Fortepiany stroimy, ppeprowsdsamy i reperujemy. 
Telefon: Long Distance Telephone Harrison 265. 


SAM STEINGARD, importer 


ROSYJSKIEGO I TURECKIEGO TYTONIU, CYGAR, PAPIEROSOW I 
TABAKI DO ZAŻYWANIA, 


807 MILWAUKEE AVENUE, CHICACO, ILL. 


Poleca Szanownej Publiczności Polskiej: 


Rosy. fi po 5 75c 1 $1.00 za funt. 3c 1 5¢ sztuka. 

TAE ke Pf 0 S0 i S 00 za funt, Falki w wielkim wyborze po 10c, 15c, 20c, 256, 

Peann z Toayi shoga pg po 406, a z tu- o rid de $1 00, Eas $L50, atols; $%.00 
RETE da. ; 1472-04 006 KAC dż, 


ki M azsóś Do ADS stała. au 

szi z 
c; 10c 1 186 setka, > A Mate c $1.00 1 $1.50 za setką. 
Bibałki 24c, 30c, 40c 1 50c za tuzin paczek. Tytoniarki skórzane i blaszane tak na tytoń, pa- 
Tabaka do zażywania po 300 1 35 fant. f do pierosy i na c 35 


£. 
fajki 260 A Tabakierki 1 25c, 30c i 50c sztuka. 
Pirie czki wiśniowe po 5c i 10c; trzcinowe po | Rosyjska Herbata po Sbc, $1.04, $1.20 | $1.50 ft. 


|-a Borzególiie zwracamy uwagą Wlbnego Duchowieństwa na nasze Tytonie Importowane Ro» 
syj ę 


Kto ma wolą sprowadzić so 
bie drzewek owocowych lub 
cieniodajnych z mej Szkółki 


skie i 


"First National Nursery of Chicago” 
Cor. Diversey £ Austin (North 60th) Aves 


CHICAGO, ILL., 


niech teraz sobie zapisuje. Cennik 
drzewek i krzewów poseła się beze 
płatnie każdemu na żądanie. 


W. DYNIEWICZ, 582 Noble St, Chicago. 


-q| VILI. 


3 
Skład założony w r. 1851, FIRST 
Henry Schoellkopt, National Bank 
— GROSERNIK — OF CHICAGO. 
Hurtowny i drobiazgowy PIERWSZY 
232—334 E. Randolph Str. Narodowy Bank 
pomiędzy Franklin i Market ul. W CHICAGO. - 


CHICAGO, ILLINOIS, 
Sprzedaje po najtańszych cenach 
sai v pone, ger szwajcarski 


Narożnik Monroe i Dearborn ul, 
KAPITAŁ $3,000,000. 
WEKSLE. 
Berlin — Niemcy, Wiedeń — Austrya, Peter- 


s rg— Rosys ' wszystkie inne europejskie kraje 
jako też na wszystkie kursujące pieniądze. 


LISTY KREDYTOWE. 


wdziwe cuzkie gs szampinion ; 
Francuzki groch, najlepszą o wę, dla użytku podróżnych W wszystkie części 
nę paragi, krajaną faso. éwista, ściąganie spadkobierstw (schedów) i 
3 home S pea eid Kärk) psie wszelkich należności z Polski, Niemiec, Austryl, 
Eas stae łem | Rosyi i wszystkich europejskich krajów za bar- 
A miarkowaną misy: 
Świeże suszone yby, paprykę, "FA CYM 
gy jA ZARZĄD 
e: orzechy, m , cytrona 
Suszone ki, runel Am 
Arre A para - e, BAWL. M, NICKERSON, Prer. 


JAS. B, FORGAN, Vice-prez, 
RICHARD J. STREET, Kasyer. 
HOLMES HOGE, Asst. Kasyeri 
FRANK E. BROWN, 2 Asst. Kasyer. 


Najle -Vanilla czekoladę z Cocao, 
POORA rosyjską herbat $ extrakt mişsn 
Móżka 1 Rio, 
do zażywania Loeback'a 
e, 


Niemieckie koł tki i RZY: 
rowniane APATE i H arrr RRE DYREKTO 5 
wwieże siemię warzywowe, siemię trawy. Sam”1. M. Nickerson, E. F. Lawrence, 
uma w, siemie Kcnopniane 8. W. Allerton, F. D. Gray. 
owe Norman B. Ream, Nelson Morris, 
iako i wszelkie inne towary korzenn: B. C. Niekerson, Richard J. Street, 
Eugene S. Pike, Jas. B. Forgan. 
Henry Schoelkopf, Apapa 


Dla tego, że w Tygodniku jest podawane bardzo po- 

żyteczne dzieło “O pszczelnictwie” z najnowszemi wy 
nalazkami do obecnych czasów, bardzo potrzebne tutejszym 
farmerom, drukujemy Tygodnik w kilka tysięcy egz. więcej, 
który można na dłużej sobie zapisywać po Dolarze. 


TYGODNIE 


POWIESCIOWO-NAUKOWY. 


Rocznik XIII. 


Z Nowym Rokiem rozpoczął się Rocznik Trzynasty 
godnika Powieściowo- Naukowego.” 

W pryw a XIII zostały już wydrukowane następujące po- 
wieści: 

I. Agay Han. Powieść historyczna oryginalnie napisana 
= Z samozwańca, i mcskiewskiego, i Maryny 

niszchównej, carycy-Polki. Romans wojowni - 

Ferre nii yny kśt PE 

II. Nemezis. Napisał Fr. Hoffmann. Przełożył na polski i 
Stanisław Kunasiewicz. CARTE 

III. Sierota. Napisał Fr. Hcffmann. 
język Bolesław Dunin. 


IV. Pszczoły i pszczelnietwo. 
V. Gałganduch czyli Trójka Hultajska, (sztuka teatralna, ) 
melodram w 3 aktach z niemieckiego przez Nestroja. 


<Ty- 


Przełożył na polski 


Obecnie są w druku: 
Powieść z czasów Nerona, w trzech 


VI. Quo Vadis. tomach przez Henryka Sienkiewicza. 


VII. Duch Puszczy, Opowiadania z Amerykańskich Bo- 
rów. Według Dra Birda. Obrobił Wł. L. Anczyc. 

_ Wiejski. Popularny przewodnik przy zakłada. 

niu i pielęgnowaniu ogrodów oraz podręcznik do nauki 

ogrodnictwa przez Franciszka Goeschke, starszego ogro- 

dnika i nauczyciela ogrodnictwa w kr. pomologicznym 

Instytucie w Pruszkowie (Proskau.) Praca konkursowa 

uwieńczona Dyplomem Honorowym przez Stowarzysze- 

nie do podniesienia ogrodnictwa w Państwie Pruskiem. 

Przekład z trzeciego, przejrzanego i poprawionego nie- 
mieckiego wydania. Z drzeworytami w Tekście, 

IX. Historya o szlachetnej i pięknej Meluzynie. Ró- 
żne przygody, pociechy i smutki, szczęścia i nieszczęścia, 
przy odmianach omylnego świata przedstawiająca. 

Oprócz powyższych dzieł w Tygodniku będą podawane inne 
śliczne i zajmujące powieści i sztuki teatralne, 


Be" Kto chce czytać te piękne powieści, niech i 

sh s gł odnik -Powieściowo Naukowy” na rób Eea 
sełając o ARA śl i 
numery od Nowego Roku. PE O EE ate ay 


W. DYNIEWICZ, 532 Noble str., Chicago, III. 


Kopalnia Złota 


jest w teraźniejszych czasach dobra Farma 


a takich farm mamy jeszcze kilka set na sprzedaż, w najlepsze ści 
stanu Wisconsin, w pobliżu ka bzy targów i w odległości ko kilka 


godzin jazdy koleją z Chicago i Milwaukee. 
Farmerzy w naszych koloniach się bogacą i Wy się zbogacicie je- 
hi init BAr io. DIE DS T A Algol ciche z a 
przyjęcia > pa” miesiąc Marzec jest najlepszym czasem do 
sa dŚ A LA e ry 
J. J. HOF LAND CO., 
MILWAUKEE, WIS. 
PIERWSZA KSIEGARNIA POLSKA 
Władystawa Dyniewicza, 
poleca swego druku i nakładu nowe 
| nuty: 
National Airs), ułożył E. S. Łodwigo- 
wski, z dodatkiem Boże Coś Polskę i Z 
0 
MELODYE (nuty) do Zbioru Pieśni nabo- 
żnych Katolickich dla użytku domowe- 
Organach i na Fortepian i do śpiewania 
na 4 głosy. : E 


żeli kupicie od nas farmy. 
kupić. 
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Przepowiednia o przyszłości Stanów 
Zjednoczonych. 


W Paryżu żyje jakaś pani 
Couesdon, posiadająca sławę 
przepowiadania przyszłości. 
Paryż, jak wiadomo, dotąd 
jeszcze nie przestał być głów- 
nem siedliskiem  cywilizacyi 
zachodniej i — mody. Co w 
Paryżu wejdzie w modę, znaj- 
dzie rozgłos na całym świe- 
cie. Otóż podobnie jak przed 
30 laty prorokini Lenormand, 
utwierdziła swą sławę, prze- 
powiednią upadku  Francyi, 
którą ostrzegała przed wojną 
z Niemcami, tak obecnie pani 
Cousdon przepowiada Ame- 
ryce świetną przyszłość. 

Oto co mówi: 

Przyjdzie wtóra wojna na 
pewno. Widzę zbliżający się 
wielki dzień dla całej Ame- 
ryki. Północ i południe zje- 
dnoczą się pod wspólnym rzą- 
dem, wielka republika amery- 
kańska sięgnie od bieguna do 
„bieguna. Wielcy politycy złą- 
czą cały kontynent od końca 
do końca pod jedną flagą. 
Po śmierci prezydenta Diaza, 
Meksyk z własnego popędu 
dopraszać się będzie, aby zo- 
stał częścią Unii, i Unia przyj- 
mie go do siebie. Następnie 
kraje z Ameryki południowej 
widząc dobrobyt i pomyślność 
Meksyku pod gwiaździstą cho- 
rągwią Stanów Zjednoczonych, 
także przynależności do nich 
domagać się będą i życzenie 
to spełni się. 

Canada stronić będzie od 
Unii najdłużej i to da powód 
do wojny o wiele większej 
niż hiszpańska. Ale wojna ta 

_ toczyć się będzie nie z Fran- 
cyą i nie z N emcami. Przyj- 
dzie raczej do starcia z mo- 
carstwem, które dzisiaj gło- 
śno Stanom Zjednoczonym z 
przyjaźnią się narzuca. Niem- 
cy amerykańscy nigdy swej 
byłej ojczyźnie nie pozwolą 
prowadzić wojny z Unią Ame- 
rykańską. Pojedynek rozegra 
się z Anglią, a będzie to 
walka najokropniejsza, jaka 
kiedykolwiek była, Lecz osta- 
tecznie zatryumfuje Ameryka. 
Potem flota amerykańska bę- 
dzie największą na świecie i 
nad językiem angielskim bę- 
dzie panowała Ameryka, nie 
Anglia. Z jednej strony Sta- 
ny Zjednoczone wyciągną ra- 
mię do bieguna północnego, 
z drugiej do południowego. 
Panowanie Unii amerykań- 
skiej obejmuje całą przez Ko 
lumba odkrytą część ziemi, 
całą olbrzymią przestrzeń mię- 
dzy Atlantykiem a oceanem 
Spokojnym wszerz, między 
biegunem a biegunem wzdłuż. 


Odezwa Związku Spiewa- 
ków Polskich w 
Ameryce. 

Na mocy uchwały Zjazdu 
IX Związku Śpiewaków Pol- 
skich w Ameryce, my, jako 
Zarząd tegoż Związku, riniej- 
szem orędziem zwołujemy te- 
goroczny Zjazd na dzień 6, 
7, 81 9 Sierpnia w mieście 
Bay City, Mich. 

Koledzy! stostnki w kołach 
śpiewackich w obecnej chwili 
pozostawiają wiele do życze- 
nia. Nie są takimi, jakimiby 
każdy miłujący śpiew i ideę, 
którą śpiew narodowy tepre 
zentuje, widzieć pragnął. 

Rozdwojenie w naszych sze- 
regach, powstałe choć nie z 
naszej winy, jest jednakowoż 
faktem smutnym, któremu za- 
radzić jak najprędzej jest na- 
szym świętym obowiązkiem. | 
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I zdaje się nam, koledzy, 
że gdy się uporamy z tem 
złem, usuniemy najgłówniej - 
szą przyczynę zastoju naszego; 
zaradziwszy temu złemu, 
pchniemy instytucyę naszą, 
rozwój śpiewu ogólnego, na 
szersze pole. 

To jest najgłówniejszem za- 
daniem naszem i gdy pomi- 
mo dobrych chęci naszych, 
naszych ustępstw i zaparcia 
nie uda się doprowadzić do 
tak potrzebnej harmonii, bę- 
dziemy w każdym razie mieli 
spokojne i czyste sumienie, 
żeśmy robili, co mogli, co 
nam obowiązek nakazywał. 

Zjazd X czeka praca niela- 
da, bo oprócz kwestyi poru- 
szonej powyżej, delegaci na 
Zjeździe tym przeprowadzić 
będą musieli wiele uchwał 
ważnych a koniecznych dla 
rozwoju organizacyi naszej. 

Przyjęcie ostateczne kon- 

stytucyi, sprawa dyrygentów, 
sprawa i istnienie organu na 
szego, obmyślenie środków, 
potrzebnych do dalszego roz- 
woju naszego—oto wytyczne 
kwestye, których rozpatrywa - 
niem Zjazd zająć się musi. 
Prosimy zatem chóry, należą- 
ce do Związku Śpiewaków 
Polskich w Ameryce, by waż- 
ny urząd delegatów powie- 
rzyły w ręce, i najzdolniej 
szych i najbardziej śpiew ko- 
chających członków. 
. Prosimy chóry, by delega - 
tom swoim dały instrukcye 
po dokładnem i szczegółowem 
rozpatrzeniu spraw bieżących 
naszych, by dając instrukcye, 
kierowały się bezwzględnem 
dobrem idei śpiewaczej i do- 
brem naszej organizacyi. 

I mamy niepłonną nadzieję, 
że Zjazd X-ty w tej przeło- 
mowej chwili sprosta swemu 
zadaniu i że rezultat prac je- 
go przyniesie błogosławione 
skutki, które zezwolą na dal- 
szą wspólną, zgodną pracę— 
dla wielkiej i świętej pieśni 
polskiej w Ameryce. 

Słowa powyższe, zdaje się, 
jasno określają cele, dążenia 
nasze i braki obecne. 

Nie wątpimy też ani na 
chwilę, że wszystkie chóry, 
należące do Związku Śpiewa- 
ków, pośpieszą z wysłaniem 
swych delegatów, nie szczę- 
dząc ni trudów, ni kosztów. 

Zwracamy się zatem do o- 
gółu polskiego z prośbą opo- 
parcie. Nie dla naszej albo 
dla waszej oscbistej korzyści, 
nie dla chwilowego uświetnie - 
nia Zjazdu, ale dla wykazania, 
że na polu pracy ogólnej, na 
polu pracy idealnej, jaką jest 
staranie o rozwój pieśni pol- 
skiej, wszyscy, jak jeden mąż, 
gotowi jesteśmy do pracy i 
popatcia godnego celu — za 
praszamy Was, rodacy, na 
Zjazd ten. 

Zapraszamy wszystkie chó- 
ry do wysłania swych repre- 
zentantów, bez względu nato, 
czy do Związku naszego urzę- 
downie należą, czy też tylko 
duchem się z nami łączą. 

Zapraszamy wszystkich 
członków honorowych nasze- 
go Związku, bo komuż wię- 
cej, jak im, przystoi dołożyć 
cegiełkę do gmachu ogólne- 
go na następnym sejmie. 

Zapraszamy nawet nieprzy- 
jaciół naszych, nawet nieprzy - 
chylnych nam. Niech przybę- 
dą i pracom naszym się przyj- 
rzą. A wówczas przekonawszy 
się, że pomimo braków i błę- 
dów, pomimo skromnych środ 
ków i ciężkiej walki — rządzi 
nami wszystkimi szczera chęć 
pracy, dążenie do rozwoju, 
do najświetniejszego rozkwitu 
idei śpiewackiej na obczyźnie 
— może być, że przyklasną 
nam, pojmą nas i dłoń kole- 
żeńską do zgody i do wspól 
nej pracy wyciągną. 

Oby Zjazd X-ty był w skut- 
ki swe błogim dla instytucyi 
naszej. 

Oby Zjazd X zjednał i zje 
dnoczył nas pod jednym a 
pięknym sztandarem Związku 
Spiew. Polskich w Ameryce. 

Oby zawiść, prywata, złość, 
nienawiść, ciasność pojęć i u- 
pór zniknęły we mgle i po 
szły w zapomnienie wobec u- 
chwał naszego przyszłego 
Zjazdu X. w Bay City, Mich. 

Z koleżeńskiem pozdrowie- 
niem 

Zarząd Zw. Sp. Pol. w Am.: 

C. Dużewski, prezes. 
A. Rosiński, sekr. jen. 


Wiadomości z Wysp 
Filipińskich. 


(Ciąg dalszy ze str. 1ej. ) 


Dalsze operacye wojska amerykań- 
skiego. 

MANILA, 13 maja.—Mia- 
sto San [Ildefonso zostało za- 
jęte przez dwie kompanie wo- 
luntaryuszów z Minnesoty i 
Oregonu. Powstańcy cofnęli 
się bez oporu. 

Położenie wojskowe jest 
spokojnem. Gen. McArthur i 
gen. Lawton odpoczywają 
tymczasem, podczas gdy ich 
oddziały zostają wzmocnione 
dla ruchu przeciw miastu San 
Isidoro, gdzie się znajduje sil- 
na armia powstańców. 


Potyczka pomiędzy powstańcami i 
Hiszpanami, 


MADRYT, 13 maja. — Z 
Manili padszedł urzędowy te- 
legram, że powstańcy zaata- 
kowali Hiszpanów, znajdują- 
cych się w Zamboanga na 
wyspie Mindanao; zostali ato- 
li odparci, Dwóch hiszpań- 
skich oficerów i trzech szere- 
gowców zostało ranionych i 
jeden Hiszpan poniósł śmierć. 
Powstańcy odcięli dopływ wo- 
dy do Zamboanga. 


Aguinaldo wypędza cudzoziemców. 

MANILA, 13 maja. —A. 
guinaldo wydał rozkaz, że 
wszyscy cudzoziemcy mają o- 
puścić terytoryum zajęte przez 
powstańców. Znajduje się tam 
mało tylko biznesistów; są to 
po większej części Anglicy i 
Niemcy. Aguinaldo mniema, 
że przez to zmusi rządy tych- 
że do uznania Filipińczyków 
jako siłę wojującą i zniewoli 
takowe do zawarcia traktatu 
dla bezpieczeństwa takowych. 


Położenie Hiszpanów na Filipinach, 
MADRYT, 14 maja, —Se- 
nor Don Francisco Silvela, 
prezes ministeryum hiszpań- 
skiego wyraził się o ataku 
Filipińczyków na załogę hisz 
pańską w Zamboanga, na wy- 
spie Mindanao, podczas któ- 
rego dwóch oficerów i trzech 
szeregowców hiszpańskich zo. 
stało ranionych i jeden sze- 
regowiec został zabity: Jest 
to bardzo bolesnem dla nas, 
że ponieśliśmy te straty w te- 
rytoryum, które do nas nie 
należy. Pozostawiliśmy to woj- 
sko na Filipinach w nadziei, 
że będzie pomocnem przy o 
swobodzeniu jeńców hiszpań- 
skich znajdujących się w rę- 
kach Filipińczyków. Nasze 
starania w tym kierunku by- 
ły daremnemi. Aguinaldo nie 
chce wchodzić z nami w ro- 
kowanła a pewien Francuz 
(Dumarevx), który się podjął 
rokować w naszem imieniu z 
nieprzyjacielem, został zabity. 
Ameryka także nie miała po- 
wodzenła, gdyż nie posiada 
większej. władzy jak ta, którą 
my mieliśmy. Nie możemy 
pozostawić wojska dłużej w 
terytoryum, którego nie je- 
steśmy zobowiązani bronić i 
dla tego poleciłem generało- 
wi Rios na drodze telegrafi- 
cznej, aby użył trzech parow- 
ców dla natychmiastowego 
transportu naszego wojska z 
Zamboanga i Yolo i aby u- 
wiadomił gen. Otis'a o tych 
instrukcyach w celu, aby 
wódz amerykański zajął oko- 
lice, które opuszczamy. 
Komitet filipiński wydał 
manifest do prasy, w którym 
oświadcza, że “rząd filipiński” 
odrzucił wszystkie rokowania 
pokojowe ze strony Amery- 
kanów, których podstawą jest 
autonomia i zażąda, aby Sta- 
ny Zjednoczone wypełniły o- 
bietnicę daną przed deklara- 
cyą wojny. Manifest zaprze- 
cza wiadomości, że gen. An- 
tonio Luna się poddał i twier- 
dzi, że gen. major Lawton zo- 
stał pobity i że szpitale są 
przepełnione Amerykanami, z 
których setki odmawiają po 
słuszeństwa ich przełożonym. 


Washington. 


Fałszywe pieniądze amerykańskie na 
ś wyspie Kuba, 
WASHINGTON, D. C., 
Io maja.—Z Kuby nadeszła 
wiadomość, że tam Są w o- 
biegu podrobione amerykań- 
skie dolarówki, pięciodolaró - 
wki i dziesięciodolarówki. Pie- 
niądze te zostały podobno 
podrobione w  fotog:aficznej 
galeryi w biórze patentowem 


Stanów Zjednoczonych w Wa- | łem rozkaz, aby wojsko na- |i inni słynni finansiści dostar- 


shingtonie przez tamtejszych 
urzędników za pomocą przy- 
rządów rządowych, z mate- 
ryału rządowego i w czasie 
pracy dla rządu. Śledztwo jest 
w toku. : 


Admirał Dewey ma powrócić do kra- 
ju przez New York a nie 
przez San Francisco. 

WASHINGTON, D. C., 
11 maja.— Wydział floty za- 
decydował, że admirał Dewey 
ma wrócić kanałem Suez do 
Stanów Zjedpoczonych wsku- 
tek czego wyląduje w porcie 
nowoyorskim. Zachodnie sta- 
ny żądały, aby powrócił do 
kraju przez San Francisco, 
lecz podczas powrotu De- 
wey'go ma się odbyć wielka 
morska demonstracya eskadry 
północnego Atlantyku, cze- 
goby nie było, gdyby Dewey 
popłynął z Manili do San 
Francisco. W każdym razie 
nie jest to sprawa zupełnie 
już rozstrzygniętą i Dewey 
będzie mógł własną drogę 


"wybrać. Liczą na to, że przy- 


będzie do Stanów Zjednoczo- 
nych w lipcu, jeżeli ukończy 
swe obowiązki jako jeden z 
komisarzy filipińskich i jeżeli 
kroki nieprzyjacielskie zosta- 
ną na czas zawieszone. 


Spodziewają się stanowczej bitwy: 


WASHINGTON, D. C., 
11 maja. — Stanowcza bitwa 
kampanii filipińskiej zostanie 
prawdopodobnie stoczoną w 
pobliżu San Fernando, gdzie 
powstańcy mają armię, skła- 
dającą się z 10,000 ludzi znaj- 
dujących się w silnych oko- 
pach. Wiadomość o bitwie 
może nadejść każdej chwili. 

Gen. Otis doniósł dzisiaj, 
że nie może tymczasem się 
pozbyć woluntaryuszów, któ- 
rzy zresztą chcą pozostać w 
służbie aż do czasu, gdy już 
nie będą potrzebnymi. 

Wobec taktu, że powstań- 
cy znajdują się w tak wiel- 
kiej liczbie na froncie gen. 
McArthura, podczas gdy dru- 
gi silny oddział znajduje się 
w pobliżu Manili, na połu- 
dnie, minister wojny i gen. 
adjutant Corbia oświadczają, 
że gen. Otis postąpił rozsą- 
dnie, iż nie odesłał wolunta- 
ryuszów do domu. 


Kto jest odpowiedzialnym ze preten- 
sye cudzoziemców, którzy ponieśli 
straty na Kubie? 

WASHINGTON, D. C., 
14 maja. Wydział stanu zo- 
stał informalnie uwiadomiony, 
że pretensye w znacznej wiel- 
kości zostały wniesione przez 
Anglików, Francuzów i Niem: 
ców, którzy podczas ostatnie- 
go powstania Era wa Ku- 
bie i że ostatecznie pretensye 
te zostaną wniesione przeciw 
rządowi amerykańskiemu. Pre- 
tensye nie zostały jeszcze po- 
dane, lecz zostają zbierane 
przez wydziały zagraniczne. 
W niektórych przypadkach 
zostały zestawione tabele, któ- 
re zostały wręczone tutejszym 
poselstwom zagranicznym .Pre- 
tensye francuzkie wynoszą 
12,000,000 do 15,000,000 
franków. Pretensye niemie- 
ckie mają być cokolwiek 
mniejsze, angielskie zaś co- 
kolwiek większe. Traktat po- 
kojowy nie zawiera żadnych 
paragrafów odnoszących się 
do pretensyi cudzoziemców i 
wątpliwą jest rzeczą, kto jest 
za nie odpowiedzialny od cza- 
su, gdy władza Hiszpanii na 
Kubie ustała, 


Położenie na Filipinach. 


WASHINGTON, D.C, 
14 maja. Wydział wojny ode- 
brał od gen. Otisa następu- 
jącą depeszę o położeniu woj- 
skowem na Filipinach: Mani- 
la, 14 maja. Położenie jest 
jak następuje: Lawton wyru- 
szywszy z Balinag zajął Ilde 
fonso i San Miguel, położo- 
ne na północ, z małą tylko 
stratą i pobił licznego nie- 
przyjaciela. Kanonierki i ło- 
dzie towarzyszą oddziałowi, 
składającemu się z 1500 lu- 
dzi, którymi dowodzi Kobb, 
po rzece Rło Grande. Od- 
dział wyszedł z Calumpit. 
McArthur znajduje się jeszcze 
w San Fernando, zkąd po 
krywa całą tamtejszą okolicę. 
Wczoraj przybył poseł od 
Aguinalda, który wyraził ży- 
czenie, iż chciałby wysłać do 
Manili komisyą, aby się uje- 
dnać z komisyą amerykańską 
co do warunków pokoju. Da- 


sze przepuściło zastępców po- 
wstańców, gdyby chcieli przy- 
być do Manili. Otis. 


Bulla jubileuszowa. 


WASHINGTON, D. C,, 
14 maja. Papiezka bulla ju- 
bileuszowa promulgowana w 
czwartek w Rzymie, która 
rozporządza że rok 1900 ma 
być rokiem jubileuszowym po 
całym świecie katolickim, na- 
dejdzie w tych dniach i zo- 
stanie przeczytaną po wszy- 
stkich kościołach katolickich 
kraju. 

— em 
Przeciw “trustom.” 
LANSING, Mich., 10 maja. 
Senat uchwalił dzisiaj “bill” 
anty trustowy, który zakazuje 
organizacyę w stanie Michigan 
jakiegokolwiek “trustu” lub 
kombinacyi, której celem 
byłoby zapobiedz współzawo- 
dnictwu lub kontrolować ceny 
towarów. Wszystkie takie 
kombinacye są spiskiem 
przeciw handlowi a kara 
zostaje nakładaną na każdą 
osobę, która jako agent 
lub w inny sposób pomaga 
takiemu interesowi i także 
na pryncypała takiego trustu. 
Korporacyi trustowej nie wolno 
prowadzić biznesu w stanie 
Michigan, a pojedynczy człon- 
kowie należący do niego 
podlegają karze od $50 do 
$5ooo, lub uwięzieniu od 
6 miesięcy do roku. Za każdy 
dzień csoba należąca do trustu 
zostanie ukaraną osobno. Nie 
ma wątpliwości, że i Izba 
niższa potwierdzi tę uchwałę. 


Powrót do pracy. 


PEORIA, Ill, 1o maja. 
W tutejszej fabryce cukru 
rozpocznie się znów jutro 


praca. Około 800 ludzi będzie 
znów miało zatrudnienie, 


Król oszustów. 


SANTA Fé., N. M., 5 maja, 
James Addison Reavis, król 
fałszerzy, najwybitniejszy i naj- 
odważniejszy oszust, kiedy- 
kolwiek znany w Stanach 
Zjednoczonych, któremu cho- 
dziło o 12,500,000 akrów roli, 
które jednakowoż utracil, który 
zgłupił najzdolniejszych adwo- 
katów i finansistów, który na 
ostatku był znany jako no. 
964 w więzieniu stanowem 
w New Mexico, opuścił wię- 
zienie, w którem przebywał 
około dwóch lat i udał się 
do Denver, Col., gdzie piękna 
jego żona, Meksykanka, żyła 
podczas jego pobytu w wię- 
zieniu. Żona jego jest córką 
pojedynczego “ranchero” (far: 
mera) z Arizona, lecz w pla 
nach i  przedsiębiorstwach 
Reavis'a była zawsze zwaną 
«Excellentissima Dona Sofia 
Loreta M chaela -de Peralta 
Reavis, née Massy Silva 
de Peralta de la Cordoba i t.d. 
Nazywała się właściwie Sofia 
Maso i urodziła się w r. 1862 
na farmie w pobliżu gór San 
Bernardino. Matka jej była 
zwyczajną Meksykanką nie 
umiejącą pisać ni czytać i 
ojciec jej był także niewy- 
kształconym człowiekiem. Lecz 
z powodu jej piękności i 
naturalnej zdolności Reavis 
wymarzył romans, który mu 
przyniósł pół miliona dolarów, 
lecz ostatecznie zuchwały jego 
plan został zwichnięty. 

Nad planem tym pracował 
z nadzwyczajną cierpliwością 
i zręcznością przez więcej niż 
lat 25. Sfałszował nie tylko 
dokument przez byłego króla 
Hiszpanii i jego ministrów, 
lecz także różne testamenta, 
«deed'y”, prawne papiery, 
świadectwa małżeństw i t. d., 
i wynalazł dla swej żony 
długą linią słynnych przodków, 
którzy byli spokrewnionymi 
z hiszpańskim domem kró- 
lewskim, wystarał się o ich 
portrety, napisał ich życio- 
rysy, wymyślił koresponden- 
cye rzekomo pisane przez 
nich do innych wybitnych 
osobistości, które miały żyć 
za ich czasów i udowodnił 
wszystko tak, iż nawet tacy 
słynni ludzie jak Rosco 
Conkling, były senator Ed- 
munds, Tomasz F. Bayard, 
Robert C. Ingersoll, Bourke 
Cochran i inni mu uwierzyli. 

Milionerzy Jan W.Mackay, 
C. P. Huntington, Leland 
Stanford, Charles Crocker 


czyli mu pieniędzy na popel- 
nienie zbrodni, ministrowie 
Hiszpanii i Meksyku poma- 
gali mu i nawet różni pra- 
łaci kościoła katolickiego 
świadczyli o . rzetelności i 
wiarogodności oszusta i jego 
żony. 

W wszystkich rocznikach 
zbrodni nie można znaleźć 
większego spisku a rząd Sta- 
nów Zjednoczonych zapłacił 
prawie $250,000 i wydział 
sprawiedliwości tegoż samego 
rządu zmarnował kilka lat 
pracy, aby udowodnić Rea- 
vis'owi oszustwo i posłać go 
do więzienia na dwa lata. 

Reavis jest synem farmera 
z Henry powiatu, Missovri. 
Dorosłszy był majtkiem i żoł- 
nierzem,  klerkiem i buch- 
halterem, konduktorem tram- 
wajowym, agentem dla zabez- 
pieczeń, podróżnikiem dla 
domów kupieckich i agentem 
własności realnej w St. Louis. 
Tu poznał jakiegoś Wiilling'a, 
który mu polecił zbadanie 
sprawy jakiegoś małego 
«claim'u"” w Arizonie. Sprawa 
ta nasunęła nam na myśl 
projekt postarania się dla siebie 
czyli raczej dla jego żony 
o prawo do obszaru ziemi, 
położonego w New Mexico 
i Arizona, prawie dwa razy 
tak wielkiego, jak cały stan 
Massachusetts, około 40 mil 
szerokiego i 300 mil dłu- 
giego, na 'którem mieszkało 
30,000 do 40,000 ludzi. Kom- 
pania Santa Fe kolei zapła 
ciła mu $55,000 dolarów za 
prawo drogi przez ów *claim”, 
a Southern Pacific kompania 
kolejowa miała mu zapłacić 
przeszło $300,000 za prawo 
drogi. O mały włos kongres 
Stanów Zjednoczonych byłby 
uznał jego  pretensye do 
owego obszaru, gdyby nie 
wytrwałość osadników. Osta- 
tecznie przekonano się o fal- 
szywości pretensyi Reavis'a, 
adwokaci jego porzucili go; 
finansiści, którzy mu poma- 
gali, wyrzekli się jego, a 
wynikiem było, że Reavis się 
dostał na dwa lata do wię- 
zienia, które obecnie opuścił. 


Trzy cyklony w Kansas. 


WICHITA, Kan., 10 maja. 
Trzy odrębne cyklony nawie- 
dziły tę część kraju wczoraj 
wieczorem. Jeden człowiek 
został zabity i kilku innych 
ranionych. 

Przez Coldwater przechodził 
cyklon około godziny 10 
wieczorem i zabrał 16 domów 
biznesowych w najgłówniejszej 
ulicy miasta, kościół presby- 
teryański i zrzucając dach 
z ratusza. Józet Bowers został 
przywalony przez jeden z do- 
mów, które cyklon zmiótł. 

O godzinie dziewiątej cyklon 
nawiedził Mulvane, miasteczko 
położone 20 mil na południe 
od Coldwater, gdzie zniszczył 
12 domów drewnianych i 
świątynię metodystów. Piotr 
Harris, zakrystyan, został 
uniesiony z pół mili w po- 
wietrzu.  Złamał ręce i nogi 
i nadwerężyl czaszkę. 

Nie tak gwałtowny wicher 
przechodził o tym samym 
czasie przez Wichita. Pięć 
mil od tego miasta zniszczył 
pięć domów _ farmerskich. 
Niejaki Jacobs został ude- 
rzony w głowę przez belkę; 
umrze prawdopodobnie. 


Ogromna imigracya. 

NEW YORK, ro maja. 
Z Hamburga donoszą, że pięć 
dziesiąt tysięcy Galicyan znaj- 
duje się już w drodze do Ame- 
ryki lub się na podróż przy 
gotowuje. 

Międzypokłady niemieckich 
linii parowcowych są przepeł- 
nione wychodźcami. Parowiec 
«Patricia”, który w sobotę 
wypłynął z Hamburga, prze- 
wozi 2500 osób a parostatek 
«Graf Waldersee”, który wy- 
płynie w przyszłą sobotę, 
zabierze taką samą liczbę, 
Parowiec “Brasilia”, należący 
do hamburgsko-amerykańskiej 
linii, który przybył wczoraj 
do Halifax, N. S., przywiózł 
1400 wychodźców z Galicyi, 
którzy się wszyscy udają 
do Canady. 

Na oceanie znajduje się 
obecnie 5 parowców, na któ- 
rych przybywa przeszło 2000 
Polaków a parowiec Amster- 
dam przywiózł wczoraj kilka 


set. Na parowcach “Tartar 
Prince” i “Massilia” przybyło 
wczoraj 2000 Włochów a kilka 
tysięcy takowych znajduje się 
w drodze. 


Śmierć najstarszego Indyanina. 


PRESCOTT, Mich, 10 
maja. Wczoraj umarł bardzo 
stary Indyanin znany w całej 
tutejszej okolicy, Nazywał się 
Piotr Wademan i liczył lat 
114. Trzy miesiące temu oże- 
nił się w Alger z pewną Polką. 


Tramwaj pomiędzy Camden 
i Atlantic City. 

Pomiędzy Philadelphią ił 
zakładami stalowymi nad 
wybrzeżem stanu New Jersey 
ma zostać urządzony system 
tramwajowy. Kolej tramwa- 
jowa ma nazwę West Jersey 
& Seashore Electric Rail- 
road, a ma być ukończoną 
jeszcze przed początkiem lata. 
Wyposażenie poruczono West- 
inghouse Electric & Manu- 
facturing Co.” Wagony będą 
wielkości mniejszych wago- 
nów kolejowych; motory będą 
siły 1oo koni. Tramwaj ten 
ma współzawodniczyć z koleją 
żelazną pomiędzy Camden 
i Atlantic City. Dotychczas 
nie wiadomo, ile podróż z jed- 
nego miejsca do drugiego 
będzie kosztowała. 


Nieszczęście kolejowe. 


NEWCASTLE, Pa, 1r 
maja. Pod pociągiem kon- 
strukcyjnym P ittsburg i West- 
ern” kolei załamał się dzisiaj 
w pobliżu Wampun, Pa., 
most drewniany. Pociąg spadł 
z wysokości 80 stóp. Dwóch 
ludzi zostało zabitych a sześciu 
ranionych.  Zabitymi zostali 
hamulcarz Wm, Wolcott i 
nieznany Słowak. Rannymi 
są E. Brosicki, P, Bennett, 
M. Vopin, P. Milich, M. 
Wadowicz i J. Slorsych. 
Rannych odwieziono do New- 
castle; kilku z nich umrze 
prawdopodobnie. Most był 
tylko tymczasowym. > 
Miasto wybudowane w jednym dniu. 

EL RENO, O. T; 11 ma- 
ja.— Mountain View, w Wa- 
shita powiecie,  Oklaho 
było w poniedziałek jeszcze 
czystą preryą. W tym samym 
dniu zostało miasto wymie- 
rzone, podzielone na loty i o- 
siedlone. Tego samego dnia 
wybudowano most nad rzeką 
Washita. Wieczorem liczyło 
800 mieszkańców, W. F. V. 
Yates został wybrany majo- 
rem, senator G. W. Bellamy 
skarbnikiem, pułk. Jan Ker- 
foot sędzią policyjnym. Wy- 
brano także radzców miasta 
i innych urzędników. Za nie- 
które loty płacono aż do $900. 

Mountain View leży p 
końcu gałęzi Rock Island ko- 
lei, która przechodzi przez 
kraj Comanches'ów i Apache- 
sów, w dolinie Washita u 
podnóżka gór Washita, które 
są bogate w minerały. Wię- 
ksza część osadników obozo- 
wała wzdłuż rzeki Washita i 
pospieszyła do miasta, skoro 


wybrano miejsce pod takowe. | 


Genoro Serrano spotyka się z żoną z 
którą brat jego w zastępstwie 
Jego się ożenił. 

Do Nowego Yorku przy- 
była w tych dniach Rosie d'Al- 
lesandro, piękna dziewczy- 
na z prowincyi Salerno w 
Włoszech. Trzy lata temu, 
gdy liczyła lat 13, zaręczyła 
się z Genoro Serrano, który 
natychmiast po zaręczynach 
przybył do Ameryki, gdzie 
mu się dosyć dobrze powo- 
dziło. Pisał więc po swoją 
kochankę i posłał jej pienią- 
dze na podróż, Dziewczyna 
byłaby chętnie przyjechała, 
lecz rodzice jej nie pozwolili 
nie chcąc jej samej puścić 
przez morze i Serrano został 
uwiadomiony o tem; lecz 
tymczasem nie miał pieniędzy 
dosyć, aby sam się udać do 
Włoch i znów powrócić, Dla 
tego udał się do notaryusza 
publicznego, który posłał do 
brata Genora upoważnienie, 
iż w zastępstwie tegoż ma 
poślubić dziewczynę, I tak się 
też stało. Po ślubie przyje- 


chała natychmiast do Nowe- - 


go Yorku, gdzie w włoskim 


kościele odbył się ślub legal- 


ny. 


Czterech ludzi zabitych w walce uli- 
cznej. 


MEMPHIS, Tennessee, 11 


maja. —Dr. J. H. Murfee i“ 
jego syn Howard a Charlesi 


zz 


DYT4 


Walter Clarke zostali wczoraj 
zabici podczas walki ulicznej 
w Okolona. Mieszkali obok 
siebie. 

Chodziło o lekarski rachu- 
nek, jaki Charles Clarke miał 
doktorowi Durfee do zapła- 


Wielki strajk buffaloski prawie u- 
kończony. 
BUFFALO, N. Y., 13 ma- 
ja. — Dzisiaj rano o godzinie 
1:30 członek komitetu kon 
ferencyjnego, który przez ca- 
łą noc miał sesyę w rezyden- 


gus od gazety” Baltimore A- 
merican pierwszy złożył $250 
na ten cel. Ci, którzy stoją 
na czele tego projektu, spo- 
dziewają się, że pieniądze zo- 
staną złożone, nim admirał 
wyląduje w Stanach Zjedno- 


RAZODTA POLSRA. 


został niebezpiecznie pokale- 
czony, gdy się znajdował 
w drodze do pracy. Wysiadł 
właśnie z wielu towarzyszami 
z promu; gdy przechodzili 
blizko kamieniołomów, spadła 
między nich masa kamieni 


Do Nabożeństwa. 


ANIÓŁ STROŻ Chrześcianina 


Katolika. Zbiór Modłów i Pie- 


wyrobami z mosiądzu i sta- 
li, złoconymi brzegami i ty- 
tulikami, format 34x5 cali, 


5 


7 Do 1-go Lipca, wydaje się premie za 75 centów, za dołączeniem 
10c. na przesyłkę z następujących książek do nabożeństwa i inne. 


Religijne. 


Głos Synogarlicy na pustyni świata tego 
jęczącej, w mocnej oprawie ze złoco- 


cenia. Wszyscy czworo spot- cyi Przew. biskupa Quigley, | czonych. i Janowicz został ciężko | gni służący dla dusz poboż o oj (dawniej gt a nym tytulikiem 512 stronnie $1.00 
* aby położyć koniec wielkie- Pogorszenie strajku w Buffalo. uszkodzony. Ma żonę i kil- | nych. Z dodatkiem nieszpo- CICHA ŁZA  Chrześcianina Miesiąc Maj poświęcony Bogarodzicy 1 


kali się na ulicy a pomiędzy 


koro dzieci. 


rów i pieśni łacińskich (Wy- 


Niepokalanej Dziewicy Maryi.* Oraz 


i 'em rozpoczął | mu strajkowi szuflarzy zboża, | Jest nadzieja, | c Katolika. Zbiór Modłów i Pie- 
lekarzem 1 Ej zad ej oświadczył, że strajk jest pra. |, BUFFALO, N. Y. 15 ma- | żę się wyleczy, danie dla obojga psi Ww Śni służący dla dusz poboż- yi aaf arpi mor pa op prze dieen 
się spór o ów : i ktycznie ukończony. Załatwie- | ja: Położenie strajku po gor- | __ ; apao ooy nych. Ź dodatkiem nieszpo- szy świętej. Godzinki, Modiłtwy 

y y Parafią św. Kazimierza | brzegami i tytulikami format y 


Dr. Murtee nie miał broni 
lecz uderzył przeciwnika tak 
iż ten upadł. Clarke powsta 
wszy dobył nóż i rzucił się 


nie strajku uspokoi 800 szu- 
flarzy węgli i kruszcu, którzy 
zastrajkowali, aby pomódz 
szuflarzom zboża. 


szyło się znów wieczorem. 
Zastrajkowali ludzie pracują- 
cy po śpichlerzach, którzy do- 
stają płacę miesięczną i o- 


w Hull, Wis., która od czasu 
przetranslokowania ks. Mał- 


kowskiego do Menasha, Wis., 


34x5 cali, 635 stronnie, (da- 
wL ej $1.00) teraz 


ANIOŁ STRÓŻ Chrześcianina 


Ratolika. Zbiór Modłów i Pie- 


rów i pieśni łacińskich. (Wy- 
„danie dla niewiast). Opra- 
wne w twardą cielęcą skórkę, 
z wyciskanym krzyżem i wy- 
robami, z srebrnemi punkci- 


Zawiera 


Nswiedzania Najświętszego sakramen 


tu i Niepokalanie poczętej Najświęte 
szej Maryi Pons każdy dzień 
miesiąca napisana 


była bez księdza, objął ks. 


na lekarza, którego kilkakrot- Kula z Wausau. 


nie pchnął nożem. 


kami i klamerką złoconymi 


świadczyli, że nie powrócą brzegami i tytulikami, format 
l , 


śni służący dla dusz poboż- 
nych. Z dodatkiem nieszpo- 


Biskup Quigley starał się z 


o włosku przez 


„<| do pracy, dopóki inne straj- sługę Bożego S. Alfonsa Marza H- 
szystkich sił, aby załatwić : ta w Stanisławowi Duchow rów i pieśni łacińskich (W 8łx5 cali 635 stron, (da- A moca SIĘ 
w ) w ; Tae - y- , Bisk dye i bwiętej Agaty 
Tymczasem Howard Mur- strajk szuflarzy, a ponieważ ki nie zostaną załatwione, skiemu w Gaylord, Mich., danie dla obojga płci). AAA wniej $4.00) teraz '. > 8160 ( Tada Zano tadioia Redoni to- 


Sprawa szuflarzy zboża wzię- 
ła teżinny obrót, gdyż kon- 
traktor Conniers |przestąpił 
wszelkie punkta uchwalone 
pomiędzy Lake Carriers As- 
sociation I Unią. Nawet sam 
biskup Quigley radził ludziom 


w na polski język przełożone. 
mocnej oprawie . . . 


0 Eremit Epro zp Chrystusa. 
omasza a em pls. 81; Czworo. 
KWIAT N EWINNOŚCI. BĘ fłómaczone z facińsblego. W mocnej 
Książeczka do nabożeństwa. oprawie ze złoconym tytulikiem. 
Osobne wydanie dla chłop- Cena - = = 
ców i dziewcząt Mocno opra- 
wne w płótno 


fee i Walter Clarke wydobyli 
swe rewolwery i poczęli strze- 
lać—Howard do Charles'a i 
Walter do dr. Murfee. Char- 
les i dr. Murfee otrzymali po 
trzy rany każdy i padli nie- 
żywymi na bruk. 


nej oprawie, ze złoc. tytul., 
czerwone brzegi (dawniej 85c) 
teraz 


ANION STRÓŻ Chrześcianina 
Katolika. Zbiór Modłów i Pie- 
śni służący dła dusz poboż- 
nych. Z dodatkiem nieszpo- 
rów i Legg" łacińskich. (Wy- 


DZIECIĘ DO BOGA z doda- 
tkiem ministrantury. Opra- 
woe w płótno) : 106 


posiada zaufanie tak robotni- 
ków jak i pracodawców, przy- 
czynił się dużo do utrzymania 
pokoju i zmniejszenia niebez- 
pieczeństwa gwałtów. 


spłonęła w tych dniach obora 
wraz z inwentarzem. Strata 
wynosi $300. Zabezpieczenia 
nie było. 


— Obchody 108 rocznicy 
3 maja wypadły w tym roku 


.- 


350 


Podwyższenie myta. 156 


Natenczas Walter Clarke i KENOSHA, Wis., 13 maja. | nie powracać do pracy pod | prawie we wszystkich kolo- danie dla obojga płci) z oku- OŁTARZYK ZŁOTY. Zbiór Duszy człowieka w mocnej oprawie, 
Howard  Murtee skierowali | Z. G. Simmons, właściciel | istniejącymi warunkami i o- niach polskich świetnie. = a ania pz” Mediów i Pieni nang dla ze ESTRE 
i « + o . usz o cb. e 
broń ku sobie i każdy strze- | tutejszych “Nosth Western | świadczył, że wszyscy przy Rów 600 | dia mężczysu.) Z dodatkiem "al pieski wsciego-ieda © AEE 


dokach pracujący robotnicy 
powinni się połączyć, dopóki 
sprawy każdego jednego wy- 
działu wyładowywaczy nie zo- 
staną załatwione. Obecnie za- 
nosi się na bardzo długi strajk. 


iosnk 
świąt aago Narodzenia po domach 
śpiewane, a przez X. M. M. zebrane. 
Czerpane z rękopisów od roku 1695. 
Pieśni do *Kościelnego użytku. W mo- 
cnej oprawie Tõe 


Wire Mattress Works” pod- 
wyższył myto swych 700 
robotników o 10 procent. 
Koniec strajku w Buffalo. 
BUFFALO, N.Y., 14 maja. 
Strajk ukończony. Warunki 
dotychczas nie znane. Krótko 
po godzinie 1szej dzisiaj rano 


lił tylko raz. Młody Murfee 
otrzymał kulę w sercea Wal- 
ter w czoło. 

Cała sprawa trwała zaledwie 
minutę. Swiadkowie powia- 
dają, że wszyscy czworo pa- 
dli tej samej chwili prawie. 

Ludzie ci należeli do wy- 


nieszporów i pieśni łaciń- 
skich. W mocnej oprawie ze 
złoc. tyt. czerwone brzegi 
(dawniej 85) teraz 


OŁTARZYK ZŁOTY. Zbiór 
Modłów i Pieśni służący dla 
dusz pobożnych. (Wydanie 
dla mężczyzn.) Z dodatkiem 
nieszporów i pieśni łaciń- 
skich. W moc. opr. ze złoc. 


Ostatnie Wiadomości. 


MANILA, 17 maja. — San 
Isidoro, uważane za jedno z 
najgłówniejszych miast obsa- 
dzonych przez powstańców, 
zostało zajęte przez Ameryka- 
nów. Gen. MacArthur i gen. 


ANIÓŁ STRÓŻ Chrześcianina 
Katolika. Zbiór Modłów i Pie- 
śni służący dla dusz poboż- 
nych. Z dodatkiem nieszpo- 
rów i pieśni łacińskich. (Wy- 
danie dla obojga płci) oprawna 
ozd. w skórkę cielęcą, z kla- 
merką, pięknymi wyciskami 
i złoc. brzegami, oraz nabija- 


3850. 


Śpiewnik kościelny dla użytku wier- 
nych zebrał W. Bern. Ruchniewicz. 
mocnej oprawie cena 50c 


Spiewnik Pieśni Nabożnych zawierają 
cy 680 pieśni jako to: Pieśni co- 


Polacy w Ameryce, 
W Toledo, O., Jan Kaj- 


b a > nymi narożnikami metalowymi 
bitniejszych obywateli w O- podpisali biskup Quigley i daniak liczący lat 13, zabity | Lawton robili już od kilku (dawniej 84.00) y brzegami | tysulikami format ri med s |" Niesz > 
kolona; Murfee był głównym dokument | został na kolei. Powracał od | dni przygotęwania do stano- | teraz $1.60|  34x5 cali, 635 stronnie, (da- skie, Na święta Matki Boskiej i 


James Carrigan ję 
- : z METR k f i h Pańskich, Pieśni Polsk. 
tamtejszym lekarzem a bra- | ugody pomiędzy szuflarzami | pracy, a pospieszając do domu, | wczego ataku tej twierdzy fi- | CICHA ŁZA Chrześciańska. pora Aaa ASG m i pi iee pieśni przygodne, pakt 


i ka- „| chciał wskoczyć na przecho- | lipinskiej, gdzie się miało znaj- | Zbiór Modłów i Pieśni słaż c suplikacye itp. w mocnej e 
pet sy RK oki e I Lake MONA dząc JE osaioży. Upadł dować jęk do paca aś cy dla dusz pobożnych Z ào. Modłów i Pieśni służący dla płócieńnaj zę złoconym tytulikie e 
tami. ciatión. SZACY yk rg daikiem leklaoótów i Toia dusz pobożnych. (Wydanie ek. dą „dod EM $1. 
> > A EE P E jednak pod koła wagonu, | wstańców, aby bronić tej miej- łacińskich (Wydanie dła kg dla mężczyzn.) Z dodatkiem iist: vtl 
Czterech ludzi zabitych na 'miejsou., Polen POjąLEGMI 6 Wibicłe które zmiażdżyły mu nogę. | scowości. biet} W. mocnej oprawie ze nieszporód i pieśni łaciń- dla użytku kościelne A ARASAN 
> : iezi f 7 s sri ; PA a skich, z okuciem i klamer- Zawiera: 52 msze, ni „1102 pi 
_ SHAMOKIN, Pa., 12 ma polskiego dziecka, Zawieziono go do szpitala | Miasto zostało zajęte dzisiaj | złoconymi brzegami i tytuli ka, w. akórkowej. oprawie 2 dodatkiem uiesogw  łacińżki 
ja. — Czterech ludzi zostało PITTSBURG, Pa., 14 maja. | ŚW Wincentego, gdzie | rano o godzinie 9 przez prze- hemi, at nd PFE dowi 81.50) teraz 600. | Jeszcze 4 więcej pieśni łacińskich, 
dzisiaj na miejscu zabitych Wagon “Consolidated Trolley wkrótce potem umarł. dnią straż gen. Lawtona, któ- TNN BE AK OŁTARZYK ZŁOTY. Zbiór Pieśni za NK Blisko 
wskutek usunięcia się części | Co,” przejechał dzisiaj popo- |, — W Mill Creek, Pa., | rą dowodził pułkownik Sum- tolika. Zbiór Modłów | Pie. RE wiernie a. z da piękzym papierze LE wy 
odpadów węglowych w Cen- łudniu na Pennsylvania ave. Jerzy Urbaniak, stryj miej. | mers. Jest to stanowczy cios śni służący dla dusz pobcż- dla Rów) Z dodatkiem Dzieło to sprzedaje się po cenach 
tralia. Zabitymi zostali: James w pobliżu 22 ul, trzy lata | Scowego właściciela piwiarni, | przeciw powstaniu, gdyż nie- nych. Z dodatkiem nieszpo- nieszporów i pieśni łaciń- następujących: z 
Ganghan, 35 lat stary, żona- liczącą córeczkę Sebastyana | powiesił się, zrozpaczony bra- | przyjaciel jest zmuszony cofać żył i pe bież) W mocz) skich, oprawna ozd. w skór- Oprawne w pół skórek . . $3.25 | 
ty; Jan Koko, 28 lat stary, Three (?), Polak h. | kiem środków do życia, się dalej w góry, dzie śro- anie dla t. ocne) kę cielęcą, z klamerką, ię- Całe w skórę i wyzłacane brzegi $5.25 
> f S r ( ) ola a. Natyc z 8 £ e skitogen oprawie z okuciem i knymi wyciskami i złoG. gi 
samotny; Józef Stancza, 32 | miast tlum składający się W Nowym Yorku Michał | dki utrzymania są trudniejsze. klamerką, złoconymi brzega- Haaa OA : 
lata stary, żonaty; Jan Konyok, | , 500 Polaków zebrał się, Kochiński przebił dla nie PETERSBURG, 17 mają. | mii tytulikami, format 34 narożnikami metalowymi (da- 
40 lat stary, żonaty. aby ukarać motormana, który | wiadomej przyczyny nożem | — Tutaj zakończył się właśnie R 685.er00., (dawniej aoo, | piel $4.00) teraz $1.60] rS] ĄŻKI DO NAUKI 
Nieszczęście wydarzyło się; | się znajdował na karze, która | wśród dnia M. Berensteina proces, który dla wysokiego 50) teraz "| WYBOREK czyli krótki spo- 
gdy znaczną liczba Słowaków przejechała i zmiażdżyła na Houston ul. Został areszto- stanowiska osób oskarżonych CICHA ŁZA  Chrześcianina sób Nabożeństwa Codzienne- JĘZYKA ANGIELSKIEGO. 
była zatrudniona przesiewa- | qzieck D i łyszeć | wan Katolika. Zbiór Modłów i go dla Rzymsko-Katolików. Z 
niem węgli w Centralia "brea- ky Kiro A acz z Nanticoke, Pa., do sety łac rege! € RH Pieśni służący dla dusz po- na i PS Aleksańdra Chodźki 
jA a" p = < FIE: , ", - | terya owodowy Okazał, że bożnych. Z dodatkiem niesz- oprawie, i czerwone brzegi 200. eksańdra Cho Słownik Poleko 
| ker'ze. “Zabijcie go! noszą, że Paweł Krakowiecki | Marya Mierzwicka, niewiasta | porów i pieśni łacińskich. WYBOREK czyli krótki spo- Sapa 1 Angelsko Poki sa 
z r j op oconemi tytulikami. 
Katastrofa na Philadelphia i Rea- | P rzywołano wóz patrolowy, | z Brady, pracujący w Corbin | pochodząca ze szlacheckiego tthe] ga PE Ep wo wc oj ję OBA. > «2546544 TE t $4.00 
ding kolei w Exeter, Pa, który "miał zabrać zwłoki | przy ` zakładaniu dynamitu, | stanu, prowadziła życie pełne | Zisamitnej oprawie, okute, z OE OREST Ollezdorh -tanir doo? 
dziecka A F, klamerką, krzyżykie dodatkiem pieśni w mocnej yczno - prakty 
READING, Pa., 12 maja. | do trupiarni. Skoro Mom - dował „został | intryg i zbrodni. Została uzna- ści, złoconymi brzegami, for- oprawie, i złoconemi brze- pdp nauczenia się czytać pisać 
— Na Exeter stacyi, położo- trupa wydobyto z pod koła, | strasznie usz odzony natwarzy | na TEZ sąd wińną "otrucia| mat 34x5 cali, 635 stronnie gami. Cena 250. As said kołacze 
nej sześć mil na południe od | lątrzony tłum chciał się |i całem ciele.  Nieszczęśli- | dla zazdrości kochankaidwóch | (dawniej 82.00) tera - 800. | wWYBOREK ozyli krótki spo- biona i do użytku Polaków ząstóso- 
Reading zderzyły się dzisiaj rzucić na motormana, lecz | wego odwieziono do szpitala niewiast, uprowadzenia dzie- | CICHA ŁZA  Chrześcianina i pani Rag żre ToTom OnE =D 
dwa pociągi pasażerskie. Bar. | wa Skoczył do przedsionka | górników. cka | MASYBNE SONA |. dam góre dodeżkiów „Pia Wg || 4-7 s AGE SYG 
dzo wielu zostało zabitych i O puścił całą siłę ZY. rz | W Nowym Yorku pani | tów i weksli. Została skazana nych. Z Jodątkiem nieszpo- onej oprawie i wyciskami 0- ge diyz m 00 JE Paa A 
rannych. W Exeter nie ma kując zabicie wielu ludzi i Maryanna Rozbowska, ko- | na piętnaście lat wygnania na | rów i pieśni łacińskich (Wy- kute i z klamerką (dawniej abe ek. pe Eaa z ba 4 hee 
bióra telegrafi i dla tę. | uszedł. Do  odjeżdżającego | bieta przystojna, w kwiecie | Sybir i utratę szlachectwa. danie dla niewiast). Oprawne $1 00) teraz 400 | każdego wyraze 106 NA Ma NTN 
OR ERRACZECZO Rze i s w miękką cielęcą skórkę z WYBOREK oprawna w cielęc wiać, wypracował Wł. Dyniewićz; 
: wagonu rzucano kamieniami i | wiek achorował B ękką eeg 2 p ęcą , - 
go trudno w tej chwili do- dłami 1 were” tal wieku, zachorowała na pó HARTFORD, Conn, 17 wyciskanym złotym krzyży- skórkę, z klamerką z nabite- przejrzane, poprawione i znacznie po- 
wiedzieć się o rozmiarach | P kodik eca nikt nie został | mięszanie zmysłów i została maja. —Hartford i inne miej- | kiem, złoconymi brzegami i mi po obydwu stronach gwoź- zaa cms Bio 6 pokkia T 
nieszczęścia. Przypuszczają je- uszkodzony. odesłaną do szpitala *Belle- scowości położone wzdłuż rze tytulikami, format 34x5 cali, dzikami (aby się skóra nie angielskim języku. ..12+.2.2«+2+- 65 
dnakże że 30 do 40 pasaże- Tłum zew rh hg vue.” Pani R. przybyła z Erie, ki Counedicać zostały wczo 635 stron., (dawnie ci: * s A nis e aD aaa "| i 
- | swą uwagę na Michała Bigge i 3 a teraz  - z 7 . eraz . 
rów zostało ranionych a naj- z Ab Bekir o I eA a mer ree. raj wieczorem około godziny sani W Y BÓR osobliw. nabożeństw Historya Stanów Zjednoczonych od 
mniej 50 pokaleczonych. P go. wy- |do Europy, a gdy zobaczyła 8:15 nawiedzone przez trzę- | CICHA ŁZA _ Chrześcianina (Katolik w modlitwie;) gru- odkrycia Ameryki aż do naszych cza- 
Zwyczajny pociąg ekspre- | p. JS i rzucono o ziemię. | okręt, którym miała odje- | sjenie ziemi. Wstrząśnienie da- | Katolika zd ok e by druk, oprawna w skórce, GW AEE Gina E dokad 
+ Pottsville do. Phila. oda zupa aa OERE pa” | chac; "Gdpływijący: od Pey | alą wytadaia ucząć w kolei aa U = me złocone brzegi. 750 | cya niepodległości, artykułami Konfe- 
sowy Š seum e do ila- trolki chciał mu pomódz, lecz | stani właśnie w chwili, gdy R cześci miasta: * sca rów i pieśni łacińskich. ( y- WYBÓR osobliw. nabożeństw deracyi i Konstytucyą Stanów Zjedno- 
delphii połączył się w stacyi |i jemu nie poszło lepiej. | ona, spóźniwszy si AR I R P danie dla niewiast.) Slicznie (Katolik w modlitwie;) gruby ca R barany OTO a 
w Reading z pociągiem z Har- j chwi i Od y SĘ O Parę | zem usłyszano podziemny oprawne w najlepszy aksa- druk, oprawna w morocco ie). W ao0nej gi By 750 
risburga, który był przepeł- WRS. mBook a minut, weszła na pier, stra- grzmot, podobny do huku ię, okute, z klamerką z skórkę, złocone brzegi okute aa TET Że z wyciskanym ty- 
niony wycieczkarzami, którzy GR, 2864 zyc a "JA, mare powstającego z silnych eksplo- | krzyżem z kości i pięknemi z klamerką. $1.00 | tulikiem  - - - ` 81.00 
li w stolicy stanu (Harris- : = ittsburga donoszą: | zyi, Podobne wiadomości nad- J 
meh aby brać sza od- | Drobne wiadomości z Pittsburg, Pa. je Ra wg paw chodzą z Middletown, East Kto nie ców sobie w premii z powyższych książek, temu przeznaczamy następujące 
ięciu pomnika Hartranfta, | W sądzie okręgowym Sta- | dniony jako nosicie! wody | Hampton i innych punktów | Roczniki Tygodnika. 4 
Wielu. ża pasażerów harris- | nów Zjadadtwic ch ź ogłosił | W Anderson - Du Puy sta- ireny rzeki o Brada e ik T d ik p vj k e 
burgskich chciało się udać na | swe bankructwo Franciszek owo a Radi oh Trzęsienie nie dało się uczuć Pierwszy Roczni ygo nika ow.-Nau owego R 
filadelfijski pociąg ekspreso- | Burba, właściciel piwiarni w | Został uderzony niebez- | w innej części stanu wyjąwszy 
wy; odciąć = err było Edwardsvitla, Pa. á Majątek | piecznie pokaleczony przez | w miejscowościach położonych Dziewiaty Rocznik Tygodnika Pow.-Naukowego. j 
dosyć maries na Tae pocią- jego, = ) oe $12,25, pociag Pe oh Śiórich wzdłuż rzeki Connecticut. Jedenasty Rocznik Tygodnika Pow.-Naukowego. i 
, postanowiono wysłać spe- ugi zaś $770. 5 SAN FRANCISCO, Cal., Ą ŚCĄ "<= 
zysk pociąg do Philadelphii Kompromisarzami (referees) i Lake Erie kolei, w Mc- 17 maja. — Rear-admirał Jan W mocnej oprawie. Zamiejscowi muszą przysłać 40 centów na opłatę przesyłki. WE 
jako drugą sekcyę expressu. | dla bankructw zostali zamia- zera pe kg aa jego | G. Watson, który obejmie | Fe 
Extra-pociąg wyjechał 20 mi- | nowani, A. W. Duy z Bloms- | Zosta sadczne nadwerężony, | komendę nad eskortą azya- Warunki do otrzymania premii z powyższych książek. ib 
nut po zwyczajnym pociągu, | burg, pow. Columbia i Rus- | złamał kilka żeber i odniósł tycką w miejsce admirała De- . Tooth 4 
który się zatrzymał przy Exe | sell Longenecker, z Bedford, | Uszkodzenia wewnętrzne. Od- wey, wypłynął wczoraj do Ma- 1) Musi dołączyć 40 centów na opłacenie przesyłki Rocznika Tygo nika lub też 10 centów e pa 
ter stacyi, aby zaczekać na | pow. Bedford. wieziono go do jego miesz- nili, PA parowcu *'City of Pe- na przesyłkę innych powyższych książek. LA 
dalsze rozkazy; w tem nadpę- | Pierwszy bank narodowy | kania przy Belt ave., w Mc- king.” 2) Gazeta musi być opłacona na cały rok naprzód, Ei 
dził extra-pociąg całą szyb: |w New Castle został przezna- EPS RER. PROROCI 3) Kto już wybrał premię, a chciałby uzyskać jeszcze obecnie wydawaną premię, niech ŻE 
kością. Trzy tylne wagony | czony jako depozytoryum w | wyzdrowieje. «Pieniądze uzyskane—pienią- opłaci Gazetę jeszcze na rok dłużej. Di 
expresowego pociągu zostały plaża bankructwa dla pow. | — w ame 15 >: dze aO E e oo A 4) Z INNYCH KSIĄŻEK NIE WOLNO WYBIERAC NA PREMIĄ. za i 
wrence. rzonych w Kopalni w o- | wane. | 


wysłano PO i rarrami 
i doglądaca ią rannych. 
Dotychczas nadesłano do 
Reading ciała 14 zabitych | 
16 niebezpiecznie rannych. 
(W spisie nie znajdujemy ża- 
dnego nazwiska polskiego ani 
słowiańskiego. Red.) 
(Później). Drugi pociąg po- 
mocniczy opuścił Exeter o 
2:50 rano. Przywiózł do Rea- 
ding jeszcze 20 ciał; nazwi- 
ska nie są dotąd znane, Wie- 
U rannych odwieziono do 
Ottstown i Norristown. 


Podarunek ludu Stanów Zjednoczo- 
nych dla admirała Dewey. 

Na drodze składek ma zo- 
stać zebrana dość znaczna su- 
ma na zakupienie miejsca pod 
wspaniały dom i na wybudo- 
wanie tegoż dla admirała De- 
wey, zwycięzcy pod Manilą. 
Dom ten ma być uznaniem 
ludu Stanów Zjednoczonych 
dla zasług Dewey'go położo- 
nych. Dom ten stanie praw- 
dopodobnie w Washingtonie, 
lecz admirał rozstrzygnie sam, 
gdzie lota ma zustać zakupio- 
ną i dom ma stanąć. Wszy- 
stkie przygotowania dla ludo- 
wej subskrypcyi są już przy- 
gotowane, Autorzy planu 
mniemają, że potrzeba nie 
mniej niż $100,000 na ten cel, 
lecz są zarazem pewnymi, że 
lud złoży dwa lub trzy razy 
tak wielką sumę. Felix An- 


ney City, Pa., koroner uznał, 
że odpowiedzialnym za nie- 
szczęście jest inspektor ko- 
palń. Sąd przysięgłych orzekł, 
że St. Sielski i Jan Stefan 
ponieśli śmierć przez wybuch 
gazów z winy inspektora, 


— W Nanticoke, Pa., areszto- 
wano za włóczenie się po 
ulicach i nieporządne zacho- 
wywanie się Pawła Bronkow- 
skiego. Gdy go odwożono 
do więzienia powiatowego do 
Wilkesbarre, paa go 
taki szał, że go ledwie przy- 
trzymać zdołano. W Wilkes- 
barre musiano sprowadzić 
wóz policyjny. Bronkowski 
liczy lat 27. Zdaje mu się 
ciągle, że budynki się palą 
i że on musi zginąć w ogniu. 

— Franciszek Janowicz, pra- 
cujący dla “Pressed Car 
Steel Co.” w McKees Rocks, 


wielką liczbę ludzi używających do- 
bre lekarstwo wiosenne, które 
sprowadzi nową krew, zaostrzy ape- 
tyt, nada dobrą działalność kisz- 
kom i usunie wszystkie choroby 
bez względu jak długo trwają, 
To można uczynić używając Wiel. 
Ojca Brooks'a lekarstwa wiosen- 
nego. 


PITTSBURG, S. 8. 
Wiel. Ojcze.—Piszę, aby Ci powiedzieć 
o zdrowiu mojej córki. Licząc lat 19 za- 
ziębiła się bardzo. Musiała się położyć i 
miała codzień;pomoc lekarską. Ostatecznie 
ja się zaziębiłam; zdaje się że się skoń- 
czyło na bardzo przykrym napadzie reu- 
matyzmu. Stawy moje spuchły i bóle 
moje były straszliwe. Żadne lekarstwo 
nie chciało mi pomódz, aż posłałam po 
lekarstwo Wiel. Ojca Brooks'a i po uży- 
ciu go przez 5 dni uczułam wielką ulgę. 
W dwa tygodnie potem byłam zupełnie 
wyleczoną. Wszystko co mam do powie- 
dzenia jest: dziękuję Bogu i Wiel. Ojcu. 

MRS. J. 8. SŁOMINSKA 
* 8. 8. Pittsburg, Pa. 


Wszystkie -osoby piszące powinny 
myk ZnACZOK pocztowy na odpowiedź 


i cyrkularze. 
Wiel. Ks. Brooks, 
525 Milwaukee Ave., Chicago, Ills. 


~ 


5) Płacący półrocznie, lub kwartalnie na Gazetę Polską nie mogą żądać żadnych podarun- F 
ków, na to się wydaje podarunki aby Gazeta Polska była całorocznie naprzód opłaconą, ? 
Gazeta Polska kosztuje na rok dwa dolary, na pół roku $1.25, na ćwierć roku 75e, 4 
Żądającym a nie przysełającym przedpłaty, poseła się tylko jeden numer na okaz. 

IF" Kto przyśle 5 (pięciu) nowych rocznych abonentów dostanie bezpłatnie przysłane dzieło 
«Tysiąc nocy i jedna.” 


W. DYNIEWICZ, A 
Publisher *Gazeta Polska,” 532 Noble Str., Chicago. 


Kto Chce 


wymienić swą farmę lub grunt na własność w Chicago, nie- 
chaj poda dokładny opis swojej farmy i zgłosi się do KAN- 
TORU POLSKIEGO 


C.W. DYNIEWICZ & CO. 


805 MILWAUKEE AVE., CHICAGO, ILL. 


E a Jerzy Hadzima i To- 
~ masz Pochrońhacz zostali za- r JĄ 
mianowani kolektorami pomiędzy E y 
słowackim i polskim ludem na no- i 
wy katolicki kościół, mający się bu- 2; 
dować w Maynard, O. Tad nasz n 
jest ubogim, pracy było dotychczas 
mało i każda pomoc dana powyż- SH 
szym obywatelom zostanie wysoce D7 
uwzględnioną przez 
Wiel. Józ. A. Weigand'a, 
księdza katolickiego w Maynard, O. 
W imieniu komitetu, 
Józ. Kumorek, 


Maynard, Ohio, Box 58. 
July 27—99 
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FAZLA POLSI a. 


Powderly i imigracya do Stanów Zje- 
dnoczonych. 

Już kilka lat temu starano 
się w kongresie Stanów Zje- 
dnoczonych przeprowadzić 
prawo mające na celu zmniej- 
szenie imigracyi do tego kra- 
ju i przeprowadzono takowe o 
tyle, iż przytułku nie znajdują 
(lub nie mają go znaleźć) 
niemi, kalecy, starcy nie ma- 
jący tutaj nikogo, któryby się 
ich losem zajął, zbrodniarze, 
anarchiści itd. 

Istotnie, chociaż czasy się 
znacznie polepszyły, mamy je- 
szcze dosyć ludzi, którzy nie 
mają pracy i dla tego odzy- 
wają się raz poraz głosy o 
wstrzymanie dalszej imigracyi. 
W ostatnich dniach zabrał w 
tej sprawie głos Terence Pow- 
derly, były mistrz generalny 
Rycerzy Pracy (Knights of 
Labor) a teraźniejszy komi- 
sarz generalny bióra imigra- 


. cyjnego. W ostatniem swem 


sprawozdaniu powiada Pow- 
derly: 

«Dzisiejszy napływ imigran- 
tów do Stanów Zjednoczo- 
nych jest nadnormalnym. Przy- 
jeżdża przeciętnie o 25 pro- 
cent więcej ludzi, niż. w o 
statnich poprzednich latach. 
Natłok do Stanów Zjedno- 
czonych winniśmy erze do 


'brobytu, który tutaj zapano- 


wał, z którego to powodu 
wielu z naszych obywateli na- 
turalizowanych, urodzonych w 
obcych krajach, pisze po ich 
krewnych, a ci krewni przy- 
jeżdżają jak najprędzej, aby 
brać udział w naszym dobro- 
bycie. 

«Wielu z. nich są dobrym 
„dodatkiem do naszej ludno- 
ści, lecz są i tacy, bez których 
moglibyśmy się obyć. Naje- 
dnym okręcie przyjechali lu- 
dzie podobni do tych, którzy 
w swym czasie osiedlili IIli- 
nois, Pennsylvanię, Ohio, Io- 
wę i Texas. Są inteligentny- 
mi i odpowiadali rozumnie na 
każde zapytanie zadane im 
przez inspektora. Inny okręt 
przywiózł imigrantów z bry- 
tańskich posiadłości. Uważa- 
łem ich za ludzi powracają- 
cych z wycieczki.” 

«Włosi przybywający z pół- 
nocnych stron Włoch stają 
się porządnymi obywatelami 
i amerykanizują się łatwo. 
Włosi pochodzący z południo- 
wych stron Włoch nie będą 
nigdy dobrymi obywatelami. 
Jedzą mało co, żyją oszczę- 
dnie, a skoro zarobili $150 
do $200 umykają znów do 
Włoch. Wielu takich przyby- 
ło w ostatnich czasach. Mo- 
glibyśmy się obyć bez imi- 

ntów z południowych 
Wloch, Węgier i innych pun- 
któw. Oni to stanowią ostat 
ni ogromny przypływ. Wielu 
z nich pojechało do północ- 
nego zachodu, gdzie chcą za- 
jąć farmy. Włosi zaś przyby- 
wający zpołudniowych Włoch 
drą się do wielkich miast, 
gdzie się osiedlają w gnoju 
(in the slums).” 

«W mojem mniemaniu,” 
powiada Powderly dalej, pra- 
wo Lodge'a, lub też podobne 
do niego, nie byłoby wstrzy- 
mało przypływu imigrantów. 
Mogłoby go wstrzymać przez 
niejaki czas, gdyby zostało 
uchwalone i gdyby się doń 
natychmiast zastósowano, lecz 
dzisiaj nie miałoby wielkiego 
użytku. Powiadał mi pewien 
inteligentny Włoch, że od 
czterech lat, kiedy w kongre- 
sie poczęto pracować przeciw 
imigracyi, wielu Włochów po- 
częło się uczyć języka angiel- 
skiego i poznawać Konstytu- 
cyę Stanów Zjednoczonych 
tak, iżby byli przygotowany- 
mi odpowiadać na zapytania 
stawiane im, gdy przybywają 
do Stanów Zjednoczonych. 
Idea ta rozpowszechniła się 
także w Rosyii na Węgrzech.” 
Tyle powiada Powderly. 

Z naszej strony dodalibyś- 


my, że prawa dotyczące imi- 


cyi będą istotnie surowsze- 
mi, niż są dzisiaj i dla tego 
radzilibyśmy każdemu Pola- 
“kowi, który sprowadza kre- 
wnego lub przyjaciela, aby 
mu zarazem posłał *'Historyę 
Stanów Zjednoczonych,” do 
której jest także dołączona 
Konstytucya Stanów Zjedno- 
czonych. Jest to dzieło bar- 
dzo tanie, gdyż kosztuje tyl- 
ko 75c. w mocnej oprawie;w 


lepszej zaś $1.00. 


„Pokój. 


Nadejdzie prawdopodobnie 
dzień, gdy już wojna nie bę- 
dzie istniała a uprawnione za- 
bijanie zostanie zniesione. 

Nie zniesie tego żadna kon- 
ferencya zwołana przez cara; 
nie zniesie arbitracya; nie 
zniesie tego polepszenie bro- 
ni, przyrządów ducha wojen 
nego. Ani ugody nie zapobie- 
gną temu, Wojna nie zależy 
od broni, lecz broń zależy od 
wojny. Pomimo to wojna kie- 
dyś prawdopodobnie ustanie. 
Sceny krwi i okrucieństwa 
staną się może niemożliwemi. 

Niejeden powiada, że wojna 
istniała zawsze i że dla tego 
będzie zawsze istnieć, Lecz 
mieliśmy także dżumy i gło- 
dy a ludzkość powęli odnosi 
nad niemi zwycięztwo. Wy- 
korzeniła je już z niektórych 
miejsc, gdzie się okazywały i 
z czasem niezawodnie się ich 
pozbędzie zupełnie. Ludzie 
zwyczajnie pozbywają się te- 
go, czego się obawiają i co 
nienawidzą, Najlepsi ludzie 
obawiają się zabójstwa i nie- 
nawidzą takowe. Nadejdzie 
czas, gdy wszyscy będą się 
obawiali go i nienawidzili, a 
natenczas także się go poz- 
będą. i 

Dzisiaj muszą się narody 
uchylać przed nieprzyjemną 
koniecznością, która zniewala 
jednych do zabijania drugich. 
Dzisiaj narody muszą uczyć 
ludzi, jak mają zabijać innych. 
Muszą mieć żołnierzy i ich u- 
czyć, aby mogli przybliżyć się 
do innych żołnierzy, skiero- 
wać karabiny na nich i zabi- 
jać ich, aby były wdowy i 
sieroty, Muszą utrzymać wiel 
kie zakłady naukowe, w któ- 
rych ludzie się uczą sztuki za- 
wodowego zabijania. Muszą 
podnosić cenę chleba dla u- 
bogich zajmując producentów 
do obozów, podczas gdy o 
fiarują urzeczywistnić mrzon- 
kę chciwości dla człowieka, 
który może wynaleźć najsku- 
teczniejszy przyrząd do wytę- 
pienia swych ludzkich współ- 
braci. 

Lecz pozbędą się one tego 
“muszą.” Nie zawsze będą 
obdarzały bogactwami szla- 
chetny geniusz, który wynaj- 
duje armaty maszynowe i tak 
zwane *dum-dum” kule, ani 
nie będą wynagradzały pół- 
boskiemi honorami środkową 
figurę na polu śmierci. Swiat 
nie będzie zawsze oddawał 
najwyższe honory nawet od- 
ważnemu i poświęcającemu 
oficerowi, który przepływa 
rzekę pod gradem kul, aby u- 
derzyć na okopy nieprzyja- 
ciela, jego braci, podczas gdy 
zapomina o poświęceniu czło- 
wieka, który ponosi śmierć w 
laboratoryum _ wiedeńskiem 
przesiąkłem zarodkami dżumy, 
od której usłował uwolnić 
ludzkość. Wybawiciel a nie 
niszczyciel będzie ideałem. 

Nie jest potrzebnem, aby 
to się stało przez federacyę 
poetów po całym świecie, lub 
przez zmiany w stylu broni, 
lub przez jakiekolwiek inne 
sztuczne lub powierzchowne 
środki; nie jest to potrzebnem 
ani też możliwem. Może się 
to jednakże wydarzyć przez 
wzrost prawdziwego honoru 
pomiędzy narodami i przez 
upadek fałszywego honoru, 
który obecnie żąda protekcyi 
uautoryzowanego kłamstwa i 
zbrodni. Rządy dzisiejsze nie 
są rzetelnymi. Najhaniebniej- 
sze przekupstwa i morderstwa 
znajdują wymówkę w obłu- 
dnym frazesie ''dla przyczyn 
stanu.” Sztuka stanowa jest 
głównie kazuistyczną i macha 
wielską. Rządy nie są tak 
rzetelnymi, jak ludy, które re- 
prezentują. Gdy świat się nau- 
czy i narody będą postępo- 
wały według zasady, że rząd 
powinien być tak rzetelnym i 
sumiennym w swych stosun- 
kach do innych rządów, jak 
pojedyńczy człowiek powinien 
być w swych stosunkach do 
innych ludzi, natenczas nie 
będzie może potrzebnem u- 
ciekać się do wojny w obro- 
nie praw kraju i sprawiedli- 
wości. (Chicago Record). 


Premie w książkach 
do Nabożeństwa będą 
wydawane tylko do 1 
Lipca. 


Zmiana rosyjskiego kalendarza, 


Z Rosyi donoszą, że mini 
strowie cara są za tem, aby 
kalendarz obecnie w Rosyi 
używany, tak zwany juliań 
ski, został jak najprędzej za- 
mieniony na  grzegoryański. 
Zmiana ta uczyni, że daty ro- 
syjskie będą się zgadzały z 
datami reszty ucywilizowane- 
go świata. Obecnie Rosya po- 


zostaje dwanaście dni w tyle. . 


W Rosyi piszą dzisiaj 29 
kwietnia (piszemy te kilka 
słów 10 maja) a Boże Na- 
rodzenie obchodzą 12 dni po 
nas. Wynik ten jest bardzo 
nieprzyjemnym dla Rosyan, 
którzy prowadzą koresponden- 
cye zagraniczne i dla tego 
zwyczajnie używają obydwóch 
dat. Kalendarz juliański, któ- 
ry został założony za rozpo- 
rządzeniem Cezara przez So- 
sigenes'a około roku 45 przed 
narodzeniem Chrystusa prze- 
znaczał na każde cztery lata 
rok przestępny. Było to do- 
syć dobrze przez niejaki czas, 
lecz istotnie jeden dzień co 
cztery lata jest dla rachuby 
czasu za długim o 11 minut 
i 103g sekund. I dla tego 
czas właściwy pozostawał w 
tyle. W r. 1582 papież Grze- 
gorz odkrył, że czas pozostał 
w tyle o dziesięć dni i dla 
tego posunął datę o tę liczbę 
i aby rok był właściwym w 
przyszłości rozporządził, aby 
każdy rok  stuletni, któryby 
się nie dał podzielić przez 400 
(1700, 1800, 1900, 2100 i t, 
d.), nie był rokiem przestęp- 
nym, Katolickie państwa przy- 
jęły natychmiast zmianę, lecz 
Anglia i kolonie amerykań- 
skie dopiero w roku 1752, 
kiedy różnica wynosiła już je- 
denaście dni. Dla tego też 
obchodzimy urodziny Wash 
ingtona 22 lutego, chociaż 
właściwie urodził się 11 lute- 
go. Jedyna Rosya z wszyst- 
kich chrześciańskich krajów 
zatrzymała stary styl. 
— O 


Niezawodny sposób złapania złodzieja 


Opowiadacz niniejszej histo- 
ryjki rozumie się, miał być o- 
becny przy złapawiu złodzieja 
w Zanzibar. ; 

”Angielskiemu konsulowi 
razu pewnego skradziono 
srebne obiadowe naczynia i 
policya radziła mu ażeby po- 
wołać do siebie człowieka, 
który zajmował się sprzedażą 
lekarstw, jeżeli pragnął od- 
zyskać skradzione rzeczy. 
Posłano po tego cudownego 
człowieka i zaprosił swych 
przyjaciół ażeby się przypa- 
trywali. 

"Naznaczony dzień przy- 
szedł a z nim ten cudowny 
lekarz. Był to mały, stary, 
skurczony, odrażający negier, 
taki mały że było go można 
nazwać karłem. Jedyne rze- 
czy które przyniósł ze sobą 
były cztery małe patyczki 12 
do 16 cali długie i tak grube 
jak mój mały palec. Zażądał 
niskiego stolika, usiadł przed 
nim jak to Turki siadają, po- 
chwycił za dwa patyczki je- 
den w jednę a drugi w dru- 
gą rękę i rozkazał konsulo- 
wi usiąść naprzeciw niego i 
ująć naprzeciw tak samo po- 
zostałe dwa patyczki, pozwa- 
lając końcówki patyczek do- 
tykać się stolika. Wszelka 
służba znajdowała się w 
przyległym pokoju z drzwia> 
mi zamkniętemi. Dziwny le- 
karz wzniósł oczy w górę i 
zaczął mruczeć sobie coś pod 
nosem. 

” Wkrótce potem zauwa- 
żyłem, że konsul zdawał być 
się pomięszanym i niespokoj- 
nym i nachylając się, zapyta- 
łem się o przyczynę, Odpo- 


„wiedział: Nie mogę utrzymać 


tych kijaszków, ciągną one 
tak że zdaje mi się iż ktoś 
ciągnie je z drugiej strony i 
chce je wyrwać z moich rąk. 
"Zaczęliśmy się śmiać z je- 
go imaginacyi. Jeden z obec- 
nych ofiarował się ująć te 
patyczki w jego miejsce lecz 
i ten także czuł to same 
ciągnięcie. 

"Wtenczas zawołano jedne- 
go z służących, któremu 
kazano położyć swoje ręce 
na stół. Zrobił to, nicsię mu nie 
stało. Dziwny magik powtór- 
nie zaczął odmawiać coś pod 
nosem i rzekł do służącego: 


"Możesz iść, nie jesteś tym 


złodziejem”. Jeden po dru- 
gim z służących byli powo- 


łani bez rezultatu. Zaczęło 
nam się już nudzić aż w tem 
wchodzi kuczer, który był w 
usługach u konsula kilka lat. 

Zaledwie dotknął się stoli- 
ka kiedy patyczki trzymane 
przez konsula zaczęły się o- 
kropnie szarpać. Kuczer już 
nie czekał aż go oskarzono o 
złodziejstwo lecz rzekł: ”Ja 
to sam nie zrobiłem. Byliteż 
i inni”. 

Złodzieje przyznali się do 
winy i oddali naczynia sreb- 
ne. "Co nato powiecie?” 


TYSIĄC I DRUGA NOC. 


Opowiadanie piękne i na czasie. 
LA 


— Już na niebie bledną gwiazdy, 
Noc już siłę swą straciła — 
Jeszcze jedną pieśń mi powiedz 
Szeherazad moja miła, 


Marzącemu sułtanowi 
Baśń choć+jedną powiedz jeszcze 


Z tych, co w żyłach krew wzburzają, Naan Sp 
m 


Z tych co w sercu budzą dreszcze... 


I podniosła Szeherazad 
Kruczowłosą swoją głowę, 
I rozwarła swoje oczy — 
Czarne oczy — brylantowe. 


I usteczka rozchyliła, 
(Takim ustom hołdy składać) 
1 poczęła sułtanowi 

Baśń o Niemcach opowiadać. 


II. 


Lud Bierfasów — swe siedliska 
W samym środku ma Europy, 
Powierzchownie ogładzeni 
Ale w gruncie dzikie chłopy. 
Mydlą oczy sprzymierzeńcom 
(Czy ich okpią — to pytanie). 
ecz tymczasem z ich przyczyny 
Jest w Europie zamieszanie. 


Nowe łuki, nowe włócznie, 
Wszech systemów i rodzajów 
Wyrabiają barbarzyńcy 

Dla podbicia cudzych krajów. 


Ach, na dwoje babka wróży, 
Czy zyskają co na wojnie — 
Kto od guzów chce się ustrzedz 
Ten powinien żyć spokojnie. 


III. 


Mieli oni dyplomatę 

(Taki sobie lndożerca) 

Niezbyt wiele miał rozumu 
Wszczepił ziomkomwściekłość serca. 


Byle za łeb trzymać wszystko 
Wszelkich środków on używał, 
Zgangrenował naród cały 
Nie jednego też wykiwał! 


Mają oni swoją prasę, 
Owe nędzne kreatury, 

Niż czytanie takich gazet 
Stokroć lepsze są tortury.., 


Jest tam pewna instytucya, 
Co pismakom daje wsparcie, 
Byle tylko na jej wrogów 
Napadali wciąż zażarcie. 


Iv. 


Jednem słowem jest to plemię, 
Że drugiego nie znajdziecie 
Kradnie, nawet język wyrwie 
Polsce — niemczy nawet dzieci. 


Na uczciwych tam bij — zabij, 
A szubrawcy mają żniwo 

To pijacy zawołani 

(Robią przeto niezłe piwo). 

Do sąsiednich ciągną krajów 
Choć bynajmniej ich nie proszą— 
Im się zdaje że te kraje 
Obeenością swą podnoszą. 
Plemię dzikie i zjadliwe, 
Plemię mściwe i ponure, 

A wciąż chwalą swoją wiedzę 
I wciąż chwalą swą kulturę... 


Ka 


Dosyć, dosyć! krzyknął sułtan, 
Co z wściekłości ledwie siedział, 
Tobie bajkę tę plugawą 

Chyba Eblis podpowiedział? 
Qzyś nie mogła ty przewidzieć 
Skutków bajki opłakanych, 

Żeś mi śmiała opowiadać 

O szubrawcach takich znanych?! 


Tysiąc nocy i noc jedną 
Moje cię słuchało ucho, 
Życie chciałem ci darować — 
Dziś nie ujdzie ci na sucho. 


Bo dość słyszeć o tych łotrach, 

w chorować z pięć tygodni, 
ięc cię śmiercią każę skarać, 

Za twą mowę — równą zbrodni 


Raport ekonoma, 


— Jak się masz, panie Onufry? 
— dzień dobry. 

— Padam do nóg wielmożnego 
pana dziedzica. 

— Co słychać? k 

— Chwalić Boga, bajki, wielmo- 
żny panie. 

— Koni nie kradli? 

— Nie, ino co zamek ukręcili od 
stajni, ale że się Janek ocknął więc 
uciekli. 

— Więcej nic? 

— Nie panie — tylko się też do 
spichrza dobijali, ale według mojej 
czujności, jako też, że psy ujadały 
paskudnie, pouciekali. 

'lo dobrze — więcej nic? 

— Ano nie wielmożny panie, baj- 
ki — tylko Jana gajowego zbójcy 
jakieś w lesie zabili dziś nad ranem. 
Więcej Bogu dziękować nie — do- 
brze wszystko. 


Niezły interes. 


O, gdybyś mnie chciała kochać 
prawdziwie, kupiłbym ci najpięk- 
paan Jasno brylant. 

— Porozumiejmy się. Ty kup 
prawdziwy brylant, a ja cię kochać 
będę sztucznie. 


W szkole. 


Nauczyciel: *Grapski, daj mi o- 
kreślenie, co znaczy angielska dewi- 
za: "Czas, to pieniądze?” 

Uczeń: “To znaczy, że kto jest 
bardzo bogaty, ten ma dużo czasu, 
bo może nic nie robić,” 


è 


DR. LEONORA MUSZTNSEA, 


POSIADAJĄCA DYPLOM DOKTORA 
WSZYSTKICH CHORÓB KOBIR- 
CYCH. 


z dwuletnią praktyką w nano Dzieciątu> 
Jezus w Warszawie, Oraz profesorka aknazery: 
w medycznem kolegium udziela lekcyi akusze. 
= : egzaminuje w polskim języku z wydanie? 

yplomu. 


Leczy wszystkie zastarzałe choroby kobiece 
Jako to: niepłodność, krwiotok, choroby mac: 
czne, ból głowy, ból gardła, zastarzałe rany 
puchliny, róże, i wszystkie dziecinne i letni. 


| moża. oraz wywichnięcia i nóg naprawia 


Spear ość; lekarstwa udziela na choroby ms» 
czne i leczy choroby piersiowe, ból krzyża 
w plecach i reumatyzm, 


Foleca także LEKARSTWO NA SIWE WŁO 
SY, które ma te własność że włosy wracają do 
pierwotn: go koloru. 


GODZINY OFISOWE: tg agede? * 


572 NOBLE STREET. 
CHICAGO, ILL. 


Baczność!! 
11.1 Kto? Go? 
Czytajcie dalej! 


Przestańcie napróżno wyrzucać pieniądze na 
atentowe środki i udajcie si A nie ego insty 
n 


e inny. — Nie 
le choroby jednem 
nia co 


deg RY Śp TA oaao 
Sida Indzi zywa. dotrisiącza, zzo 
TERA że zapytanie się nie n'e 
kosztuje, i że jest łatwiej zapobiedz 
chorobie jeżeli w czas da się znać, nig 
jeżeli „ię z dnia na dzień odwleka, 


Choroby kobiet jak: krwiotok, nie» 
ość, białe upławy leczymy pr 

o i tak, że raz wyleczone nigdy się 

nie wr 


Medycyny są wyrabiane naszym dozorem 
dla każdego chorego z pok wał i na 


roby męzkie jak: sekretna KA: 
ro naszą 7 
ce Madzi, którzy u fnnych się na tych 
chorobach leczyli i już stracili na. 


dzieję zupełnie h lekach 
wróci do zdrowia. 7°? Crac 


Przyślijcio jednę 3 centową mar 
kę na odpowiedź. 
Pisać możecie po polsku, angiel 
ku lub niemiecku. aa a 


PEDICURA CO., 


31 N. Wright Str., Chicago, III. 


Na odpowiedź należy przysłać 2-centowy 


[2-2 
znaczek pocztowy. Kto nie przyśle, nie dosta» 
nie odpowiedzi. 


Dla Bibliotek Polskich 


W AMERYCE. 


Pomauno że Rocznika I[I Ty- 
godnika Powieściowo-Nauko: 
wego mamy na składzie tylko 
w małej ilości i pojedyńczo 
sprzedaje się Rocznik trzeci za 
£25.85 dla Bibliotek Polskich 
w Amerycesprzedawać będzie- 
my cały komplet Tygodników, 
to jest: wszystkie ukończone 
(dziesięć) Tygodniki I, II, III, 
IV, V, VI, VII, VIII, IX, 
X w mocnej oprawie zzłoco- 
nemi wyciskami i XI rocznik 
skoro zostanie ukończony i 
tak samo oprawny zostanie 


dosłany, za 30 dolarów. 
W. DYNIEWICZ. d 


Przewodnik adresowy 


Miasta Chicago zawierający prze 
szło 200 stronnie nazwiska ulio i 
numery z mapą Chicago i całej 
okolicy powinien każdy mieć przy 
gobie, gdy przybywa do Chicago. 
Kosstuje z przesyłką pocztową 
80 centów. 
Przewodnik adresowy miasta New 
York i okolicy z Pk „ 835e 
Mapy każdego Stanu i Territory» 
osobno:— Alabama, Alaska, Ari: 
zona, Arkansas, California, Colo- 
rado, Connectićus, Delaware, Flo- 
rida, Georgia, Idaho, Illinois, 1n. 
diana, Indian Terr., Iowa, Kan. 
sas, Kentucky, Louisiana, Maine, 
Maryland, Massachusetts, Michi- 
gan, Minnesota, Mississippi, Mi- 
souri, Montana, Nebraska, Neva 
da, New Hempshire, New Jersey, 
New Mexico, New York, North 
Carolina, North Dakota, Ohio, 
Oklahoma, Oregon, Pennsylvania 
Rhode Island, South Carolina, 
South Dakota, Tennesee, Texas, 
Utah, Vermont, Virginia, Wa 
shington, West b s: W iiscon- 
sin, Wyoming. ażda po 3800 
Mapa na jednej stronie: Ameryka 
północna a na drugiej cały świat; 
po dwa dolary. 
W. DYNIEWICZ, 
582 Noble St. Chicago. 
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Pan Wawrzyniec Radomski, nasz podróżujący agent i ko- 
lektor, będzie w tych dniach kolektował w South Bend, Ind., 
Grand Rapids, Lexington, Manistee, Saginaw, Bay City, De- 
troit Wyandotte, Mich., następnie w Toledo, Lorain, Gra- 
fton, Cleveland, Ohio., Erie, Pa., a później w innych stanach, 

Posiada nasze zupełne zaufanie i ma prawo kolektować 
abonament za "Gazetę Polską”, *'"Tygodnik P. N.” i książki, 
kto jemu zapłaci to tak dobrze jakby sam Redakcyi zapłacił. 

Abonenci, którzy mają opłacić za ''Gazetę Polską” idąc 
do pracy niechaj pozostawią w domu pieniądze I upoważałą swo- 
je żony do zapłacenia abonamentu, a odbiorą swoją premią, 
jaką sobie wybierą, przez pocztę, gdyż wieczorem po  Gtej 
godzinie wnet zapadnie zmrok to mało tylko obejść można, 
a dzień cały się zmarnuje. 


Upraszam także i ja szanownych abonentów "Gazety 


Polskiej” aby raczyli uwzględnić moją trudną pracę i do po- 
wyższego ogłoszenia się zastosowali. 
W. RADOMSKI, 

Agent i Kolektor. 


Ażeby niemieckich pisarzy “Żywoty Swię: 
tych” wyrugować z Ameryki sprzedajemy 


ŻY WOTY 
ŚWIĘTYCH 
_ _ PAŃSKICH 


Ks. Piotra Skargi. 


Napisane przez 


POLAKA DLA POLAKÓW, 


(inne wydania (nie Skargi) są tłómaczona z niemieckich 
pisarzy.) Po cenach następujących: 


Oprawne w półskórek ze złotymi 
tytulikami. - - - - 
Oprawne cało w skórę 
tytulikami. -  - - 
Oprawne cało w skórę, wyzłacane 
brzegi z złotymi tytulikami. - $4.00 
Drukowane na pargaminie, ozdo- 
bnie oprawne. - $6.00 


AUG. GROSS, 
980-982 WELLS STREET, 


ki 3 PRS ILLINOIS 
Telefon 3443. ! ; 


Sklad Fortepianów. 


NAJLEPSZYCH FIRM, 


Lam JAKO ITO tiala 
umomoś | DECKER, 
GABLER, 
- SCHUBERT, 
GILBERT, - 
PEASE. 

Także własnego wyrobu. 

Sprzedajemy taniej jak w 
jakimkolwiek innym składzie, 


Nowe Fortepiany od $200.00 wyżej, także sprzedajemy 
Organy i instrumenta muzyczne. Strojenia I reperacye for- 
teplanów wykonujemy akuratniej I po nizkich cenach. 

Kto umie pisać po angielsku lub niemiecku niechaj pisze 
w tych językach. 
AUUOUYOWAMANAAAACUAU 
> [PJEFEFEFEFEFEEEFEEEFEFEFEFEFEFEFEEEEE 


$2.50 


ze złotymi a 


CHICAGO, 


AVAVA VAVAVIU, 


-EEEEFEFEF A] 


Najstósowniejsze na Podarunki 
czyli Upominki, e> 


Oprócz Książek do Nabożeństwa i Religijnych, 
jest śliczne dzieło: 


=Nasze Dzieje“ 


w ostatnich stu latach, z kilkudziesięciu ryci- 
nami, napisane przez Stan. hr. Tarnowskiego, 
drukowane z czerwoną obwódką w ozdobnej 
oprawie, Z złoconymi brzegami i n wy- 
ciskami. Jest zawsze do nabycia po $2.50 (dwa 
i pół dolara) w Księgarni Polskiej W. Dynie- 
oble Street, Chicago, Illinois. 


wicza, 532 


AUVAA VVV VVAV VAVAVVAV] 


Amerykański “ BULL-DOG” 


Kal. 82. “American Bull Dog”, 5 strzałowy, poniklowany, szybka podwójna akcya $2.50 
Kal. 88. Taki sam rewolwer u 2.50 


Od ceny powyższej abonenci mają prawo odciągnąć sobie $1.00 
premii a resztę $1.50 przysłać wraz z prenumeratą. Razem "Gazeta" na 
rok i “American Bull Dog” $3.50. 

Wyseła się ekspresem. dn WSA 

Są lepsze rewolwery po $5.00, 6.50, 7.50, 9.00 i 15.00. Od tych cen 
również się odciąga $1.00 premii, 


P, er | 


sd 


GA 


ZETA POLSKA, 


PRYPECI A OI E VETE AE 


BSG" Pierwszy Rocznik Tygodnika Powieściowo-Nau- 
kowego w mocnej oprawie, sprzedaje się obecnie 
tylko za JEDNEGO DOLARA. 


Pierwszy Rocznik Tygodnika Powieściowo-Ni aneno obejmujący 882 stronnice 


w nego druku na pięknym papierze, ozdobiony 


rycinami, w mocnej opra- 


wie, który zawiera następujące powieści: 


1. Czartowa Góra. 8. 
2. Bezimienna, 


Poczciwi ludzie. 
9. Cnota i wina. 


wiele powiastek czy- 
sto polskich — ludo- 


8. Córka hetmańska. 10. Szymek i Handzia. wych, obrazków hi- 
4. Krwawe sieroty, 11. Pierwsza pycha—dru- storycznych, baśni 1 
5. Obrazek z naszej zie- ie łakomstwo. wiele opisów rozmai- 
mi. 12. Bóg nie opuści, kto tej treści naukowej. 
6. Partyjka stosiką czyli się nań wim węg ye ika w zorio 

zakład any. 18. 8 on z Zawiśla. siążek kosztow. 
JAZ 14. Pisanki Wielkanocne; TN 


1. Dwaj sąsiedzi. 


przeszło $30.) 


Przez kilka lat zbierałem najpiękniejsze powieści i pożyteczne artykuły a przed 


12 laty rozpocząłem 


dawnictwo *Tygodnika Powieściowo-Naukowego. 


Posiadając do druku tak bogatą treść a osobliwie powieść *Bezimienna” z li. 


„cznemi pięknemi obrazkami, 
kosztowało 
egzempla 


które to samo jedno dzieło sprowadzcne z Europy 
6 dolarów, drukowaliśmy eały rocznik czyli 52 numery w 12 tysięcy 
rzy, a że wtenczas Poiacy w Ameryce nie byli jeszcze tak licznymi, za- 


ledwie 5 tysięcy rozeszło się Pierwszego Rocznika Tyg. Pow.-Nauk. 
Pozostałe kilka tysięcy egzemplarzy pierwszego rocznika w mocnej oprawie, 
ostanowiłem rozsprzedać niżej wartości papieru i oprawy, bo tylko za Jednego 


lara. 


Kto posiada ten pierwszy rocznik Tygodnika lub go już czytał, niech będzie 
łaskaw oznajmić treść tego Tygodnika swym znajomym—lepiej, że to piękne dzieło 
z tylu powieściami i ozdobione 54 obrazkami rozejdzie gię za bezcen pomiędzy 
mymi ziomkami aniżeliby miało być zniszczone. 
tE Przysełający Jednego Dolara na Pierwszy Rocznik Tygodnika Pow.-Nauk. 

może sam przesyłkę opłacić na Expressie, lub też dołączyć 40c. na opłacenie 
przesyłki, a my wyślemy Expressem, jeżeli dotąd dochodzi, lub też pocztą. 


W. DYNIEWICZ, 532 Noble Str., Chicago, Ill. 


Przeciw pomnikom na "Lake Front," 
Pod nagłówkiem "Figgers 
tor the Lake Front” w arty- 
kule wstępnym w dniu io 
Maja *Chicago Tribune” po- 
daje co następuje: 
“Ktokolwiek robi propozy- 
cyę postawić pomniki na Lake 
Front jest wątpliwym przyja- 
cielem publicznego pokoju i 
porządku. Możnaby użyć co: 
kolwiek surowszej mowy do 
człowieka, któryby żądał aby 
statuy panny Willard lub ge- 
nerała Shields były ustawio- 
ne tam, gdzie każdy wzdłuż 
Michigan ave. przechodzi i 
gdzieby trzeba się im przypa- 
trzyć i się wstrząsać. Nie cho- 
dzi o to, aby panna Willard, 
która była niewiastą wielce 
poszanowania godną nie mia- 
ła zostać uwiecznioną w bron- 
zie lub marmurze i była przed- 
stawioną w akcie deptania po 
demonie zwanym alkohol, tak 
jak św. Michał depce po smo- 
ku. Ani też nie chodzi o to, 
aby gen. Shields, który był 
odważnym żołnierzem i sena- 
torem z trzech stanów, włą- 
cznie Illinois, nie zasłużył na 
statuę heroicznych rozmiarów. 
Lake Front jednakże nie jest 
miejscem, gdzieby miały zo- 
Stać uwiecznione ich sławne, 
chociaż różne usługi dla kraju. 
Istnieje obawa, że jakakol- 
wiek statua ustawiona na wąz- 
kim pasie lądu pomiędzy Mi- 


a Sie woła Ue?" 


łem sztuki, lub gdyby niem 
była, nie była ozdobą tego 
miejsca. Powietrze ''Lake 
Frontu” nie zgadza się z 
rzeźbiarstwem. Były tam już 
dwie statuy. Kolumbowa już 
się wyniosła. Chicagowianie 
ścierpieli jej obecność, aż do 
czasu gdy spostrzegli, że sta- 
tua ta jest tak szkodliwą dla 
ich umysłowego zdrowia, jak 
nieprzegotowana woda jezior- 
na dla ich zdrowia fizycznego, 
Nareszcie znieważona publi- 
czność rozporządziła, że sta- 
"tua ma się wynosić z trawy. 
I poszła. Pozostaje tylko sta- 
tua Logana. St. Gandens jest 


- najlepszym z amerykańskich 


rzeźbiarzy, lecz Logan, który 
stoi na Lake Front nie jest 
najlepszem z jego dzieł, a 
chociażby i był, to miejsco- 
Wość nie jest dobrą. Otocze 
nie nie jest takiem, aby sta- 
tua mogła wywierać zupełnie 
zadowalniające wrażenie. 
Jest bardzo wiele statuy w 
Ameryce i większa ich część 
nie jest nic wartą. To jest 
tak prawdziwem o Chicago, 
jak o kraju w ogóle. Ponie- 
Wąż zaś jest modą mieć sta- 
tuy, a Chicago także musi 
YĆ w modzie, niech te sta- 
tuy zostaną ustawione w któ- 
mkolwiek z parków, gdzie 
trzeć < potrzebuje na nie pa- 
RAA CU nie zechce tak u 
pe ynić, Memoryały słynnych 
aa AŻ nie powinny być za 
wyc ne wzdłuż ulic byzneso- 
eo „ące lud musi patrzeć 
hy sł chce lub nie. 


„ABAK! 
l Gdyby” ak 
landakie ANY człowiek ir 


być uwiech chodzenia miał 
Front, to i lony na Lake 
naro- 


dowość będzie tam 
prezentacyi, i ten pas p © 
będzie w swym czasie wy Siadaj 
Jak balet wszystkich narodów 
rótce komisya sztuk pię. 
knych zadecyduje o zasługach 
Statuy, które mają być usta- 
wione w tem mieście. Komi- 
Sya ta zapobieże temu, aby w 
hicago stanęła taka potwor- 


ność jak ulotniony Kolumb. 
Komisya ta powinna się zre- 
sztą starać o to, aby dzieła 
sztuki, które przyjmie, były 
ustawione daleko od bizneso- 
wych przebywań ludzi w u- 
kryciu parków. Jeżeli istotnie 
będą warte widzenia lud się tım 
uda, aby im się przypatrzeć. 
Jeżeli nie, to najlepszą będzie 
rzeczą, ażeby się znajdowały 
tam, gdzie każdy nie będzie 
potrzebował dziennie na nie 
patrzeć. 

Podajemy powyższy arty- 
kuł w tłomaczeniu, o ile moż 
ności dosłownem, bez komen - 
tarzy. Lecz wobec tego wolno 
nam się wyrazić, że "Pomnik 
Kościuszki” 
«Lake Front.” 

i o 


Hrabia i jego poddany. 


Jedna z główniejszych firm 
bankowych w Petersburgu zo 
stała założona przez niejakie- 
go Szalunina, który, chociaż 
posiadał miliony, był podda- 
nym niezmiernie bogatego 
hrabiego Szeremetiewa. Hra- 
bia szczycił się że posiada 
Krezusa, którego życie było 
w jego rękach i któregoby 
mógł doprowadzić do żebra- 
czki, gdyby tak zechciał, *''Lu- 
bię mieć do swych usług,” 
mawiał często,  *'człowieka, 
który umie zbierać krocie ty- 
sięcy; gdyż podchlebia to mej 


dumie, że musi się starać o 


wać swego dobrobytu.” Czę- 
sto usiłował Szalunin wykupić 
się, mówiąc do Szeremetie- 
wa: ''Bierz wszystko, co po- 
siadam, szlachetny mój panie, 
lecz daj mi wolność. Poświę- 
cę milion rubli, dwa miliony 
— wszystko co posiadam — 
rozpocznę życie na nowo.” 

«Rób co chcesz z twymi 
rublami. Nie żądam ich; lecz 
twoje poddaństwo jest cennem 
dla mnie,” odpowiedział hra 
bia. Lecz oswobodzenie nade- 
szło w sposób bynajmniej nie 
spodziewany. 

Pewnego czasu musiał się 
Szalunin udać z Odessy do 
Petersburga i przybywszy na 
miejsce przeznaczenia, udał 
się do pałacu hravicgo, aby 
donieść o swoj m przybyciu, 
jak mu obowiązek nakazywał. 
Znalazł pana swego spożywa 
jącego śniadanie w gronie 
przyjaciół, którym chciał przed- 
stawić ostrygi, lecz szef jego 
kuchni nie postarał się o ta- 
kowe. 

«Ten s... syn powiada mi, 
że w całej stolicy nie ma ani 
jednej ostrygi, a mnie właś. 
nie się zachciało dzisiaj ostryg.” 
W tej chwili wszedł Sza- 
lunin. 

«Szalunin,” zawołał hrabia 
spostrzegając go, "oto sposo- 
bność dla ciebie. Postaraj się 
o sądek ostryg, a wolność, za 
którą mi chciałeś dać kilka 
milionów, będzie twoją!” Sza- 
lunin oddalił się ukłoniwszy 
się pokornie. Powrócił za mi- 
nutę, niosąc ze sobą sądek 
tak wielce pożądanych ostryg. 
«Ostryg,” mówił, “szlachetny 
panie, jest pod dostatkiem na 
targu w Odessie; odjeżdżając 
zabrałem sądek dla Waszej 
Wysokości.” 

«Pióra i papieru!” zawołał 
hrabia. “Oto otrzymasz świa- 
dectwo twojej wolności!” Do- 
kument został podpisany na-. 
tychmiast. Hrabia wstała od- 
dawszy bankierowi świadec- 
Dół zabki ukłonił mu 

rzeki: «Chciej pan u- 
sieść z nami do uczty.” 


nie stanie na 
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$1,000.00 
| NAGRODY! 


Przeznacza Dr. L. A. Badger dla któregokolwiek dokto- 
Ta; któryby mógł udowodnić, że wyleczył tyle ludzi z za- 
starzałych i niebezpiecznych chorób, ile wyleczył Dr. L. 
A. Badger. 

Dr. Badger wyleczył więcej ludzi w przeciągu 5 tygo- 


dni, niż którykolwiek inny doktór w przeciągu 5 lat. 
| Poniżej podajemy podziękowania od pacyentów otrzy- 


podziękowań Dr. Badger ma tysiące, ale brak miejsca nie 
j pozwala ich zamieścić. 


Szanowny Doktorze Badger, 

List Pański odebrał, na który odpowiadam, że ra- 
na owa, która hyła otworzona, już się zagoiła, za co ja 
panu Doktoru serdecznie dziękuję, że mi przysłał 
skuteczne medycyny i poznał dokładnie moją cho» 
robę. Z szacunkiem, Józef Fillman, 618 E. lást., 
Erie, Pa. 


Natrona, dnia 20 kw. 1899 
Przepraszam Pana, że tak długo nie odpisałem, bo 
rieaki A: sl 2 teraz pracuję i Bogu dzięki z nogi mi wyszło, teraz 
Dr. L. A. Badger w Toledo, O. mnie pie, boli i jestem całkiem zdrowy, Jako ja pra- 
Szanowny Panie doktorze. Serdecznie podzięko- hs bea pp „Mia z Aerie do Pann te poż: bg, A 
zakk ac dee U a nylaesania SAN udamy się "wszyscy do Soktóts Badger. z uszano= 
1 eszcze 2 raz ` i S i 
zał odchodowy ph szedł, ster j iż M na 7. waniem, Marcin Skowroński, Natrona, Pa. « 
więcej. Jeszcze raz dziękuję szan. doktorowi za me» 
dycyny ijeżeli mi się sposobność nadarzy dowie- Dro OCE Bzanownego Dra Badgera w Toledo, O. 
Ga zdań ię a py Sman on o Zeh b SE PNE za zwłokę w pisaniu, alem powinna 
: . ; grz, to zaraz po otrzymaniu listu uczynić. Bardzo mię 


A 7 a b 
szacunkiem, M. Siemowski, FTamrak, Calumet, Mich, aja wiadomość, jaką mi Pan przysłał, a zarazem 


cieszy mnie zainteresowaniesię Pańskie moją chorobą. 
a się czuje zdrowa i szczęśliwa, i gdybym kiedy 
zachorowała, to poślę zaraz po Pańskie med cyny, Ja 
zobowiązana jestem oznajmić, że czuję się take zdrową, 
jak byłam przed chorobą. Jestem ci wdzięczna, Panie 
Doktorze za udzielone mi wskazówki, jestem bardzo 
ucieszona, żem odzyskała zdrowie i jestem wyleczona, 
Kończąc na tem mój list, zostaję z szacunkiem; 
Anna Nowak, j 

Weyerhauser, Wis. 


Pani I. Dukowska, 10 Moud st., Cleveland, ©. pisze:— 
„Drogi Doktorze! . 

Piszę Panu list i donoszę Panu, że czujęsię znacznie 
zdrowszą. Byłam chorą przez długi czas i cierpia- 
łam na wiele dolegliwości. Teraz czuję się zupełnie 
szczęśliwą i zadowoloną. Pańskie medycyny były 
właśnie najodpowiedniejere na rodzaj choroby, jaki 
ja posiadałam. Skutkowały one zupełnie. Życzę Pa- 
nu, aby żył długo i hya prawdziwym dobroczyńcą 
dla cierpiących i chorych. 


Szanowny Panie Doktorze, 

Donoszę pann o mojem zdrowiu i teraz czuję się 
lepiej po tyc pw hiberna nos mam czysty, i już mi 
go nie zatyka jak dawniej, tylko siąkać muszę często. 

zuję się spokojniejszy we śnie i oddychanie mam 
wolniejsze isiły mii Aawi coraz więcej przybywa. 
Dziękując Doktorowi za wyleczenie zostaje z szacun= 
kiem. Jan Kopacz, 13303 Houston ave., Hegewish, Ill. 


Chetek, Wis., 19go Marca 1899, 

Szanowny Drze L. A, Badger! 3 
Z radością donoszę Panu, że zdrowie moje pole- 
pera się. Zastosowałam się do pańskich wskazówek 
śmiało mogę powiedzieć, że czuję się zdrowsząjz każe 

dym dalem. A Ph 

początku myślałam, że pańska medycyna nie 
da się na nic, lecz obecnie widzę jasno, że ra Bad- 
gora more zrobiła wiele dobrego, przez co zdro- 
wie moje polepsza każdy dzień, a ja mam nadzieję, że 
się będę miała tak dobrze, jak przedtem. st je rów- 


Drogi Drze Badger, 
Muszę szanownemu Panu doktorowi donieść o moe 
jem polepszeniu zdrowia. Jabym prosił o nadesłanie 
mi jeszcze medycyn, które, jak jest tego pewny, 
przyprowadzą mnie zupełnie do zdrowia. Składając 
podanie, za wyprowadzenie mnie z tej przy” 
rej choroby, zostaję z szacunkiem, Bernard Jarza- 
bek, Arcadia, Wis. 


? Jakób Kolbusz, Homestead, Pa , pisze:— 
Wielmożny Panie Doktorze! 
List od Pana odebrałem i zaraz odpisuję. Pan się 
dowiadfjesz o mojem zdrowiu, tom dzięki Bogu już 
zdrowy całkiem, za co Panu stokrotnie dziękuję. 


nież z dumą powiedzieć, że Dr. Badger jest jednym 
z najtańszych i najfachowszych lekarzy, do których 
udawałam się o poradę w mojej słabości. 

Jestem Panu bardzo wdzięczną i innym ludziom 
olecę Pana jako dobrego doktora, jeżeli będą potrze- 
ować pomocy. 

M j adres jest Weyerhauser, gdziem właśnie 

przybyła do przepędzenia zimy. 


Arcadia, Wis.. 20 Marca 1899. 
Do Dra L. A. Badger w Toledo, Ohio. 


Anna Nowak. wa Cana pow za kc z aż = 
Panthi Marca dycyu ie odrazu mi pomogły i prędko powra* 
c; N.J, 10 1800. oak o zdrowia. Wsz stkie bóle już ustały, a co- 


Szanowny Panie! 

Pański list otrzymałem i donoszę, iż stan mego 
zdrowia jest taki: Guz ten w kolanie, co mi przecho- 
dził z jednego miejsca na drugie, to już zginął i nopa 
moja już zupełnie zdrowa, a jak Pańskie lekarstwo 
zużyję to będę zupełnie zdrów. Jestem Sz. Panu Do- 
ktorowi wdzięczny zą to, że mię uratował z takiega 
nieszczęścia, gdyż miinni doktorzy mówili, iż noge 
musi być operowana. Z wdzięczności za wyleczenie 
mnie będę się starał wszędzie, gdzie tylko będę mógł, 
polecać Sz. Pana Doktora swoim krewnym i znajo- 
mym. Z pozdrowieniem, 
Aleksander Jankowski, 


dziennie nabieram nowej siły. 
By Bernard Jarząbek. 


Albert Pilh, 28 Otis st., Detroit, Mich., pisze:— 
Drogi Doktorze Badger! À 

Donoszę Panu, że zdrowie moje się polepsza i me- 
dycyny mi znacznie skutkują i jestem zadowolniony 
z Pańskiej kuracyi. Teraz mogę dobrze jeść i spać i 
czuję się zdrowszym i sęp za na całem ciele. 
Dziękuję Panu za łaskawe traktowanie mnie i mogę 
śmiało powiedzieć, że znalazłam raz zacnego i dobre- 


go doktora. 


Jamestown, N. Y. 6 Marca, 1899 
Do Dra L. A. Badger, Toledo, O. 
Składam Panu serdecznie moje podziękowanie za 
nczciwą i zną kuracyę. Miewałem bardzo czę- 
łem kilkunastu doktorów i b wozi na pia 
szło 300 dolarów, ale napróżno. — Dopiero po Pańs 
skiej kuracyi czuję się teraz zupełnie wyleczonym. 
Jestem Panu bardzo wdzięczny za to i polecam Pana 
jako najlepszego lekarza.—J. W. Ostrans. 
Bernard Jarząbek, Aicadia. Wis., pisze:— 
Szanowny Panie Doktorze! h t 
Muszę oznajmić Szanownemu Doktorowi o mojem 
polepszeniu, które w krótkim czasie po używaniu 
tych medycyn nastąpiło. Obecnie ten przykry i mę- 
czący ból w krzyżach i Psa ustępuje, kaszel 
mnie już nie tak trapi, jak dawniej, i mam nadzieję, 
że niezadługo przyjdę do tego samego zdrowia, jakie 
em. 


Panie Doktorze Badger, 

Dziękuję Panu mile i serdecznie za kuracyę i będę 
opowiadać wszędzie i każdemu znajomemu o takim 
dobrym i doświadczonym doktorze i nie załuję żem 
wydała parę dolarów, chociaż jestem biedna, bo te 
medycyny wydobyły mnie z choroby. Z szacunkiem. 
Maryanna Piechocka, 24 Ginette st., Duukirk, N. Y. 


Drogi Panie Doktorze, 

Donoszę Panu Doktorowi, że choroba mego syna, 
który cierpiał na epilepsye już od dnia 17g0 marca 
więcej nie powróciła a syn nasz czuje się zupełnie przedtem posia 
zdrowy do pracy. Składając podziękowanie zostaje z 
szacunkiem. John J. Pokorny, Querida, Custer co. Szanowny Drze Badger. 
Colo. aaa yoyay er karer: apa em i 45: fadere» pe 

— episu. 
Drogi Panie Doktorze Badger a A Ideo dekale i 


ulgi, zą cogzan. doktorowi bardzo dziękuję, że mi 
Donoszę Panu, że poużyciu Pańskich medycyn zdro: | przysłał tak skutec: ed Z m ch e 
wie moje na tyle się ora, że m oS: BO jak, Manisto n Mie "kaczy 3 winie, 


lejniczak, Manistee, Mich. 
le mi ani głowa, ani nogi mnie nie bolą i tak się czu- ej : í 


e zdrowym, jakbym się dopiero na świat narodził. 
kładając Szan. Doktorowi serdeczne podziękowanie, 
zostaję z szacunkiem. Piotr Homa, Juniatavalle, 
Payette co. Pa 


Andro Ksenies, Marblehead, O., pisze— 
Drogi Doktorze Badger!" ARET 

Piszę Panu list i donoszę, że Pan wyleczyłeś moją 
żonę zupełnie. Próbowaliśmy wielu doktorów, ale ci 
nie byli w stanie nam pomódz, dopiero wyczytawszy 
ogłoszenie o cudownem leczeniu przez doktora 
Badger, opisałeni chorobę moj ów i otrzymałem 
medycyny, które ją zupełnie wyleczyły. Obecnie po- 
lecam Pana, jako najlepszego doktora wszystkim 
moim znajomym i rodakom i jestem pewny, że się w 
zaufaniu, jakie w nim położą nie zawiodą. Jeszcze 
raz dziękuje drowi Badger za wyleczenie mojej żony. 


(OFIS DRA L. A, BADGERA,) 


aty rui DR. BADGER, 


Anna Jula, Stevens, Wis., pisze:— 
Drogi Panie Doktorze! 

Muszę Panu doniesć, że stan zdrowia mego zna- 
cznie się polepszył i czuję się daleko si zę Choro- 
ba ta, która mnie trapiła przez tygodni, przesiliła 
się zupełnie i prócz małych dolegliwości s ża p się 
na drodze PNE? wyleczenia, za co drowi Badger 
z całego serca dziękuję. 


ladaj 

posiadający "maa ma RAY" medycynę prze 
Wyleczył tysiące osób z niebezpiecznych chorób, 
Ludzie, którzy zostali wyleczeni, z wdzięczności roz- 
głaszają imię Dra BaDGERA i znajomym go polecają. 


Dr. Badger rozpozna każdą chorobę, nie zad choremu ża- 
dnych pytań. Porady udziela darmo cotktśsio i rek 


Morgan, Wis., 31 Marca, r. 1898. ! 
f Opiszcie chorobę i w liście załączcie trochę włosów z glony, 
e 


Szanowny Drze L. A. Badger! 


Muszę Panu Doktorowi donieść, iż po używa- oraz podajcie wiek i płeć chorej osoby, a na odpowiedź przyślij 
s ryje” markę 2-centową, a dostaniecie natychmiast odpis z radą, cz 
niu Pańskiego lekarstwa czuję się teraz dosyć dobrze Ghoroba jest do wieczenie lub nie, Dr. Badger ea tei 
i straciłem prawie wszystkie bóle. Będę za to o Sza- | choroby zastarzałe, d , dychawi- 


ako to: duszn spazm 
, kanałów odchodowych, SER: WITEN. Z na 


7 ból gardła, pie 
nownym Panu Doktorze opowiadał wszystkim, że pówie fakórie, choroby maciczne, zboczenie re ości, krwo- 
est takim zdolnym lekarzem. Kreślę się z szacun- k, białe upławy, niepłodność, boleści połogowe puchlnę, rany, 
em f Jan Olszewski, otworyna ciele, róże, choroby kiszek, ból rzyża i w piersiach, 
t katar, neuralgię, bronchitis, podagre, świerzb, zapalenie mózgu, 
otyłość, choroby pęcherza, raka, kolki, wysychanie mleczn, osła- 


Baltimore, Md., 31 Marca, r. 1899. 

Szanowny Dr. reg, si 3 
YYY ańskie uznaję za najlepsze ze 
wszystkich. Ja już dużo pieniędzy wydałem na do" 
ktorów i żaden mi nie szy oban lod tak krótkim 
czasie po użyciu Pańskich le tw doznałam ulgi, a 
spodziewam się, że jak skończę moją kuracyę, to zu- 
| eni będę zdrową. Teraz serdecznie dziękuję Sz. Do- 

torowi, że mnie uratował z takiej niedoli. 
Z wysokiem poważaniem, 
L. R. Jeleniewska. 


bienia nóg, suchoty, choroby wątroby I nerek, tyfus, odrę, glisty, 
robactwo, liszaje, Kottany itd. Leczy ay dzieci i epeta zn. 
' Choroby zaraźliwe obojga płci (czy to nabyte, lub z rodziców 
rzekazane) leczy skutecznie i prędko. Nie trzeba się wstydzić, 
ylko leczyć, bo zaniedbywanie nprorhisa złe skutki na przy- 
szłość. Porada darmo! Można pisać po polsku, angielsku, nie- 
raiecku, francusku, słowacku lubczesku. Adres: 


Dr. L. A. Badger, 


323 VALENTINE BLDG. 
TOLEDO, OHIO. 


5% 


O RL RL ALL AI AL AL A s 
Niż dpi daje d ól- j A? 
n laponeg, poale Sęgiy ES" W ważnej sprawie poszu Kalendarz 
o7 na chorobę św. Walentego nie. <UJe Konsul Austryacki, Józeta D : 
aa E ka Ssswesyko 1 Rodillo Bam | -2A DARNO 
chorobę DORSZ na odpowiedź cow, z domu Szewczyk; po.| Każdy jeden, kto przyśle 
znaczek pocztowy. chodzą z Gembiczyna, p. Pil-|po jakąkolwiek książkę, niech 
WINCENTY SZOSDA, _ |zno, Gal. Zgłosić się do: żąda kalendarz w dodatku, do- 
3281 Thompson Street, C. W. DYNIEWICZ & C0., łączając 5c. na przesyłkę. 


Port „Richmond, Philadelphia, Pa. 805 Milwaukee Ave. W. DYNIEWICZ. 


Maryański 


Dr. Piotra 
GOMOZ 


Reguluje 
WĄTROBĘ, 
Oczyszcza 
: KREW, 
Czyści 
NERKI, 
Wzmacnia 


ŻOŁĄDEK, 


NADAJE ZDROWIA I SIŁY. 


Nie sprzedaje się w aptekach. Specyalni tylko agen- 


ci sprzedają takowe. 


Pokój 305-310 Unity Bld—79 Dearborn Street. 


Wieczorem—574 Dickson Street. 


ADWOKACI. 


o szczegóły udajcie się do: 


602 Noble Street. 
CHICAGO, ILL 


Dr. C. B. Ham 


LECZY MĘŻCZYZN, KOBIETY I DZiwu. 


Gdyby 
doktor uznał chorobę za nieulecz: to pie! 
zwróci i nie potrzebujesz być nic Krany. r. 

est uczciwym i odpowiedzialnym, a chorymi opie 
e sią z taką pieczołowitością, jak ojciec s $ 
dziećmi. Ludzie, którzy napróżnoszukali rady licz. 
nych doktorów, którzy przecierpiali po klikane 
ście lat w szpitalach, jakby w czarodzi 
86b zostali uleczeni przez Dra. Ham'a. Nie mówi: 
= tego z żadną przes. lecz tylko szczerą præ 
wdę. Nie przedłuża, h , bo może się 
nte nieuleczalną. Pisz zaraz do 


ski spo 


` DR. C. B. HAM, 


708-709 National Union Bulldlag, 
Toledo. Ohio. 


„Polski Sklad |. 


Towarów Religijnych, Obrazów 
i Ram, oraz pracownia 

-:- Artystyczna -:- 
Chcesz kupić tanio! 

Krzyże, Krzyżyki, Gromnice, 
Szkaplerze, Różańce, Koronki, Kro- 
pielniczki, Obrazy Religijne lub Na- 
rodowe, Obrazki do książek, Meda- 
lioniki z polskimi napisami, staro- 
krajowe Kropidła, Figury św., Pa- 
miątki chrztu, Powinszowania itd, 
ser Pisz po Katalog do mnie. "t88 

Wyrabiam Obrazy Olejne, tuszo 
we, Dyploma dla Bractw i Towa- 
rzystw, Szarfy i Odznaki. Powię- 
kszam Fotografie i Portrety; pracę 
moją gwarantuję. Ramy do Obra- 
zów dostarczam na obstalunek po 
cenach bardzo tanich. 


AGENTOW 


potrzebuję w każdej kolonii polskiej 
1 dajọ dobry rabat. Pieniądze nale- 
ży przesyłać przez Money Order lub 
w liście registrowanym. 

Piszcie Szan. Rodacy do mnie a 
oszoxędzicie wiele! 


Adresować: 


J. Kwaśniewski, 


642 Becher Str., Milwaukee, Wis. 
GOLDZIER & RODGERS, 


ATTORNEYS aND COUSELLORS AT LAW 
CHAMBER OF COMMERCE BLDG 
Róg LaSalle i Washington ulio. 


CHICAGO. 


TAKE ELEVATOR. 


-s 


GREENEBAUM SONS, 


BANKIERZY 
83 % 85 Dearborn Str. 
CHICAGO. 


Pożyczki na własność realną. 
aimas ogólne »prawy banki: r- 
skie. 


H. C. Patterson, 
.... Własność Realna .... 
Pożyczki i Dzierżawy. 


205 LA SALLE STREET, 
Pokój 505, Home Insurance Building, 
CHICAGO, ILL, 


Zdrowie jest majątkiem 
Obecnie nadszedł czas do 
oczyszczenia waszej krwi. 


Czy macie nieczystą krew? 
Czy macie szkrofuły? 
Czy waszń wątroba jest odrętwiałą? 
Czy jesteście żołciowymi? 
Czy macie ostry ból głowy? 
Jeżeli tak, używajcie 


Dr. Bonker'a Sarsaparilla. 
Dla każdej i wszystkich chorób powstających z 
NIECZYSTEJ KRWI. Cena 81.00. 

Czy macie to uczucie znużenia? 
Czy nie macie ambicyi? 
Czy jesteście nerwowymi? 
Czy macie trudność trawienia? 
Czy nie macie apetytu? 
Jeżeli tak, to używajcie 


Dr. Bonker”a Stomach Bitters. 


Bogacą krew, 
Wzmacniają nerwy 
I polepszają trawność 
I nadają sprężystości całemu systemowi 
Cena $1.00. 


Te dwie przepyszne preparacye 
posyłamy a EGIk Hk. ełk 
Stanów Zjednoczonych po odebraniu 
ceny. 

Przysełajcie wszystkie pieniądze 
w registrowanych listach lub przez 
Money Order. Adresujcie 


JOEN H. XELOWSKI, 
109 MILWAUKEE AVE, CHICAGO. 


Dr. Kallmerten, 


leczy wszystkie 
Choroby chro- 
niczne, nerwo- 
we i prywatne 
mężczyzn, ko- 
wW biet i dzieci o 
wiele skutecz- 


p"kolwiek specy- 


Dr. Kallmerten otrzymał dyplom lekarski 30 lat 
temu, podróżował za granicą, uzupełniajgestudya 
był w Indyach i Poł, Ameryce. Ma własne labo= 
ratorynm, a TRA Ar wyrabia ze świeżych 
Ziół i Korzeni, W LECZY NAPEWNO wszel- 
kie choroby mózgu i systemu nerwowego, jak pa- 
raliż, epilepsyg, newralgię, ból głowy, dzwonie- 
nie w uszach, bezsenność, niepamięć, roztargnie- 
nie, impotencyę, zapalenie oczu, cieczenie z uszu, 
katar nosa i gardła, bronchitis, astmę, początku= 
jące suchoty, palpitacyę serca, katar żołądka i ki- 
szek, dyspepsyg, wzdęcia, nudności, wymioty, 
zawrót głowy, utratę apetytu, zatwardzenie 
tądka, biegunkę, kolsi, robaki w kiszkach, hemo- 
roidy, wszelkie nieczystości krwi, choroby wątro- 
by, śledziony, nerek, pęcherza moczowego i orga- 
nów rodniczo-moczowych, reumatyzm, wodnę 
puchlinę, żółtaczkę, otyłość, febrę i malaryg, o= 
raz wszelkie choroby skórne, wyrzuty i nabrz= 
miałości, wrzody, rany, eczenia, świerzb, krosty, 
piegi, łupież, wypadanie włosów, kołtuny, a tak- 
usuwa niepotrzebne włosy. 

Wszelkie choroby prywatne mężczyzn i kobiet 
oddziedziczone lub nabyte jak syfilis í gonorea 
oraz Saee osłabienia organów rozrodczych le- 
czy szybko i trwale. Wszystkie choroby kobiece 
jak opadanie i zapalenie macicy, białe upławy, za 
częsty odpływ krwi, boleści poporodowe, ból w 
plecach, ból poniżej krzyżów, bolesne i skąpe pe- 
ryody i niepłodność leczy z zupełnym skutkiem, 

Choćby choroba była bez nadziei 
uleczenia, pisz do Dra Kallmerten 
opisz dobrze słabość, podaj płeć, 
(czy mężczyzna czy kobięta) wiek, wagę i tem- 
perament pacyenta, załącz w liście 2-Centową 
markę pocztową, wypisz swe nazwisko i adres wy= 
raźnie, a dostaniesz odwrotną pocztą PORAD! 
BEZPŁATNIE i rzetelną a Wwiarogodną opini 
Doktora czy choroba jest do wyleczenia czy nie. 
naa zwlekaj, ale pisz zaraz. 

res: 


Dr. F. J. KALLMERTEN, 


TOLEDO, OHIO. 


W 48 CODZINACH 
4 zatrzymane gonorrhoea ` 


Rar SANTAL MIDY Ea: 
bez niedogodności. 


W Pierwszej Księgarni Polskiej 
w Ameryce 
WŁ. DYNIEWICZA, 

w Chicago, Ills., 
znajduje się niedawno temu wy- 
drukowana mała książeczka w pię- 
knej oprawie miękkiej aligatoro- 
wej, ze złoconemi brzegami, zawie- 
rająca śliczne wierszyki narodowe 
polskie, stósowne do deklamacyi 
na zebraniach familijnych lub pu- 
blicznych, z dodatkiem wierszyków 
po angielsku o Polsce, pod tytułem: 


Głos Serc Polskich. 


NAPISAŁ 
Aleksander Lutyński. 


Cena 25 centów. 


Format jest mały kieszonkowy i 
każdy polski młodzieniec jak i mło- 
da Polka powinna mieć jedną taką 
książeczkę. 


` Prenumerata “Gazety 
Polskiej” wynosi 

na 3 miesiące 75 é. 
na 6 miesięcy $1.25, na 
cały rok, Dwa dolary. 


niej, niż który- 


SU Baajc. 


GAZETA POLSKA. 


679. MILWAUKEE AY. 


Poleca swą trzydziesto-letnią 
eewnię rozmaitych przyborów 
dielnych, jakoteż i dla Bzan. To- 
warzystw jako to: Chorągwie koś- 
«ielne, Sztandary narodowe arty- 

cznie haftowane = zgi 
biem, różnego gatunku szarfy, 
snaki i Rojezowanlkówekia Pra- 
sownia moja znaną jest w całej 
Ameryce z pierwszorzędnej, ele- 
ganckiej i sumiennej roboty. Ceny 
zawsze najtańsze. 


POSZUKIWANIA. 


Poszukują swoich dwóch braci Wincentego i 


Adama Pajawis (Litwini) w bardzo ważnej spra- 
wie. Pochodzą z gubernii Suwalskiej, gminy Ża- 


baryszki ze wsi Dembniak. Przybyli do Amery- 
ki przed siedmioma laty, a przebywali przedtem 
w Pittsburgu, Pennsylvania. Ktoby wiedział o 
nich gdzie się obracają, albo oni sami proszę się 
zgłosić do mnie pod adresem 
` Józef Pajawis, 
Peru, Ills. 


ZO Z ZZ ZZ 
Piotr Fornalczyk, poszukuje Johanny Fornal- 
czyk, która przybyła do Ameryki przed dziesię- 
ciu laty i przez cały ten czas zamieszkiwała w 
New Yorku. Ktoby o niej wiedział lub ona sama 
iechaj się zgłosi pod adres: 
MOM TAD W. Budzyński, 
126 Cedar str., New York. 
S 
Poszukują męża mego Józefa Raceńskiego, kto- 
pochodzi z pod zaboru rosyjskiego, gub. Pło- 
cae, pow. Płockiego, gminy Drwilvo, wsi Bia- 
ła. Sześć lat temu udał sę do Ameryki. Obecnie 
przyjechałam go odszukać. Poprzednio przeby- 
wał w Worcester, Mass, Ktoby mi podał dokła- 
dny jego adres, odbierze $5 nagrody; lub niechaj 
ię mąż sam zgłosi. 
REZ: > Józefa Raceńska, 

108 Lamartine Str., Worcester, Mass. 
m 
BG Zawiadamiamy pana L. M. Wie- 
checkiego, który pisuje do nas listy 
żądając posełanie książek a nie po- 
daje żadnego adresu że list leży na 
General Delivery w Pittsburgu a 
książki znajdują się na Freight Ofi- 
sie Pennsylvania Kompanii w Pitta- 


burgu od 8 tygodni. 

IESE Wszystkim znajomym i 
przyjaciołom oznajmia- 

my, iż w naszej firmie są pp. 


Ignacy P. Mikityński, 


znany całej Polonii chicagoskiej i w ogó- 
le w Stanie Illinois i w innych, i 


Mikołaj Michalski, 
weteran z powstań polskich, jeden z naj- 
starszych Polaków w Chicago. 


Z szacunkiem, 


C. W. DYNIEWICZ & CO., 
805 MILWAUKEE AVE., 
CHICAGO, ILLS. 


C. W. DYNIEWICZ, 

I. P. MIKITYŃSKI, 

M. MICHALSKI, 

L. W. DYNIEWICZ. 

Szan. Rodakom polecamy 
się przy kupnie i sprzedaży 
własności, wypożyczaniu pie- 
niędzy, asekurowaniu od o- 
gnia, wyrabianiu kart okrę- 
towych, biletów kolejowych 
itd., itd. 


POTRZEBNY jest dobry 
Piekarz polski, któryby umiał 
piec dobry żytni polski chleb. 
Niechaj się zgłosi pod adre- 


sem 
V. L. £ A. G. 
715 Millbury Street, 
Worcester, Mass, 


1_* . mogą si 
Silni mężczyźni przewieść 
na niemieckich okrętach po- 
spiesznych do Hamburga lub 
Bremen za swoją pracę. Zgło- 
sić się pod 

130 River Str., Hoboken, N. J, 


Farma na sprzedanie. 


80 Akrów — 40 czystego 
ntu, a reszta jest borem, 
a tej farmie znajduje się dom 
mieszkalny i wszystkie inne po- 
trzebne budynki. O bliższe 
szczegóły proszę się zgłosić 
pod adres: 
JÓZEF GOGOŁEK, 
Posen, Michigan. 


Jane 16 


POTRZEBNI SĄ 


dobrzy moulderzy.” Mamy du- 
żo pracy i to stałej przez cały 
rok. Dobrzy moulderzy zara- 
biają od $15 do $25 tygodnio- 
wo. Przybądźcie natychmiast 
lub piszcie do naszego polskie- 
go foreman'a pod adresem 
J. D. MOSKOWITZ, 


The Dayton Malleable Iron Co., 
Dayton, 0. 
July 4—99 


Na sprzedaż. 


Dom i Lota, 422 W. Ohio 

ul. Po szczegóły zgłosić się do 
G. ANDERSON, 

2611 N. 41st Avende. 

Chicago. 


0.4 8. SILBERMAN, 6. 2, St Pani, Mim 


Premie w książkach 
do Nabożeństwa będą 
wydawane tylko do 1 


Lipca. 


NEURALGIE 1 podobne choroby, 
wyrabiany na podstawie Ścisłych 


IECKICH 
PRAW MEDYCZNYCH 
tawny Dr. RICHTER 


d. Richter & Co., 215 Pearl St., New York. 


"Ai MEDALI ZŁOTYCH I innych 


13 filii, Własne fabryki szkła. 
250T, 150 or. Uznaje go i poleca. 
4, jąnajsławniejsi lekarze, właści. a 

%, ciele składów aptecznych, a» 
owni: inne znako- Ey 
mite osoby. PO 


ZNY STOMAKAL najlepszym środ; 
kie: ma Botki niestrawność, choroby żołądka, 


GHIGAGO. 


— Michał Just, robot= 
nik, zatrudniony w fabryce 
‘Deering Harvester Works” 
został w środę po poludniu, 
gdy się znajdował na naro- 
żniku Wrightwood i Hermi- 
tage ave. uderzony przez 
grom i zabity na miejscu. 
Zwłoki jego ambulans policyj- 
ny odwiózł do jego mieszka- 
nia pod no. 620 przy Newport 
ave. Just liczył lat 56. 


„ — Niejakiś Herman Kol- 
tyński, poszukiwany przez po- 
licyę tak chicagoską jak i no- 
woyorską za podpalanie przez 
dwa lata został w środę are- 
sztowany w Paducah, . Ky. 
Detektyw James McCarthy 
z głównej stacyi policyjnej zo- 
stał natychmiast po niego wy- 
słany. 

Na Kołtyńskiego zwróciła 
policya po pierwszy raz uwa- 
gę gdy jego skład skóry, po- 
łożony pod no. 432 przy 35 
ul. w Chicago tajemniczym 
sposobem się spalił w dniu 
12 lipca 1896. Koltyński prze- 
wiózł towar, jaki ocalił z po- 
żaru pod no. 244 przy Cly- 
bourn ave. w dniu 26 sier- 
pnia 1897;przy Clybourn ave. 
także się spalił. W trzy mie- 
siące później posiadał skład 
pod no. 47 przy Bond ul. w 
Nowym Yorku. I tam skład 
się spalił a Kołtyński znikł. 
Podczas całego tego peryodu 
żona Kołtyńskiego przebywa- 
ła w Chicago, lecz w ponie- 
działek przeszłego tygodnia 
wyjechała do Paducah, Ky. 
Władze tutejsze dowiedziały 
się o tem i uwiadomiły wła- 
dze owego miasta, wskutek 
czego nastąpiło uwiężienie. 

— Demokraci stanu Il- 
linois życzą sobie mieć za 
przyszłego gubernatora dzi- 
siejszego burmistrza chicagos- 
kiego Carter'a Harrison. 

— Płaca zwyczajnych 
robotników w * kns eel 
Works” w South Chicago zo - 
stała w środę podwyższoną z 
1374c. na 15c. za godzinę 
pracy. 

— Henryk Sotolo z pod 
no. 1060 przy W. 18 ul., któ- 
ry jak już donieśliśmy w prze- 
szłym numerze “Gazety” za- 
bił w niedzielę minął tydzień 
16 letniego Henryka Wordę, 
został w Środę przeszłego ty- 
godnia wypuszczony na wol- 
ność po stawieniu kaucyi w 
wysokości $8000. 


— W dziwny sposób u- 
tracił w czwartek życie trzy 
lata liczący Wawrzyn Engeln, 
którego rodzice pod no. I311 
przy W. 47 ul. mieszkają. 
Znaleziono go bowiem wiszą- 
cego na tylnej werandzie do- 
mu. Chłopiec bawił się liną 
od bielizny wiszącą z próżne- 
go piętra. Niezawodnie zało- 
żył sobie pętlicę na karki 


nie mógł jej zdjąć. W swych 


usiłowaniach zdjęcia jej nie- 
zawodnie silniej ją jeszcze 
przyciągnął, aż naręszcie padł 
izawisł na linie. Nie żył już, 
gdy go znaleziono; i lekarz 
przywołany nie mógł mu już 


pomódz. 

— Policyant Nelson ze 
stacyi przy Attwill ulicy zna- 
lazł w czwartek po południu 
ucho ludzkie przybite do słu- 
pa telegraficznego na polu- 
dniowo zachodnim narożniku 
Racine i Belmont ave.; dzień 
przedtem znaleziono także w 
owej okolicy inne ucho ludz. 
kie przybite do słupa telegra- 


„fidznego. Policya nie umie so- 


bie wytłómaczyć tego zjawi- 

— W Lineoln parku zo- 
staną wkrótce ustawione czte- 
ry 13-calowe moździerze i je- 


dna ośm-calowa armata 26 
stóp długa. Pochodzą jeszcze 
z wojny cywilnej i zostaną u- 
stawione obok pomników 
Granta i Lincolna. 

— W czwartek rozpo- 
czął się przed sędzią Stein 
proces Simpson'a, Lally'ego, 
McFadden'a, Jones'a i Ford'a, 
oskarzonych 0 morderstwo 
policyanta Wallnera w dniu 
5 stycznia, gdy ten ścigał ich 
za obrabowanie składu ubio- 
rów C. F. Borrmanna, poło- 
żonego na narożniku 21. i 
Robey ulic. Pomocnik rzecz- 
nika stanowego, Pierson, w 
mowie swej wstępnej oświad- 
czył sędziom przysięgłych, że 
będzie żądał kary śmierci dla 
każdego z oskarzonych. Wszy- 
scy oskarzeni są młodymi je 
szcze ludźmi. _ 


— W Great Northern 
hotelu odbyło się w piątek 
zgromadzenie właścicieli ko 
palń w Illinois. Na zgroma- 
dzeniu tem postanowiono zło- 
żyć fundusz obronny w wy- 
sokości $1,000,000 w celu 
protekcyi przy przyszłych kło- 
potach z uniami robotnicze- 
mi. Złożono natychmiast 
$600,000; pozostałe $400,000 
zostaną złożone wkrótce. 

— Wagony tramwajo- 
we, których motorem jest ście- 
śnione powietrze, okazały się 
po pierwszy raz w Chicago w 
nocy z piątku na sobotę i to 
na linii na North Clark ulicy. 
O północy jeden z wagonów 
wyjechał ze stacyi położonej 
na północ linii i przybył do 
Washington ulicy w 25 mi- 
nutach, podczas gdy dawniej- 
sze wagony zwane *''owl cars” 
potrzebowały 40 minut czasu 
na przebycie tej przestrzeni. 


— Dla śp. ks. Wincen= 
tego Barzyńskiego ma zostać 
wybudowane mauzoleum na 
cmentarzu polsko czeskim. Na 
posiedzeniu, które się pod 
tym względem odbyło w hali 
szkolnej przy kościele św. 
Stanisława Kostki podpisały 
się Towarzystwa kościelne na 
$6000. Potrzeba jeszcze $9000. 

— Pocztmistrz Gordon 
ogłosił w piątek, że począ- 
wszy od 1 lipca rb. *money 
orders” zostaną wypłacane w 
głównej poczcie wieczorami. 

— Emilia Sowińska, li- 
cząca lat 64 a zamieszkała 
pod no. 1086 przy North 
Hoyne ave. została w piątek 
po południu napadniętą i po- 
kąsaną przez psa, który jest 
własnością J. Makielskiego z 
pod no. 1124 przy N. Robey 
ul. Odprowadzono ją do jej 
mieszkania i oddano pod o- 
piekę lekarską. 

— Złote wesele obcho- 
dzili w sobotę w ich rezy- 
dencyi pod no. 3262 przy 
Verner ave. państwo Bar- 
nardowie Whyland. Pobrali 
się 13 maja 1849 w Berlin, 
N. Y., i osiedlili się wkrótce 
potem w Illinois. W r. 1878 
przybyli do Chicago. ; Pani 
Whyland pochodzi w prostej 
linii od Daniela Boone, słyn- 
nego Kentucky'ana. Z mał- 
żeństwa pochodzą dwaj syno 
wie Edward i Calvin Whyland, 
którzy jak też ich ojciec, są 
członkami tutejszej bursy han- 
dlowej. 


— W tylnym budynku 
pod no. 108 przy Cleaver ul., 
który jest własnością J. B. 
Drubinskiego a zamieszka- 
nym przez W. Drubinskiego 
powstał w sobotę przed po- 
łudniem, o godzinie 11, po- 
żar, który narobił szkody na 
$350. 

— Detektywi Schultz i 
Sulliyan ze stacyi przy Raw- 
son ul. aresztowali w niedzie- 
lę. Aleksandra Kińsinskiego i 
Jana Leskiego oskarzonych 
o to, iż napadli Setha' a Haus 
berg, właściciela  piwiarni 
pod no. 112 przy Meridian 
ul, go pobili i obrabowali o 
zegarek i łańcuszek i $10. 


— Przy kończynach u- 
licy Superior znaleźli w: nie- 
dzielę przed południem Józef 
Connier z pod no. 704 przyNo- 
ble ul. i Jakób Michalski z pod 
no. 412 Elston ave. w jezio- 
rze zwłoki chłopca, które po- 
licya ze stacyi przy East 
Chicago ave. odwiozła do 
trupiarni Gavins'a, no. 226 
przy N. Clark ave.; w prze- 
biegu dnia pęznano w nich 
12-letniego Józefa Zawadzkie- 
go, którego rodzice pod no. 


498 przy N. Marshfield ave. 
mieszkają. Chłopiec zamiast 
iść w dniu 4 maja do szkoły, 
wolał w inny sposób czas 
swój przepędzić. Od tego 
dnia nie widziano go. 

— (Członkowie stowa- 
rzyszenia "Chicago Autumnal 
Festival Asscciation” otrzy- 
mali od prezydenta rzeczy- 
pospolitej meksykańskiej u- 
wiadomienie, że przyjmuje za- 
proszenie na karnawał jesien- 
ny, który się w październiku 
w Chicago ma odbyć. 

— W powiatowym szpi= 
talu umarł w niedzielę na wo- 
dowstręt 29 letni Józef Peke- 
rek z pod no. 1052 przy Spaul- 
ding ave. Dwa tygodnie te- 
mu został pokąsany przez psa, 
lecz nie zważał na ranę. 

— Herman Wilde z pod 
no. 372 przy N. Asland ave. 
stał w niedzielę na rogu Hal 
sted ul. i Jackson boulevard 
na pokrywie dziury prowadzą 
cej do kanału odchodowego 
(manhole), gdy gaz w kana- 
le eksplodował z nieznanej 
przyczyny a Wilde wraz z 
pokrywą wyleciał na kilka 
stóp w powietrze, Pokaleczył 
głowę, lecz był w stanie udać 
się do domu. Ubiór jego zo- 
stał cokolwiek uszkodzony 
przez płomienie towarzyszące 
eksplozyi, jako i też ubiór C. 
M. Bradlay'a z pod no. 22 
przy Waller ul., z którym 
Wilde właśnie rozmawiał. 

— Lorenz McBride z 
Miles City, Mont., przybył w 
sobotę wieczorem w towarzy- 
stwie swej żony i trzy lata li- 
czącej córeczki, znajdującej się 
w powoziku, do stacyi poli- 
cyjnej w Evanston i prosił o 
nocleg. McBride był dosyć 
dobrze ubrany, chociaż na 
ubior.e bylo można poznać 
ślady podróży. Dziecko było 
skostniałem i głodnem a 
McBride wyznał, że niegmiało 
pożywienia od południa. Po- 
licya nakarmiła i przenocowa- 
ła całą familię, która w nie- 
dzielę rano udała się w dal- 
szą pieszą podróż, która się 
rozpoczęła trzy miesiące temu 
i która się zakończy, skoro 
familia przybędzie do Mil- 
waukee. 

McBride powiada, że sześć 
lat temu zamienił małą swą 
farmę w Wisconsinie na wię- 
kszą położoną w pobliżu Mi 
les City, Monat. Na farmie 
tej nie miał powodzenia; utra- 
cił wszystko, co tylko miał, 
wskutek zamknięcia hipotek. 
Nie mając żadnych środków 
postanowił wrócić pieszo do 
stanu Wisconsin. Większą 
część podróży odbył pieszo. 
Tu i owdzie po drodze do- 
stawał wsparcie od organiza- 
cyi miłosierdzia. 

— Towarzystwa, które 
bez odznak zamierzają przy- 
bywać na loteryą fantową na 
pomnik Kościuszki odbywa- 
jącą się w hali przy ulicy 
Bradley powinny się zgłosić 
po bilety na dzień naprzód 
do prezesa komitetu ob. Ada- 
ma Majewskiego, 671 Mil- 
waukee ave. 

— Pani Marjorie Helen 

Crosby, licząca lat 66, oska- 
rzona o morderstwo pomocni- 
ka szeryfa Franciszka E. Nye, 
który chciał wtargnąć do jej 
mieszkania, w wykonaniu swej 
służby w dnu 22 grudnia 1898, 
została w sobotę w sądzie sę- 
dziego Watermana uznaną 
winną zabójstwa i zasądzoną 
na rok więzienia. Czternasto- 
letni jej syn, Tomasz Jerzy 
Crosby, który to strzelił do 
Nye'a i go zabił, został uzna- 
ny niewinnym. 
Obeenie mamy w 
Chicago tylko dwóch pol- 
skich strażników mostowych. 
Są nimi Jan Murawski dla 
mostu na Diversey bulewarze 
i Stanisław Timm dla mostu 
na 95 ul, 


Wiadomości Z wyspy 
Kuby i o Kubie. 


Pierwszy krok do niepodległości 
w Kuby. j 

HAVANA, 11 maja.—Se- 
nor Frederico Moro, były gu- 
bernator cywilny w Havanie, 
który niedawno temu przez 
gen. gubernatora Brooke zo- 
stał zamianowany ''fiskal'em'”' 
najwyższego trybunału, wyra- 
ził się dzisiaj jak następuje: 
Chociażbym nie występował 
przeciw przyłączeniu Kuby do 


Stanów Zjednoczonych, gdy- 
by krajowcy okazali, że nie są 
zdolnymi do samorządu, to 
jednakże mniemam, że lud nie 
powinien. zostać zmuszonym 
do przyłączenia, gdyż po 50- 
letniej walce zasłużył na nie- 
podległość. Moja znajomość 
rzetelności amerykańskiej zmu- 
sza mnie do wierzenia, że rząd 
Stanów Zjednoczonych działa 
słusznie w obec Kuby i ma 
zamiar dotrzymać obietnice 
uczynione przez McKinley'a. 
Niedotrzymanie tych obietnic 
byłoby w oczach całego świa- 
ta hańbą i wstydem dla pre- 
zydenta i narodu amerykań- 
skiego. Ustanowienie najwyż- 
szego trybunału w Kubie jest 
według mego zdania pier- 
wszym prawdziwym krokiem 
do uznania Kubańczyków. 
Gdyby trybunał w Kubie nie 
był sądem ostatniej instancyi, 
lecz przeciwnie, potrzebaby w 
procesach apelować do naj- 
wyższego trybunału w Stanach 
Zjednoczonych, natenczas mia- 
łaby się rzecz inaczej. Inni 
wybitni Kubańczycy są tego 
samego zdania, co i ja. 


Dziwne postępowanie gen. Gomeza, 


HAVĄNA, 13 maja. — 
Gen. Gomez póstępuje dzi- 
wnie pod względem rozdania 
$3,000,000 pomiędzy  żołnie- 
rzy kubańskich i komisarze 
przez niego wybrani, którzy 
mieli go zastępować w 4., 5. 
i 6. korpusu armii, nie chcą 
wcale pomagać lub też wcale 
nie przybywają. P onieważ roz- 
danie tych pieniędzy jest w 
zawieszeniu od 34 miesięcy, 
dalsza zwłoka sprawuje wiele 
nieprzyjemności. Gen. Brooke 
nie jest wcale zadowolony z 
postępowania Gomeza. Zdaje 
się, że nastaną dalsze trudno- 
ści. 

Gen. Gomez nie chce wydać broni 
władzom amerykańskim. 

HAVANA, 14 maja. — 
Gen. Gomez stanowczo oś- 
wiadczył, że broń. Kubańczy- 
ków nie zostanie oddana wła- 
dzom amerykańskim. Byli 
powstańcy od ich byłego na- 
czelnego wodza aż do ostat- 
niego szeregowca są  rozją- 
trzeni, iż mają złożyć swe ka- 
rabiny w zamian za $3,000,- 
ooo, które mają dostać, a 
młodsi z Kubańczyków oś- 
wiadczają wręcz, że wolą udać 


się do lasów niż przyjąć “u~ 


pokarzającą propozycyę,” jak 
ją nazywają, generała Brooke. 

Gen. Gomez'a popularność 
zmniejszyła się niezmiernie od 
czasu, gdy się dowiedziano o 
fakcie, że przyjął warunki rzą- 
du amerykańskiego. Gomez 
przekonał się o utracie swej 
popularności, gdy generało- 
wie Betancourt, Monteagudo, 
Rozas i Llorente oświadczyli, 
że nie będą mu pomagali 
przy wypłacie zaległego żoł- 
du wojsku. 

Stary wódz powstańców u- 
stępując przed presyą ogólną 
uwiadomił gen. Brooke, że 
nie przymusi wojska do przy- 
jęcia $3,000,000 wyjąwszy 
te zostaną ofiarowane jako 
dar dobrowolny nie podlega- 
jący żadnym warunkom. 


Gen. Maximo Gemez i gen. guberna- 


tor Brooke. 
HAVANA, 15 maja. — 
Gen. Gomez oświadczył dzi- 
siaj gen. gubernatorowi 


Brooke, że nie może działać 
jako zastępca armii kubańskiej 
przy podziale $3,000,000, prze 
znaczonych przez Stany Zje- 
dnoczone dla żołnierzy kubań- 
skich. Gomez dodał, iż nie- 
chętnie to czyni i że pomimo 
jego przyjaźni i szacunku dla 
gen. Brooke urzędownie i o- 
sobiście przyszedł do tego 
przekonania; lecz czuje, że nie 
może już dalej reprezentować 
armii kubańskiej, gdyż istnie- 
je intryga, do której należy 
wielu podrzędnych wodzów, 
aby pracować przeciw podzie- 
leniu pieniędzy lub mu też 
zupełnie zapobiedz. Mówił, że 
dawniejsi członkowie kubań- 
skiej wojskowej legislatury, 
na których czele stoją Mayai 
Rodriguez, Manuel Sanguily, 
Juan Gualberto i inni, uorga- 
nizowali większość oficerów 
przeciw niemu i chociaż on, 
Gomez, mógłby wytrzymać i 
prawdopodobnie doprowadzić 
do skutecznego podziału pie- 
niędzy, to jednak brzydzi mu 
się obecnie cała sprawa i nie 
chce już nic mieć do czynie- 
nia z nią. 


t Jedenasty Rocznik Tygodnika Powieściowo-Nau- 
kowego w mocnej oprawie, sprzedaje się obecnie 
tylko za JEDNEGO DOLARA. 


Jedenasty Rocznik Tygodnika Powieściowo-Naukowego, obejmujący 832 stronnice 
wyraźnego druku na pięknym papierze, ozdobiony rycinami w mocnej oprawie, 


który zawiera następujące powieści: 


1. Adryanna. Narzeczona skazańca, czy- 
li tajemnice Bastylii, historyczno-ro- 
mantyczne opowiadanie z czasów Lu- 
dwika XV, przez Jerzego F. Borna. 
e licznemi rycinami.) 

arold, król Cyganów, czyli skrzyp- 


» p» 


ce Edeleńskie, (opowiadanie.) 

. Zabobon czyli Krakowiacy i Górale, 
zabawka dramatyczna w 8ch aktach, 
przez J. N. Kamieńskiego. 

„ Po Kweście, fraszka w jednym akcie, 
oryginalnie napisana przez Sulisława. 

. Dwaj roztargnieni, komedya w je- 

dnym akcie, tłómaczona z niemie- 


a e 


ckiego przez Wojciecha Simona. 

. Fabiola, powieść z prześladowania 
Chrześcian w r. 302, napisał kardy- 
na MA (streszczona przez M. 


% 


. MVL, 

7. Adam i Ewa, krotochwila ze śpiewa- 
mi w dwóch odsłonach, z francuzkie- 
go tłomaczył Aloizy Ziółkowski. 

8. Gałązka Jaśminu, komedya w jednym 
akcie przez Zygmunta Przybylskiego. 

9. Młyn Djabelski na górze wiedeńskiej, 
czyli Rycerz Ginter ze Szwarcenau, 
ciekawa powieść dla młodych i sta- 
rych, 


Posiadając do druku tak bogatą treść a osobliwie powieść *Adryanna” z li- 
cznymi pięknymi obrazkami, które to samo dzieło sprowadzone z Europy koszto- 
wało kilka dolarów, drkowaliiiny cały Rocznik w 12 tysięcy egzemplarzy. Ponie- 

a 


waż zostało kilka tysięcy egzemp 


rzy Jedenastego Rocznika w mocnej oprawie, 


postanowiłem rozsprzedać niżej wartości papieru i oprawy, bo tylko za Jednege 


Dolara. 


Kto posiada ten Jedenasty Rocznik Tygodnika lub go już czytał, niech będzie 
łaskaw oznajmić treść tego Tygodnika swoim znajomym —lepiej, że to piękne dzieło 
z tylu powieściami i ozdobione tylu rycinami rozejdzie się za bezcen pomiędzy 
mymi ziomkami aniżeliby miało być zniszczone. 

Przysełający Jednego Delara na Jedenasty Rocznik Tygodnika Pow.-Nauk. 
może sam przesyłkę opłacić na Expressie, lub też dołączyć 40c. na opłacenie prze- 
syłki, a my wyślemy Expressem, jeżeli dotąd dochodzi lub też pocztą. 


W. DYNIEWICZ, 532 Noble Str., Chicago. 


Gen. Brooke wyraził gen. 
Gomez swe współczucie i 
rzekł, iż żałuje, że zajął takie 
stanowisko, jeżeli zaś posta- 
nowienie jego jest nieodwo- 
łalnem, to on sam (Brooke) 
będzie się starał załatwić tę 
sprawę. Ugodzono się nastę- 
pnie, że Gomez wyda mani- 
fest do armii kubańskiej. Gen. 
Brooke nie będzie się dłużej 
ociągał. Ma spisy szeregow- 
ców ipodoficerów, którzy chcą 
przyjąć po $75 i ta kwota zo- 
stanie ofiarowana pod daw- 
niejszymi warunkami. Ostate- 
cznym krokiem będzie przy- 
musowe rozbrojenie wojska 
kubańskiego, gdyby wypadki 
w przyszłych dwóch lub trzech 
tygodniach okazały potrzebę 
takiego postępowania. 


Fodziękowanie. 


Ja niżej podpisana zusełam ser- 
deczne podziękowanie Towarzystwu 
św. Michała Archanioła, do które- 
go mój mąż śp. Antoni Nizworski 
należał. Sumę pośmiertną w wyso- 
kości $900 złożyli na moje ręce ob. 
F. Soboleski i Ww. Tafelski od Sto- 
warzyszenia Polaków w Ameryce 
pod opieką św. Trójcy w Milwa- 
kee. Dziękuję serdecznie także 
wszystkim członkom należącym do 
powyższej organizacyi za tak rze- 
telne wypłacenie mi pośmiertnego i 
wszystkim Rodakom, którzy nie 
należą jeszcze do żadnej organiza- 
cyi; aby przystąpili do Stow. Po- 
laków w Ameryce pod opieką św. 
Podl Niech nie ri parę cen- 
tów, które później niejedną sierotę 
cd głodu i nędzy ochronią. 

Józefina Nizworska. 
Harley, Iron Co., Wis., 13 maja,1899. 


KTO CHCE 


ić szczero złoty lub śrebrn; 
RE K, ŁAŃCUSZ PIERSCION 
lub t. p. a chce zaoszczędzić 85 do 
na każdym dolarze, niech pisze po ilu. 
strowany polski katalog, a wyślemy tæ 
kowy bezpłatnie. Po co é niepotrze- 
bnie dwojakie lub trojakie zyski. 


K. STACHOWSKI & C0. 


533 Noble Str., Chicago, Ills 
Sept 16 
000000000000000000 
E Bł 


Coś nowego w Nutach, 
na Fortepian. 


RY 4 
=. 


seliz Mazur, 


POLSKI TANIEC. 
(Polish Dance.) 


== UŁOŻYŁ — 
Franciszek B. Żebrowski. 


000009009009900900000000000900 


Cena na Fortepian........... 50c. 
Cena na małą Orkiestrę...... ‘60c. 
Cena na całą Orkiestrę. .... $1.00 
Cena na Skrzypce............ 250. 

Po tę śliczną sztukę adresujcie: 

W. DYNIEWICZ, 
532 Noble Street, Chicago, Ills. 
| BNPORSG "OR 


Polska kolonia Poznań 


w Clark County Wisconsin nad ko- 
leją Wisconsin Central 25,0(0 a- 
krów pięknych gruntów farmerskich 
na sprzedaż, gdzie się już osiedliło 
225 polskich farmerów. Polski ko- 
ściół i szkoły, polski ksiądz tu stale 
zamieszkuje. 

Grunta tu są lekko wałowate z 
bogatą czarną ziemią, porosłe pię- 
knem twardem drzewem, które mo- 
żna tu sprzedać po dobrych cenach. 
Blisko miasta. Dobre targi na wszel- 
kie produkta. Cena od 4 do 8 do- 
larów za akier, na łatwe warunki 
wypłaty. Mamy także kilka upra. 
wnych farm z budynkami które mo- 
żna tanio nabyć. 

Po bezpłatne mapy i bliższe szcze- 
góły piszcie po polsku do 

Lusk Peterson Land Co., 


Thorp, Wis. 
Aug 11—99 


Ceny Targowe. 
Chicago, 16 Maja 1899. 


Pszenica Zimowa 


No. 2 czerwona 124—74 
"NG; 8% 70—73 
Latowa No. 2 —594 
Kukurydza, buszel 
No. 2 biała —34 
No. 2 żółta —34Ż 
Owies, buszel 1 
No. 2. biały 21—27} 
Żyto, buszel 
No. 2. —60$ 
Jęczmień 38 — 40 
Wieprzowina, 100 funtów 
8.30—8.35 
Smalec, 5.024—5.05 
Żeberka, 4.50—4,80 
Siemiona, 100 funtów 
Iniane 1.06—1.07 
Tymotka 2.05 —2.50 
Koniczyna —.140 
Siano 
Wyborna tymotka 10.50—11.50 
No. 1 9.50—10.50 
No. 3 9.00—9.50 
No. 3 8.00—8.50 
Choice prairie 10.50—11.00 
No. 1 8.50—9.50 
No. 2 7.00—8.00 
No'3 6.00— 6.50 
No. 4 5.00 —5.50 
Ospa —10.75 
Mąka: Pszenna zimowa 
patent 8.50—3.60 
Spring patenta 3.55— 3.75 


Piekarska,worek 196 ft, 2.50—2.70 
Żytnia miech 2.50—2.70 


Ospa —11.50 
Jarzyny: 
Stręki buszel 1.00—1.50 
Cebula pudło 50—75 
Ogórki, tuzin 45—50 
Pieplant, erate —50 
Sałata, case 3 
Pomidory =30 
Szparagi 50—60 


owe kartofle,beczka  4.00—4.75 
Kartofle buszel. 


Burbanks 35—838 
Hebrons 32—384 
Peerless 32—33 
Rose 28—30 
Bob i groch, buszel: 
Nowy —1.16 
Mediums —1.10 
Brown Swedish 1.75—1.85 
Owoce: 
Z omarah A e 2.50—4.25 
JP , pudło 2.75—3.25 
Jabł r 3.15—5.00 
Barany 60—1.25 
Poziomki, case 65—1.25 
Drób żywy: aś 
Kury funt —10 
Kaczki 1—ih 
Indyki 94—11 
Gęsi tuzin 3.50—5.00 
Masło: 
Creamery, funt, 184—18 
Dairy 12—15 
Packing 10—104 
Łój, funt 24—34ł 
Jaja, tuzin 114—11Ż 
Ser: Young America 11—1I4 
Twins c26 
Brick 8—gł 
Szwajcarski 124 —13 
Limburger 8—9 
Cielęcina: 
Wyborna, funt 84—9 
a 7—8 
wyczajną 54—64 
Skóry: No. 1, zielone, "a. —9 
No. 2, te u —8 
Cielęce No. 1 —11 
« No. 2 —4 


Bydło, sto funtów: 
Pierwszej klasy, 1,300 do 1,600 
untów 5.35—5,55 


Woły Wyborne, 1400 do 1600 
funtów 5.00—5.30 
Dobre 4.65— 4.95 
Zwyczajne | 4.80—4.60 
Texaskie byki 4.30—5.00 
Dobre krowy 35.00—50.00 
Cielęta 4.50—6.75 
Świnie, 100 funtów: 
Wyborne 3.90 —8.95 
Zwyczajne 3.65—3.85 
Asortowane, 150 do 180 funtów 
i 3.1714—3.824 
Biedne 1.60—3.25 
Owce, 100 funtów: 
Wyborne 4.90—5,20 
ok ; 4.75—5,10 
agnięta zwyczajne 4.85—5.75 
Wyborne jagnięta  6.00—10.00 
Ryby: 
Black Bass funt. —li 
Szozupaki —5 
Pickerel 4—5 
Okunie 24—3 
Bullheads pik: 


Whisky — finished goods on the ' 


basia of $1.26 for finished goods, 


* al 


s 
4 


